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CZESC URZĘDOWA
Prezydyum c. k. wyższego Sadu krajo­

wego we Lwowie zamianowało oficjała ra ­
chunkowego, Emila S c h  e n k a . rewidentem 
rachunkowym , asystenta rachunkowego, L u­
dwika K o h  m a n a ,  oficyałem rachunkowym, 
praktykanta rachunkowego, Karola E i s c h e- 
r a  d e  F i s c h e r i u g ,  asystentem ra­
chunkowym , a ukończonego giinnazyalistę, 
Władysława W o j c i e c h o w s k i e g o ,  pra­
ktykantem rachunkowym przy c. k. wyższym 
sądzie krajowym we Lwowie.

CZEŚC BIEUBZEDOWA
Lwów. 13 stycznia.

Jestto w każdym razie symptom 
wcale nie najlepszy, jeżeli kombinacye 
i pogłoski aliansowe bywają nieustan­
nie wznawiane i omawiane. Do poży­
cia pokojowego, do pracy spokojnej 
nad uszczęśliwieniem narodów, państwa 
nie potrzebują szukać sprzymierzeńców, 
zaciągać wzajemnych zobowiązań woj­
skowych lub" dyplomatyczny cli. a potem 
śledzić się nawzajem, kontrolować, a 
często i co chwila podejrzywać. Kiedy 
świat dyplomatyczny wiele rozprawia 
o istniejących już i zawiązujących się 
nowych aliansach, ogół czuć musi pe­
wien lęk. ho w naturalnej konsekwen­
c ji przypomina mu się fakt. że ta lub 
owa kwestya pozostała ciągle niezała- 
twiona, że w tern lub owem miejscu 
stykają lub krzyżują się interesa dwóch 
państw współzawodniczących ze sobą 
albo co gorsza, zawistnych sobie.

Nawet ̂  przymierze a u s t rv a c k o -nie­
mieckie. którego cel wybitnie'pokojowy 
nie potrzebuje żadnych nowych dowo­
dów, bo nigdzie nie jest kwestyono- 
wanv. które wytknęło sobie za cel

Hoffmann w Warszawie.
J.

Przypisujemy wiele, może nawet zbyt 
wiele wagi do tego, co o nas pisali lub pi­
szą cudzoziemcy. Jest w tein poniekąd raeya, 
bo czytając o sobie, spoglądamy na siebie 
niejako obcemi oczym a; stajemy się z pod­
miotu przedmiotem; przestrzeń, jaka nas dzieli 
od obcego obserwatora, stanowi rodzaj perspe­
ktywy, w której widzimy się i poznajemy le­
piej.... Prawda, że czasem nie poznajemy się 
wcale w fałszywem zwierciadle. Niekiedy już 
sam tytuł cudzoziemca wystarcza zupełnie, 
aby tłómaczyó skwapliwie to, co mu się na­
pisać o nas podobało. Zaszczyt niezasłużo­
ny —  bo taki tylko obserwator obcy zasłu­
guje na uwagę, który chciał wiele widzieć, 
umiał widzieć i rzeczywiście widział. Na pal­
cach policzyćby można takich tu ry s tó w ; to, 
eo sie zwykle pod tym względem spotyka, 
przed w iekam i, czy te ra z , nie zasługuje na 
zaszczyt przekładu.

Mówiąc to, mówimy przeciw sobie ̂  sa­
mym. Zły to wstęp do rzeczy, która właśnie 
ma być streszczeniem wrażeń , odniesionych 
z pobytu w Polsce przez dwóch Niemców 
na początku bieżącego stulecia. Ale jednym 
z tych cudzoziemców był nie kto inny, jak 
pisarz swego czasu niesłychanie wzięty, roz­
głośny, gorączkowo czytany, stanowiący mo­
del dla całej rzeszy drobniejszych literatów, 
dla całego osobnego rodzaju literatury. Pył 
to Amadeusz Hoffmann. Mało jest zapewne

nietylko łagodzenie już obecnie istnie­
jących kwestyj spornych na półwyspie 
bałkańskim, lecz w ogóle zapobieganie 
niebezpieczeństwom, któreby z której­
kolwiek innej strony zagrażały pokojo­
wi europejskiemu — nawet to przy­
mierze służy często za podstawę nie 
pełnym wiary w przyszłość i otuchy 
kombinacjom pokojowym, lecz alarmom 
i strachom. Ezecz się tak ma szcze­
gólnie wtedy, gdy pojawi sie pogłoska, 
że Eossya sprzykrzywszy sobie obecny 
stan dwuznaczny i to odosobnienie po­
lityczne, w jakie widocznie od dwóch 
lat popadła, zamierza wrócić do trady­
c ji przymierza trójcesarski ego i znaj­
duje w' tern usiłowaniu poparcie Nie­
miec. Że dla wielu sympatyczniejszem 
jest obecne przymierze dwóch państw, 
Niemiec i Austryi, aniżeli dawne przy­
mierze trójcesarskie. które raz już za­
wiodło nadzieje, to jest łatwern do po- 
jecja a nawet w niejednym razie cał­
kiem usprawiedliwionem. Dlaczego je­
dnak takie zbliżenie się Eossyi do Nie­
miec i Austryi niepokoić ma tych. któ­
rzy tylko pokój na półwyspie bałkań­
skim mają na oku, tego zrozumieć nie 
można. Ani Niemcy ani A astry a nie 
mogą przyjąć żadnej propozycji ros- 
syjskiej, któraby wiodła do nowych 
zawikłań wojennych, do negacyi tego, 
co było i jest ciągle źródłem , podsta­
wą i celem przymierza cbu tych państw. 
Z drugiej strony Eossya nie jest tak 
naiwną, żeby miała nadzieję rozbić to 
przymierze różnemi przyrzeczeniami, że­
by zbliżała się. na pozór do obu państw 
jedynie w tym celu, aby potem po ko­
lei jedno i drugie w pole wyprowa­
dzić. albo co gorsza i co zarazem tru­
dniejsza: jedno po drugiem wyzyskać 
do swoich celów niebezpiecznych. Je ­
żeli Eossya na prawdę myśli o zbliże­
niu sie do Niemiec i Austryi w cha­
rakterze trzeciego sprzymierzeńca, to 
jak zawsze tak i teraz muże to być 
tylko oznaką, że rozstaje się z myślą

dalszego burzenia tego, co Niemcy i 
Austrya chcą utrzymać i rozwinąć.

Więcej uzasadnioną byłaby już o- 
bawa z powodu symptomów tworzenia 
się ligi państw romańskich. W korte- 
zacli bowiem według ostatnich depesz 
rząd hiszpański złożył oświadczenie 
bardzo sympatyczne dla Francyi, a za­
razem odparł stanowczo wszelkie insy­
nuacje o zbliżeniu się Hiszpanii do 
Niemiec. Eównocześnie włoska prasa 
inspirowana zaczęła przy mi lać się do 
Francyi w sprawie tunetańskiej, która 
raz już omal nie stała się kością nie­
zgody dla obu sąsiadów. Ligę państw 
romańskich zapowiadano już nieraz, a 
po ostatniej już wojnie szowiniści fran- 
cuzcy gorąco ją forytowali w celach 
odwetowych. Liga taka dziś zawiązana 
niezawodnie oglądałaby się na Eossyę, 
gdzie zwłaszcza teraz nie brakłoby jej 
wpływowych protektorów i przyjaciół. 
Ale od takich symptomów, niepewnych 
jak powyższe, daleko jeszcze do rze­
czywistego ni ebezpieczenstwa.

Ankieta zbożowa.
i.

(§) Pod przewodnictwem J. Ex. p. Na­
miestnika Alfreda, lir. P o t o c k i e g o  od­
bytu wczoraj ankieta zbożowa pierwsze po­
siedzeń, e. Skład ankiety znany jest czytelni­
kom naszym, więf- nie powtarzamy tutaj n a ­
zwisk już raz podanych, zaznaczając jedynie, 
że tylko kilku członków nie mogło przybyć 
na posiedzenie.

Zagajając posiedzenie, J. Ex. p. N a­
miestnik podniósł cel ankiety objęty trzema 
pytaniami kwestyonarza. Ankieta dzisiejsza 
jest niejako dalszym ciągiem poprzedniej od­
bytej w r. H 7m  Poprzednia- ankieta, rozwią­
zała kwest.ye przedłożone niejako w ogólnych 
zarysach a zadaniem obecnej jest załatwienie 
kwestyj specjalnych przez ścisłe sformuło­
wanie tego, co jest potrzebnem d!a podnie­
sienia rolnictwa.

Po odczytaniu pierwszego pytania, któ­
rego treść stanowi wykonanie uchwały po­

przedniej ankiety o urządzeniu publicznych 
składów zbożowych, wszczęła się dyskusya 
nad sposobem formalnego traktowania przed­
miotu. Zwracano uwagę na łączność pytania 
pierwszego z t rzp ien i ,  które traktuje o za­
pewnieniu naszym produktom rolniczym trwa­
łego zbytu na targach austryackich i zagra­
nicznych. P. Seweryn H e n z e l  podniósł tę 
łączność i zaproponował wybór komisyi, któ­
ra musiałaby zdać sprawę ze wszystkich 
trzech pytań a szczególnie i najpierw z py­
tania drugiego, które traktuje o wyzyskaniu 
obecnej korzystej sy tuacji  finansowej w ce­
lach melioracyjnych. P. Bolesław A u g u s t y ­
n o w i c z  wniósł otwarcie ogólnej rozprawy 
nad wszystkiemi trzema pytaniami, poczem 
wypadałoby wybrać komisye dla szczegóło­
wego opracowania każdej kwestyi. Wniosko 
wi temu sprzeciwiał się ks. Adam S a p i e ­
h a ,  gdyż taka rozprawa przewlekłoby się 
nadto długo a nie jest potrzebna wobec ści­
słego sformułowania pytań w piśmie J. Eks. 
p. Namiestnika. Należy odrazu przystąpić do 
rozbioru pierwszego pytania, t. j. kwestyi o 
środkach i sposobach wprowadzenia w życie 
publicznych składów zbożowych. Stawiano je ­
szcze kilka innych wniosków formalnych, ale 
w końcu zgromadzenie poszło za radą ks. 
Sapieliy.

W otwartej następnie rozprawie nad 
pytaniem pierwszem najpierw głos zabrał 
hr. R u s s o c k i .  Mówca zaznacza ważność 
kwestyi, w której chodzi o uregulowanie na­
szego handlu zbożowego. Nad sprawą tą za­
stanawiało się już przed kilku laty grono o- 
bywateli, zawiązano nawet towarzystwo, któ­
rego celem było urządzenie składów zbożo­
wych. Te prywatne usiłowania nie doprowa­
dziły do celu, zwrócono się zatJm do inny cli 
czynników. Towarzystwo gospodarskie odnio­
sło się do gminy, uważając ją za powołaną 
w pierwszym rzędzie do działania na tern 
polu. Leży to pewnie w interesie Lwowa, 
aby tutaj powstało ognisko centralne dla u- 
padającego handlu zbożowego. Przed dwoma 
laty mówca, jako członek rady miejskiej, na­
leżał do komisyi, która zajmowała się spra­
wą składów zbożowych. Komisya ta odra­
czała decyzje, bo członkowie jej nie byli 
chętni sprawie. Od tego czasu gmina nie 
zrobiła dalszego kroku w tej sp raw ie . ani 
koleje żelazne, ani towarzystwo gospodarskie 
nie zajęło się nią dotąd, nie pozostaje zatem 
nic innego, jak utworzenie towarzystwu! z 
grona obywateli gorliwych i troskliwych o 
dobro sprawr krajowych. Celem takiego towa­
rzystwa byłoby tworzenie spółek rolniczych, 
zakładanie magazynów zbożowych i domów

czytelników, którzyby nie znali choć jednej 
nowel li słynnego iantasty, autora Sem pions- 
13ruder. Kto najmniej go czytał, ten zna bo­
daj P.inng Scudery. kto nie czytuje po nie­
miecku wcale, temu N achtstucke  tego pisa- 
lza znane przynajmniej z francuskiego prze­
robienia Loere-Weimarsa p.  t. : Les contes 
fa n ta stitjucs, lub z niezgrabnego naśladowni­
ctwa niektórych polskich literatów. Kiedyś 
Hoffmann był najpopularniejszym p isarzem ; 
jego demoniczne fantasmagorye, straszne wi­
dziadła jego imaginacyi, jego opowieści peł­
ne tajemniczej grozy i strasznych mar f u- 
piorów. które Boerne tak trafnie nazwał 
eine Epopeae des W ahnsinns  — czyta­
ły się tak chciwie i z takim dreszczem trwo­
gi , jakim przejmują dzieci baśnie, opowiadane 
przez wiejskie kobiety przy migającym blasku 
łuczywa na ruskiej wieczornicy.

W Polsce Hoffmann napisał pierwszo! 
swe utwory, które z niesłychaną szybkością 
zjednały mu sławę i szerokie koło wielbicieli, 
czytelników i naśladowców' — był maleńkim 
pruskim urzędnikiem sądowym w Płocku, kie­
dy, jak sam powiada, w r. 1 fe03, „po dwa­
dzieścia razy zakochanemi oczyma szczęśli­
wego ojca" oglądał pierwszą swą pracę dru­
kowaną w dzienniku D er Fnnm uthige. Kiedy 
później, złamany ciężką niemocą, rozgorączko­
wany pracą im aginacyi, pisząc no cam i, wi­
dział po kątach pokoju straszliwe maski i 
fantastyczne potwory, figurujące w jego po­
wieściach , a przerażony w iz ja m i , nie śmiał 
odwrócić oczu od nocnej lampy - wtedy sia­
dywała przy nim kobieta pełna miłości i dzi­
wnej słodyczy, i uśmiechem swym łagodnym, 
jasnym blaskiem swych oczu odganiała okro­
pne widziadła.... liyła to żona autora, które­
go prześladowały demoniczne kreacje wła­

snej wyobraźni, Polka, nieznana nam z na­
zwiska, bo wymieniona w listach i zapiskach 
tylko początkową literą T.

Hoffmann przebywał w Polsce od roku 
18*'0 aż do roku i v07, jako urzędnik sądo- 
U’y pruski , a to kolejno w Płocku . Pozna­
niu i Warszawie. W pismach jego spotyka­
my tu i ówdzie ślady tego p o b y tu , ale  ̂ są 
to wzmianki bez znaczenia — a je g o  głośna 
powieść D ie Ser"pionshruder, napisana w W ar­
szawie, nie zawiera widocznych cech otocze­
nia , w którem powstała. Gdyby nie polega 
urzędowy Hoffmanna, referendarz sądowy 
H itz ig , który w dwutomowem^ swem , dziś 
już zupełnie zapomnianemu dziele, z szcze­
gólnym pietyzmem spisałBtobiste swe _wspo- 
ranienia o słynnym pisarzu nie mieliby- 
śmy żadnych szczegółów o pobycie autora 
Nachtstucke wśród społeczeństwa polskiego. 
Sam Hoffmann nie wiele pisał o tein , co 
go otaczało, zamknięty w święcie fantasty­
cznym , oderwanym od wszystkiego, co było 
na zewnątrz, nie obserwował wiele i nie mógł 
być nawet dobrym obserwatorem. Zachował 
się przecież list jego pisany z Warszawy do 
przyjaciela, z dnia 14 maja I s O ł .  list dość 
charakterystyczny, aby nie zasługiwał na czę­
ściowe bodaj powtórzenie.

—  Przybyłem do Warszawy — pisze 
Hoffmann — wszedłem na trzecie piętro pa­
łacu na ulicy Fre ta  nr. th p ,  widziałem pre­
zydenta , który ma trzy ordery i nos o 1js 
cala podniesiony po nad horyzont, a teraz 
poćę się nad relacyami. Sic eunt fa ta  ho- 
m inum !  Chciałem pisać i komponować, chcia­
łem zaczerpnąć natchnienia w gaju Łazien­
kowskim , w szerokich alejach Saskiego ogro­
du -  i cóż! Przygnieciony jak skałą dwu­
dziestu ośmiu woluminami konkursowych

aktów, mam nadto prowadzić śledztwo prze­
ciw trzem zabójcom, którzy popełnili naj­
straszniejsze morderstwo. Zdumiewający tu 
ruch w Warszawie! osobliwie na ulicy F re ­
ta. Wczoraj w dzień Wniebowstąpienia chcia­
łem sprawić sobie przyjemność, odrzuciłem 
akta i usiadłem do fortepianu, aby skom po­
nować so n a tę , ale niebawem znalazłem się 
w położeniu Hogartowogo M m i,d en  enragć. 
Tuż pod mojem oknem powstał spór mię­
dzy trzema przekupkam i, dwoma tragarza­
mi i jednym flisakiem — a wszystkie par­
ty0 7 ogromną gwałtownością wytaczały spra­
wę przed kramarzem z pobliskiego sklepiku. 
Właśnie w tym samym czasie oz wały sie 
dzwony w farze, u Benonitów, u Dominika­
nów — wszystko to w mojem sąsiedztwie — 
na cmentarzu dominikańskim dwaj pełni n a ­
dziei katechumenowie bili w dwa stare tara- 
bany. psy, wiedzione swym potężnym instyn­
ktem, szczekały i wyły w tej" samej chwili 
dyrektor cyrku Wembach przejeżdżał ulicą 
z całą swą juńczarską muzyką.... O! co za 
t u t t i , wymyślone na udręczenie potępieńców ! 
Rzuciłem pióro i papier, ubrałem się i ucie­
kłem z tego odmętu przez krakowskie przed­
mieście, przez Nowy Świat — na dół! Świę­
ty gaj objął mnie swym cieniem.... Znala­
złem się w Łazienkach. Jak dziewiczy łabędź 
pływa uroczy pałac w jasnem , zwierciadla­
ne m jeziorze 1 Ze tiry rozkosznie muskają kwie­
cie drzew — jakże^ urocza to przechadzka 
wśiód liściastych, zielonych sklepień! Istny 
to przybytek miłego Epikurejczyka. Co wi­
dzę? Wszak to komandor z D on Żuana. co 
tam w cienistym gąszczu galopuje?... A c h ,  
to Jan  Sobieski! P in k  fecit. — M ałe fe c it!  
Co za proporcje posągu 1 Sobieski tratuje nie­
wolników, którzy wijąc się, podnoszą zwiądłe
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komisowych, jednem słowem uregulowanie 
stosunków handlowych.

Dr. Piotr G r o s s :  Sprawa składów zbo­
żowych od dawna jest rozbierana, a jednak 
nie ma żadnego rezultatu. Jest to skutek je ­
dnostronnego jej traktowania w stosunku do 
interesu kraju. Nie chodzi tu bowiem o za­
łożenie składów zbożowych we Lwowie, lecz 
o podniesienie handlu zbożowego w kraju. 
Lwów nie jest takiem emporium handlowem, 
żeby w nim scentralizować można cały han­
del zbożowy. Któż od Gródka nawróci ze 
zbożem do Lwowa, skoro musi je wieźć na 
zachód? Dla Lwowa stracona jest pod tym 
względem zachodnia połowa kraju. Ale i na 
wschodnią część Lwów7 liczyć nie można, bo 
istniejące już w Tarnopolu, Brodach, Podwo- 
łoczyskaeh i t. d. magazyny zbożowe mają 
podstawę żywotną i siłę atrakcyjną. Tam 
handel wciąga w grę także produkt zagra­
niczny, którego wpływ na handel produktem 
krajowym nie da się zaprzeczyć. Lwowski 
skład zbożowy musiałby przyciągać do siebie 
interesantów pewnemi przywilejami. A któż 
może zapewnić jakie przywileje? W  poprze­
dniej ankiecie reprezentanci kolei żelaznych 
nic przyrzec nie mogli dla składów zbożo­
wych i dziwić się temu nie można. Kolej Ka­
rola Ludwika nic uczynić nie zechce, dopóki 
nie może, ściągnąć zboża rossyjskiego na swo­
ją linię. Żadna z dróg dotąd wskazanych nie 
wiedzie do celu. Potrzebie zaradzić może tyl­
ko systematyczna organizacya spółek rolni­
czych po całym kraju. Zadaniem tych spółek 
byłoby obudzenie wiary w świecie kupieckim, 
który na próbkach produktu i terminach do­
stawy dotąd zawsze doznawał zawodu. Jeżeli 
spółki te uezują potrzebę skupienia sił, wte­
dy wystąpi znaczenie Lwowa jako siedziby 
zakładów finansowych i źródła kredytu, wte­
dy zarząd związkowy może obrać sobie Lwów 
jako punkt wyjścia dia handlu eksportowego.

Hr. Kazimierz D z i e d u s zy ck  i zgadza 
się z wywodami dr. Grossa i cyframi wyka­
zuje, że filie banku hipotecznego w Czer 
niowcaeh i Tarnopolu ze swojeini magazyna­
mi więcej służą interesom handlarzy aniżeli 
producentów i konsumentów. Tak zwane 
w ftm m ty  (certyfikaty na. złożone zboże) mo­
gą łatwo być użyte za narzędzie niebezpie­
cznej spekulacyi. Jeżeli kupiec otrzymawszy 
na w a rn m ty  żądane fundusze kupuje za nie 
nowy towar, aby go zaraz złożyć na składzie 
a tein samem nowy zyskać tytuł do pożycz­
ki, to będzie to spekulacya taka sama, jak 
lombardowanie papierów i kupowanie nowych 
za pożyczone pieniądze. Bok 1873 wykazał 
do jakich katastrof wiedzie taka spekulacya, 
oparta na illuzorycznych cyfrach.

P. Bolesław A u g u s t  y n o w i c z przy­
pomina treść i cel uchwały poprzedniej an­
kiety o składach zbożowych. Nie miały one 
nigdy na celu gromadzenia produktów i speku­
lacyjnego wyczekiwania korzystnych konjunk- 
tur handlowych. Chodzi tylko o to, aby za­
granicznym kupcom dana była gwaraneya 
punktualnej dostawy i możność sortowania 
towaru. Na razie nikt nie myśli o narażenie 
się na krociowe interesa. Chodzi przedewszy- 
stkiem o zrobienie próby, na której w naj­
gorszym razie stracić można koszta zarządu, 
co nie może prze dstawiać znacznej kwoty.

Dr. Tadeusz P i 1 a t odpiera twierdzenie 
dr. Grossa, że Lwów nie ma znaczenia wiel­
kiego w handlu zbożowym. Sam dr. Gross 
przyznał, że Lwów jest ogniskiem instytucyj 
kredytowych a to jnż nadaje mu znaczenie.

ramiona ku wspinającemu się koniowi — wstrę­
tny widok! Czyż to podobna? Wielki Sobie­
ski ubrany w rzymskim stroju z wąsami (m it 
}V om en), z polską szablą u b o k u . a ta sza­
bla — z drzewa! LacherU ch! Już po mnie! 
Nagle nadchodzi radca Marggraff; wsadza 
mnie gwałtem do dorożki. która się zatrzy­
muje przed nieforeinnem zabudowaniem. Z ty­
łu dach z dwunastu najmniej kominami, 
z przodu malutki frontouik , z obu stron je ­
szcze mniejsze ryzality. To teatr! Oo grają? 
W oziwodę Cherubi niego. Pięknie! Orkiestra 
gra ognistą, żwawą symfonię z prawdziwie 
włoską dobrodusznością. Hrabia Armand wy­
chodzi na scenę z fałszywym nosem i wąsa­
mi, jego zrozpaczona małżonka śpiewa o ca­
łą ósemkę za wysoko — gwardya narodowa 
w rossyjskieb mundurach — Paryżanie „upa­
dają do nóg“ (machem. Upadam do n  g).... 
Jak mi się powodzi w Warszawie, pytasz 
mnie ? Pstry  świat — zanadto głośny, za­
nadto dziki i chaotyczny. Król powinien mi 
ustąpić Łazienek — tam się zapewne mie­
szka rozkosznie!“

Przyjaciel i kolega H offm anna, wspo- 
mniony referendarz Hitzig, zostawił nam 
już nieco więcej szczegółów o Warszawie i 
o pobycie w niej autora Phantasiesfuck'- nnch 
Cailots M anier. „Warszawa — powiada H it­
zig —  była w owym czasie, kiedy powołany 
został do niej Hoffmann, miastem, które m u­
siało żywo i w rozmaity sposób podniecać 
umysł tak i , jak jego Niemieckie panowanie 
nie zdołało zrobić z Warszawy niemieckie­
go m ias ta ; miała ona przeciwnie cechę w 
najwyższym stopniu oryginalną, rzec można, 
pozaeuropejską — tak dalece, że ktoś, co przy­
był tu z P ru s ,  czyli z tak zwanego „stare-

Do Lwowa prędzej niż do innego miasta za­
wita kupiec i  zagranicy. Zresztą wielkie mia­
sto wykazuje wielką konsumcyę a co podno­
si popyt za produktem, to ułatwia jego zbyt, 
to poprawia cenę. i przynosi korzyści produ­
centom. W  Niemczech miasta nie o wiele 
większe od Lwowa posiadają składy zbożowe, 
na których miasto i producenci dobrze wy­
chodzą.

Hr. R u s s o c k i  podnosi potrzebę umo­
żliwienia kupcom interesów pewnych, nie na 
samej tylko podstawie próbek zawieranych, 
gdyż pod tym względem odzywają się ciągle 
skargi zawiedzionych kupców. Targi zbożowe 
przyniosą wielkie korzyści ale w połączeniu 
z magazynami i domami komisowemi

Radca dr. O r 1 e c k i zwraca uwagę, że 
dyskusya przekracza granice wytknięte w py­
taniu. Nie chodzi tu teraz o badanie kwestyi, 
czy składy zbożowe są potrzebne i pożądane, 
bo o tem wydała jnż opinię poprzednia an­
kieta. Zadaniem obecnej ankiety jest obmy­
ślenie sposobu i środków założenia składów 
zbożowych.

Dr. Leon B i l i ń s k i :  Składy zbożowe 
nie są celem dla siebie, lecz jednym z środ­
ków do celu wiodących. Chodzi tu bowiem o 
zapewnienie rolnictwu łatwego i korzystnego 
zbytu produktów. Gdybyśmy mieli przemysł 
rozwinięty, nie potrzebowalibyśmy nad tem się 
zastanawiać. Gdybyśmy mogli tak tanio pro­
dukować jak Ameryka i posiadali tak łatwą 
i tanią komunikacyę z Europą zachodnią jak 
ona, także nie potrzebowalibyśmy szukać 
środków zaradczych My musimy wywozić 
produkt nasz daleko a nadto po drogich li - 
niech komunikacyjnych. Trzeba umożliwić 
rolnikom łatwą komunikacyę z nabywcą pro­
duktu, co wymaga całego systemu środków, 
między któremi składy zbożowe odgrywają 
tylko rolę jednego ogniwa. Wypadałoby za­
tem pomyśleć o instytucyi powołanej do peł­
nienia ogólnego zadania, przyczem oczywiście 
możnaby wprowadzić w życie każdy dobry 
środek specyalny, a takim są niezawodnie 
składy zbożowe. Słusznie J. Ex. p. Namie­
stnik zwrócił uwagę na obecne tak korzy­
stne stosunki finansowe. Trzeba je wyzyskać. 
Nowy bank dla krajów koronnych ma w swo­
im programie zakładanie składów zbożowych. 
Możeby prędzej przystąpił do spełnienia te­
go zadania, jeżeliby miał zapewnione popar­
cie materyalne od kraju, gmin lub kolei że­
laznych.

P. August. S c h e l l e n b e r g :  Dzięki 
Bogu produkujemy o wiele więcej, aniżeli sa­
mi potrzebujemy. Musielibyśmy doprowadzić 
a * s |  przemysł do ogromnego rozwoju , jeże­
liby tą drogą różnica między produkcją a 
konsumeyą miała się wyrównać. Mając tyle 
do zbycia, musimy zastanawiać się nad spo­
sobem łatwego i korzystnego zbytu. Przed 
kilku godzinami wróciłem z zagranicy, gdzie 
słyszałem od kupców te słowa: Nie przyj­
dziemy do was, dopóki nie zapewnicie nam 
we Lwowie gotowego towaru. Na próbkach 
tracimy zawsze, na dostawach z terminem 
także. Jeżeli we Lwowie znajdziemy gotowy 
towar, chętnie do was przyjedziemy i naprzód 
płacić będziemy. Sam hr. Dzieduszycki, u 
którego kupcy chętnie zboże nabywają, mó­
wił, że niechętnie zobowiązuje się do term i­
nów. Złe komunikacyę są przyczyną obawy, 
z jaką nasi producenci wchodzą w interesa 
terminowe. Skład zbożowy, do którego wcze­
śnie zwozić można zboże, przełamałby te 
trudności. Lwów koniecznie potrzebuje skła-

go k r a j u w  pierwszych tygodniach wcale nie 
wychodził z podziwu. Ulice okazałej szeroko­
ści , utworzone z pałaców w najpiękniejszym 
włoskim sm ak u , ale i z lepianek nędznych, 
które zdawały się grozić runięciem na gło­
wy swych mieszkańców — po domach azya- 
tycki przepych z grenlaudzkiem zaniedba­
niem w dziwnym sojuszu ; wielce ożywiona 
publiczność, pełna najjaskrawszych kontra­
stów, przewijająca się przed okiem cudzo­
ziemca jak orszak masek; długobrode żydy 
i mnichy we wszystkich kostiumach zakon­
nych , zupełnie zakwefione, zupełnie na ze­
wnętrzne wrażenia zamknięte mniszki, żywo 
rozprawiające gromadki młodych Poiek w bar­
wnych jedwabnych płaszczach; poważni, sę­
dziwi polscy panowie w zupinach i pasach, 
przy szablach, w żółtych lub czerwonych bu ­
tach, a do tego wszystkiego młode pokole­
nie w najekscentryczniejszych strojach paryz- 
kich, Turcy i Grecy, Rossyanie, Włosi i F ra n ­
cuzi, jakby w zmiennym kalejdoskopie — p o ­
licja pobłażliwa nad wszelkie pojęcia, która 
nie stawiła żadnej zapory ochotom ludowym, 
tak że małe teatrzyki z poliszynelami, tań ­
cujące niedźwiedzie, wielbłądy i małpy gro­
madziły na wszystkich placach i ulicach cie­
kawą gawiedź, wśród której zatrzymywał się 
niekiedy pyszny ekwipaż obok ubogiego wy­
robnika; dalej teatr w narodowym języku, 
wcale dobra trupa francuzka, opera włoska, 
komedya niemiecka, reduty wielce oryginal­
nego i najpowabniejszego w świacie rodzaju, 
miejsca odpustowe w bezpośrpdniem pobliżu 
miasta — czegóż w tym różnobarwnym 
świecie nie było dla oka, czego nie było dla 
ołówka takiego człowieka jak Hoffmann !“

dów zbożowych już dlatego, że podatek kon- 
surncyjny uniemożliwia przewożenię towaru 
do miasta. Lwowski skład zbożowy powinien 
być wzorem i zachętą dla innych miejsco­
wości. Skład zbożowy założony przez gminę 
większe obudzą zaufanie aniżeli skład banko­
wy", bo bank tak samo jak przedsiębiorca 
prywatny liczy się wyłącznie z własnemi in 
teresami.

Dr. P iotr  G r o s s  uzupełnia swoje wy­
wody oświadczeniem, że nie jest przeciwnikiem 
publicznych składów zbożowych, ale uważa 
ich tworzenie obecnie za przedwczesne. Na 
razie powinny się tworzyć spółki rolnicze z 
prywatnemi magazynami, a dopiero potem 
możemy przyjść do przekonania, kiedy i gdzie 
powstać powinien skład publiczny.

JEks. hr. Wilhelm S i e m i ń s k i  przyłą­
cza się do zdania dr. Grossa.

P. Edward S i mo n  przypomina_ ankie­
cie, że rozbiera kwestye rozstrzygnięte już 
na poprzedniem posiedzeniu ankiety. Trzeba 
teraz przystąpić do wykonania uchwały, jak 
to wypływa z pierwszego pytania kwestyo- 
narusza.

Hr. Kazimierz D z i e d u s z y c k i  podo­
bnie jak dr. Gross oświadcza, że życzy sobie 
składów zbożowych, ale nie publicznych lecz 
takich, któreby były dependencyą spółek rol­
niczych. Nie należy nam forytowaó produktu 
zagranicznego, który najwięcej skorzystałby 
na składach publicznych. Dr. Piłat słusznie 
zauważał, że za granicą w każdem większem 
mieście powstają składy publiczne. Tam jed­
nak składy zbożowe są dystrybucyjne t. j, 
ściągają produkt ze wszystkich stron i na 
wszystkie strony go wysyłają. Produkt gali 
cyjski nie miałby ze składu lwowskiego 
innej drogi jak tę, którą dziś posiada t. j. 
przez Gródek dalej na  zachód. P. Schellen­
berg ma także ra c je  ale tylko ze stanowiska 
wyłącznie kupieckiego. Kupcy narzekają na 
nas, ale mimo to bez składów masa zboża na­
szego przechodzi w ich ręce. Cennik^bynaj­
mniej nie potwierdza narzekań kupców za­
granicznych, bo nasz produkt stosunkowo 
dobrze się trzyma w cenie.

P. T h o m  z praktyki kupieckiej po­
twierdza. że nasze zboże jest wyśmienite ale 
w takim tylko razie, jeżeli się je nabywa 
wprost u producenta. b'j z żadnego pośrednic­
twa. Tylko pośrednictwo składu zbożowego 
przez gminę utrzymywanego może wzbudzić 
zaufanie kupców.

Br. August R o m a s z k n n  przyłącza się 
do zapatrywań hr. Kazimierza Dzieduszyc- 
kiego. Lwów nie jest takiem ogniskiem handlu 
zbożowego, żeby skład publiczny liezyc mógł 
na powodzenie. Jak można wymagać od gm i­
ny przedsiębiorstwa, które należy do insty­
tucyi finansowej, bo ona tylko może koszta 
powetować sobie na interesach. W Wiedniu 
■skład miejski przynosi straty a skład Union- 
banlc rentuje się, ale tylko w interesach przez 
bank ze zbożem złożonem prowadzonych. Po- 
trzobniejszem daleko jest urządzenie giełd 
zbożowych, które więcej przyczynią się do 
uregulowania handlu.

Ks. Adam S a p i e h a  wyraża zdziwie­
nie, że ankieta rozbiera lak szczegółowo po­
trzebę urządzenia składów zbożowych, cho­
ciaż jest to sprawa już rozstrzygnięta. Cho­
dzi o to, kto ma urządzić składy. Czy mia­
sto? Dlaczegóż nie Namiestnictwo, które tak 
samo jest do tego nieobowiązane i niepowo­
łane. 'Z am ias t  szukać tego. czego nam po­
trzeba, najwięcej oglądamy się_ za tym, w ko- 
goby wmówić można, że powinien nam do­
starczyć rzeczy potrzebnej. P1ak postępują so­
bie niektórzy autorowie i wydawcy, gdy nie 
mogąc pozbyć się licznego nakładu, udają się 
do Sejmu z proźbą, aby luudusz krajowy 
wszystkie egzemplarze zakupił Przypomina 
to hi story ę z pewnym właścicielem ziemskim, 
któremu ministerstwo użyczyło bezpłatnie 
pomoi-y technicznej dla ułożenia planu osu­
szenia gruntów, a który po upływie roku 
w sposób zdradzający wielkie zniecierpliwie­
niu, zapytał towarzystwo gospodarskie, kiedy 
też wreszcie przyszłe ministerstwo fundusz 
potrzebny na wykonanie tych planów? Co 
jest rzeczą spekulacji tego nie trzeba gm i­
nie narzucać. Producenci powinni pamiętać, 
że ich interes i dobro łączą się. z dobrem 
kupca nabywającego od nich produkta rolni­
cze. Nieporozumienie i nieufność między 
producentami a kupcami podtrzymują pośre­
dnicy, te pijawki, które przywłaszczają sobie 
większą część zysku. Nie wykluczajmy ze 
składów obcego produktu, bo w rzeczach han­
dlowych mury chińskie nie wiodą do celu i 
szkodzą tylko tym, którzy je wznoszą.

Prezydent miasta Lwowa, dr. Michał 
G n o i ń s k i ,  nie może imieniem gminy przyj­
mować żadnych zobowiązań, ale zapewnia, 
że pamięta o dawnej uchwale ankiety i obe­
cnie stara sie uzyskać fundusze potrzebne do 
zbadania, w jaki sposób urządzone zostały 
i są administrowane składy zbożowe w mia­
stach zagranicznych. _ .

W końcu uchwala ankieta odesłać pier­
wsze i trzecie pytanie kwestyonarza (składy 
zbożowe i handel zbożowy) do komisji zło­
żonej z dziesięciu członków (pp. Sehellen- 
ber°\ Augustynowicz, br. Romaszknn, Hen- 
zel,°dr. Roiński, dr. Biliński, Bodyński. Dę- 
bowski i Szumańczowski) a pytanie drugie

(melioracje) do komisji złożonej z 7 człon­
ków (pp. Abrahamowicz. hr. Piniński, Simon, 
dr. Piłat. Polanowski, dr. Gross i Bohdan). 
Dziś o 10 godzinie rano drugie posiedzenie, 
na  którem komissye wystąpią z sprawozda­
niami i wnioskami.
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sprawę z audyencyi. jaką dnia 11 b. m miał 
u JEks. p. ministra-prezydenta hr. T a a f f e .  
„Konwersacya obejmowała wszystkie bieżące 
kwestye polityczne. Jego Ekscellencya obrał 
za punkt wyjścia zjazd chłopski w Linzu, 
którego przebieg w ogóle nazwał dość po­
myślnym. Ruch włościan nie zszedł dotych­
czas z racyonalnych torów, a o ile zmierza 
do emancypacji stanu włościańskiego z pod 
dyktatury stronnictw politycznych i stawia 
mu za cel pielęgnowanie interesów ekono­
micznych, jest nawet pocieszającem zjawi­
skiem życia publicznego. W  sprawie regula- 
cyi podatku gruntowego, który jest bezpo­
średnim powodem ruchu między ludem wiej­
skim w arcyksięstwach austryackich i w Sty- 
ryi, bywa ten lud tendencyjnie bałamucony. 
Ńie chodzi bowiem o nałożenie większych 
podatków na całe kraje, lecz tylko na poje- 
dyńczych właścicieli gruntu. Rząd wda się 
w tę sprawę dopiero wtedy, gdy ryczał­
towa suma podatku gruntowego przez Ra­
dę państwa ustanowioną zostanie. Opu­
sty procentowe dla pojedyńczych krajów 
są niemożliwe dlatego, że byłyby niespra­
wiedliwe. W edług istniejącego obecnie pro­
jektu mają np. posiadacze winnic w Austryi 
Dolnej płacić o 140.000 zł. mniej. Otóż 
gdyby rząd przyznał nadto opust procentual- 
ny dla całej Dolnej Austryi, to posiadacze 
winnic mieliby udział także i w tem zniże­
niu, a wiec odnieśliby podwójną korzyść. 
Rząd starać się będzie w toku postępowania 
reklamacyjnego złagodzić możliwe uciążliwo­
ści, może przyzwoli także na dwu- albo 
trzechletnie prowizoryum przed poborem p o ­
datku gruntowego według nowej repartycyi. 
W dalszym toku rozmowy zaprzeczył p. mi ■ 
nister-prezydent pogłoskom o częśeiowem 
przesileniu m inis teryalnem , które są tylko 
pobożnem życzeniem opozycji niemiecko-Jibe- 
ralnej. Większość Rady państwTa powinnaby 
to uważać za wskazówkę, że należy jej po­
pierać gabinet w dzisiejszym jego składzie. 
Hr. Taaffe oświadczył dalej, że on sam i 
rząd jego usposobieni są jak najlepiej dla 
narodowości czeskiej.

Bezzwłoczne rozwiązanie kwestyi, czy 
w celu wprowadzenia równouprawnienia na 
uniwersytecie praskim należałoby przeprowa­
dzić podział fakultetów według języków, lub 
też utworzyć nowy uniwersytet czeski, uważa 
hr. Taaffe na teraz za niewłaściwe; sprawa 
ta jeszcze nie dojrzała do załatwienia. Naj­
lepszą wydaje mu się droga pośrednia, t. j. 
przez stopniowe obsadzanie katedr uzdolnio­
nymi prelegentami czeskimi przygotowywać 
ostatecznie rozwiązanie tej kwestyi. Dopiero 
wtedy, gdy powstanie odpowiedni zastęp sił 
nauczycielskich, będzie można przystąpić do 
decyzyi. Przy końcu rozmowy rzucił p. mi­
nister prezydent kilka uwag treści ogólno-po­
litycznej. „Przywódzcy większości w Radzie 
państwa wiedzą o tem dobrze, żo nie jestem 
zwolennikiem politycznych awantur. Gdyby 
chodziło tylko o inoją osobę, nie wahałbym 
się może ani chwili przybrać szybsze tempo. 
Ale mając świadomość, że cała sytuacya spo­
czywa na moich barkach , nie mogę nic ry ­
zykować. Przywódcy prawicy mogliby w dru­
gim razie uczynić mi słuszny zarzut, że nie 
rozumiałem sytuacyi. Mogliby się powołać 
na to, że podnosząc uprawnione żądania, u- 
czynili zadość swemu obowiązkowi, że je ­
dnak obowiązkiem moim jako ministra pre­
zydenta było ocenić, które z tych żądań mo­
gą na razie być spełnione, a które nie. Od­
powiedzialności za katastrofę, która spaśćby 
mogła na całą dzisiejszą sytuację, nie mógł­
bym przyjąć. Wolno większości odmówić mi 
poparcia — ale na własną odpowiedzialność. 
Stosunek gabinetu do większości jest zupeł­
nie lojalny. Hr. Taaffe nie pozostawia jej przy­
wódców ani na chwilę w wątpliwości co do 
tego, jak daleko iść może i zamierza. Obo­
wiązkiem stronnictw jest nie utrudniać swym 
przywódcom zadania, które i tak jest dość 
uciążliwemu „Moja droga, tak skończył hr. 
Taaffe, jest c ie rn is tą , postępować na niej 
można tylko krok za krokiem. Muszę, więc 
wzywać ciągle do cierpliwości, wytrwałości i 
umiat kowania. “

SPRAWY ZACfRAIICZRE
(Ustawa wojskowa we Francyi.)

Jednym  z pierwszych przedmiotów obrad 
francuskiej Izby na tegorocznej sesyi będzie 
rewizja ustawy wojskowej, spowodowana wnio­
skiem deputowanego Labuze, żądającym roz­
ciągnięcia obowiązku służenia" pod bronią
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na seminarzystów. Wniosek ten już w ubie­
głej sesji  nadzwyczajnej był na porządku 
dziennym, został jednakże usunięty, ponie­
waż minister wojny Juliusz Ferry  uświad­
czył, że ministerstwo wypracowało w tym 
przedmiocie osobny projekt. Tymczasem wnie­
sione zostały przez Flocqueta i Pawła Bert 
dwa inne projektu, jest więc ogółem cztery 
wnioski.

Obowiązująca dotychczas ustawa z d. 
27 lipca L l i  r. uwalnia zupełnie od służby 
wojskowej wszystkich nauczycieli pod wa­
runkiem, że się zobowiążą przynajmniej przez 
lat dziesięć pełnić zawód nauczycielski. Ta­
kież samo wyłączenie służy duchownym 
wszelkiego przez państwo uznanego obrządku, 
z obowiązkiem kończenia studyów teologi­
cznych i otrzymania święceń kapłańskich.

Wniosek dep. Labuze żąda wprost znie 
sienią tych ograniczeń i rozciągnięcia obo­
wiązku służby wojskowej na nauczycieli i du­
chowieństwo bez żadnego wyjątku. Wniosek 
Floeąueta ogranicza służbę wojskową nau­
czycieli szkół publicznych i gminnych do 
sześciu miesięcy, najwyżej roku jednego, a 
wuiosek Pawła Berta przyznaje takież samo 
uwzględnienie duchownym, ażeby w ten spo­
sób odpowiedzieć postanowieniom konkorda­
tu. Wniosek ministeryahiy wreszcie zgadza 
się z wnioskiem Pawła Berta, a nadto re ­
guluje kwestyę jednorocznej służby ocho­
tniczej.

Obowiązani dosłużby wojskowej i powo­
ływani corocznie pod sztandary zostaliby we­
dług wniosku rządowego podzieleni na dwie 
kategorye. Należący do pierwszej kategoryi 
obowiązani są wysłużyć pięć lat, rząd jednak 
zamierza za pomocą dość skomplikowanego 
systemu udzielania urlopów, ograniczyć ten 
czas do trzech lat i czterech miesięcy. D ru­
ga kategorya ma tylko rok jeden służby o- 
bowiązkowej, służba ochotnicza zatem usta­
łaby zupełnie. Młodzi ludzi, którym dotych­
czas służyło prawo korzystania z tego uwzglę­
dnienia. mogliby pod pewnemi warunkami 
przejść do drugiej kategoryi, a członkowie 
stanu nauczycielskiego i duchownego nale­
żeliby do niej z mocy prawa, to jest byliby 
obowiązani tylko do j<‘dnoroezuej służby pod 
temi samemi warunkami, pod jakiemi dotych 
czas byli uwalniani zupełnie. Nadto służyła­
by im możność odbycia obowiązku wojsko­
wego w dowolnie wybranym terminie po­
między ośmnastym a dwudziestym pierwszym 
rokiem życia i przez zgłaszanie się dobro­
wolne zostaliby uwolnieni od p oboru , c-i zaś 
którzyby nie spełnili następnie wymaganych 
warunków, to jest porzucili stan nauczyciel­
ski lub duchowny, zostaliby zaciągnięci do 
wojska i musieliby wysłużyć czas przepisany 
dla należących do pierwszej kategoryi.

Takie są w ogólności rozporządzenia 
proponowane we wniosku rządowym, który 
stanowi nadto, że tak nauczyciele jak ducho­
wni wolni być mają w czasie pokoju od 11- 
działu w manewrach.

Zdaje się nie ulegać wątpliwości, że 
wniosek rządowy w zasadzie zostanie przyję­
tym przez obie Izby francuskie.

(O k ó ln ik  m in is tr a  S«. H ilaire.)
Nota okólna do reprezentantów rządu 

francuzkiego u mocarstw europejskich, którą 
p. Saint Hilaire w sprawie greckiej rozesłał" 
brzmi w przekładzie:

„Fonsekwencye zatargu potni dzyGre- 
c y a  a T u rc ją  z najbliższą wiosną, są tak 
poważne i groźne, że poczytujemy sobie za 
obowiązek poświęcić wyłącznie temu przed­
miotowi naszą energię i przełożyć go nietył- 
ko obu stronom interesowanym, lecz 1 gabi­
netom całej Europy. Wiemy o tem, jak sinia­
łem jest zapuszczać się w przewidywania 
tego, co się kiedyś zdarzyć może, ale jezeh 
idzie o przyszłość bliską, możemy o niej 
wnioskować opierając się. na rzeczywistych, 
nie u legających wątpliwości faktach, Od chwi­
li załatwienia sprawy Dulcigna, Grecja  wy­
powiada zamiar wystąpienia zaczepnie prze­
ciw Turcyi, skoro tylko ukończy uzbrojenia, 
to jest najdalej za trzy miesiące. Kosztem 
olbrzymich ofiar państwo to czyni jawnie 
przygotowania, ażeby z bronią w ręku uzy­
skać terytorya Epiru i Te-salii, o których 
mniema, że do niego prawnie należą, na za­
sadzie uchwał konferencji berlińskiej. Biorąc 
to za pretekst swoich uzbrojeń, opiera Gre- 
cya uroszczenia swoje na widocznym błędzie, 
który niejednokrotnie już odpaitym został i 
zawsze odpierany być musi, ilekroć podnie
sioiiym będzie. , .

W artykule 2-f berlińskiego traktatu 
oświadczyła Europa, że w razie, jeżeli zo­
stanie wezwaną, nie odmówi posieanictwa 
swego pomiędzy Porta a Grecją, ażeby u- 
łatwić rokowania w kwestyi unormowania 
nowych granic.“ Ponieważ T urc ja  1 Greeya 
ani w Prewezie, ani w Konstantynopolu w 
r. i 879 do celu dojść nie mogły, odwołano 
się do pośrednictwa, które ofiarowano w 
konferencji berlińskiej w czerwca 1880. 
Pełnomocnicy mocarstw spełniając zadanie 
pośrednictwa i działając zgodnie tak z in­
tencjam i jak z formalnemi postanowieniami 
kongresu, jakoteż w zamiarze ułatwienia ro­
kowań pomiędzy stronami, zaproponowali 
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linię graniczną, któraby służyć mogła za 
podstawę do wznowionych układów i do­
prowadzić do zadowalniającego rezultatu. 
Grecja przyjęła radę pośredników i rości 
pretensye do owej linii granicznej, która zo­
stała określona w protokołach konferencji. 
Konferencja jednak podała tylko radę, któ­
ra, żeby stać się mogła skuteczną, musiała­
by być przyjętą "i przez drugą stronę, gdyż 
tej tak samo wolno było przyjąć lub od­
rzucić tę radę. Otóż Porta nie przyjęła pro­
ponowanego układu, a w skutek tego pośre­
dnictwo europejskie us ało, nie wydawszy 
żadnego rezultatu. Europa zakończyła swą 
misye. gdyż to wszystko co przyrzekła, 
wypełniła, nikt zas nie może podanej przez 
nią radzie nadawać charakteru i rozciągłości, 
której nigdy nie posiadała.

''Ktokolwiekby usiłował przekroczyć tę 
granicę, może to czynić jedynie na własne 
ryzyko, albowiem gabinety europejskie nie 
przelewały na nikogo obowiązk >\v, które za­
strzegały sobie samym tylko. Porta życzy 
sobie obecnie odnowić rokowania na podsta­
wie swoich not z dnia 2 października, 4 i 
15 grudnia r. iN-m, Greeya jednak nie przyj­
muje tego i jest zdecydowana z bronią w 
ręku przyjść o ile możności jak najprędzej 
do posiadania spornego terytoryum. Taki jest 
obecny staa rzeczy.

Jeden fakt nie ulega wątpliwości, że 
Greeya bardzo groźnie i z wielkim pośpie­
chem się uzbraja i że T urc ja  na wszystkich 
zagrożonych punktach przygotowuje się do 
obrony, która ma być według wszelkiego 
prawdopodobieństwa potrzebną z początkiem 
kwietnia. Gdyby do tego przyszło i gdyby 
mądrość gabinetów europejskich nie była w 
stanie zapobiedz wypadkom, to wypadki te 
rozwinęłyby się w tej części Europy od 
wschodniej Bnmelii aż do granic Bośnii. a 
od Dobruczy aż do Kpiru i Albanii, gdyż 
nie można przypuszczać, ażeby wojna skoń­
czyła się na walce u granic grecko-tureckich. 
Byłoby bardzo niebezpieczną ilinzyą wyobra­
żać sobie, że pożar, rozdmuchany nieprzeje- 
dnanemi namiętnościami i bezdennemi am­
bicjami. zatrzymałby7 się na pewnem miej­
scu i nie objąłiąy całego półwyspu. Skoro zaś 
raz wybuchną tam płomienie, wówczas E u ­
ropa nie oprze się pokusie stłumienia poża­
ru i zostanie sama uwikłana w vralkę. Woj­
na z wszystkiemi towarzyszącemi jej spusto­
szeniami i klęskami, skoro raz wybuchnie, 
rozprzestrzeni się na całym kontynencie. 0 -  
czywiście, że nikt tego z pewnoś ią nie prze­
powiada. ale też nikt nie mógłby ręczyć za 
spokój Europy, gdy część jej wystawiona jest 
na pożar niszczący. Właśnie dla zastanowie- 
uia się nad tym punktem, wzywamy zdania 
i gorliwości gabinetów. Wybuch wojny po­
między Greeya a Turcyą byłby nieszczęściem, 
ale wyznajmy, nie upatrując w tem egoizmu, 
że byłoby daleko cięższą klęską, gdyby furya 
wojny rozszerzyła się na cała Europę. Kon­
sekwencje jej poczułyby dotkliwie wszystkie 
ucywilizowane narody, a nawet Azya. Od­
wrócilibyśmy chętnie oczy od tak okropnej 
perspektywy, ale przeczyć niebezpieczeństw u. 
nie znaczy to przezwyciężać je. Właśnie dla­
tego, że widzimy je tak jasno w całej jego 
grozie, postanowiliśmy przedstawić i odsło­
nić także innym te niebezpieczeństwa. T ur­
c ja  i Greeya, jak wynika z natury rzeczy, 
padłyby pierwsze ofiarą ale i nam wszyst­
kim przypadłaby także cząstka w7 udziale, 
której by towarzyszyły katastrofy, odmienne 
wprawdzie wszędzie, ale niemniej przeto stra­
szne. (li. którzy znają dobrze sytuację, nie 
pomówią nas o przesadę Obraz to wpraw­
dzie 'dość ponury, ale w malowaniu go eiem- 
neini barwami nie powodowała nami lekko­
myślność, gdyż obawy nasze są szczere i nie 
chcemy nic ukrywać, ani grozy zmniejszać.

Pokój powszechny jest narażony, a dla 
ocalenia go warto, żeby gabinety podjęły się 
trudu, oczywiście w przypuszczeniu, że głos 
nasz nie będzie daremny. Jeżeliby obie stro­
ny sporne rozumiały dobrze swoje interesa, 
to poddałyby się chętnie dobrym zamiarom 
Europy i zażądały od mocarstw, ażeby one 
wzięły w swoje ręce pokojowe rozwiązanie 
sprawy Usiłowanie układu podjęte przez tak 
wysoki trybunał i przy pewnych ustępstwach 
stron spornych, nie byłoby nieinożliwetn. 
Byłoby to raczej z niezmierną korzyścią dla 
wszystkich państw. Grecja i Tureya znalaz­
łyby drogę wycofania się z honorem z sytu­
acji. która naraża je na kłopoty i sprowadza 
ich ruinę, oba zaś te państwa mogłyby z zu- 
pełnem zaufaniem spuścić się na bezstron­
ność rządów europejskich, które im przy tylu 
okazyach dały dowody sympatyi i troskli­
wości. Aie musimy równocześnie oświadczyć, 
że stanowczem naszem przekonaniem jest, iż 
nie mamy bynajmniej czasu do stracenia. 
Czas nagli, a Europie zajmującej się troskli­
wie wszelkiemi wypadkami, nie wolno zapo­
minać o własnych interesach, tembardziej, że 
ma do czynienia z dwoma państwami nader 
pochopneini do wojny. Mocarstwa europejskie 
nie powinny nic zaniedbywać w celu zapo­
bieżenia zbliżającemu się przesileniu, które 
odbije się z pewnością i na Europie. Jeżeli 
kiedykolwiek mogło znaleźć zastosowanie kla­
syczne i poważne ostrzeżenie Rzymian w 
chwilach groźnych niebezpieczeństw, to z po­

sty eznia 1881.

wnością w chwili bieżącej jest ono na cza­
sie : „Niech konsulowie czuwają nad dobrem 
publicznem".

Polecamy to jak najgoręcej uwadze ga­
binetów europejskich. Nikt z pewnością tak 
szczerze nie pragnie, jak my sami, ażeby 
przewidywania te okazały się fałszywemi, 
ale po długiej rozwadze nie możemy dójść 
do innego wniosku, tylko do przekonania, że 
przewidywania nasze mogą się bardzo prędko 
urzeczywistnić. Potwierdzają to dzień za dniem 
co raz świeże spostrzeżenia, a przyczyny nie­
pokoju wzrastają nieustannie. Nie ma wido­
ków pokoju dopóty, dopóki nie nabędziemy 
przeświadczenia, że Greeya po doznaniu tylu 
względów ze strony Europy w  ostatniem pięć­
dziesięcioleciu, pamięta o zobowiązaniach, i 
że nie pociągnie lekkomyślnie sama siebie i 
całego świata cywilizowanego w przepaść, 
którąśmy wyraźnie wkazali. “

1 i z lu  o jc n ia  g r e c k ie ) .
O wartości armji greckiej nieszczególne 

daje pojęcia korespondent ateński dziennika 
Tim es , który skonstatowszy, że Grecy na se- 
ryo pragną wojny, zwraca uwagę, że armia 
ich jest pozbawioną wszelkich środków po­
mocniczych, bez których wojsko, choćby było 
najlepszym duchem ożywione, nie może pro­
wadzić kainpaji. Nie ma tam. zdaniem kore­
spondenta, żadnej służby transportowej w 
calem znaczeniu tego wyrazu, ani żadnych 
magazynów żywności. Ogłoszono tylko wez­
wania do dostawców, ażeby złożyli deklaracje, 
iż obowiązują się dostarczać żywności do pew­
nych punktów pogranicznych, służba, ambu­
lansowa obliczona jest na st- sunkowo małą 
liczbę chorych i ranionych. Armia grecka, jak 
zapewnia korespondent, gdyby przyszło do 
wojny, musiałaby ją rozpocząć bez szpitali Ko­
respondent zapewnia dalej, że podczas ostat­
niej wojny, gdy armia grecka wkroczyła do 
Tessalji, nazajutrz po przejściu granicy nie 
można było znaleźć kawałka chleba. i gdyby 
mocarstwa europejskie nie były wpłynęły na 
króla Jerzego, ażeby cofnął swoje wojska, 
armia grecka musiałaby to uczynić sama przez 
się. lub też rozproszyć się, dla braku środków 
wyżywienia. 0  tym przykładzie jak. się zdaje, 
zapomniano w Atenach. Żołnierz grecki jest 
bardzo inteligentny i pełen zapału, lecz nie 
mógł być wyćwiczony do manewrów więk­
szych oddziałów, odbywały się tylko szcze­
gółowe ćwiczenia a w pośród ludzi po więk­
szej części młodych, dla których przeznaczone 
są dowództwa, korespondent powątpiewa czy 
znajdzie się choć jeden, któryby umiał prze­
prowadzić oddział złożony z dziesięciu tysięcy 
żołnierzy z Aten do Teb i napowrót.

K B O I I K A  _____
=  W ś r o d ę  dnia 19 stycznia odbędzie 

się u Państwa Namiestnikowstwa wielki bal, 
na który zaproszone zostało bardzo szerokie 
koło gości.

=  U  j). p r e z y d e n t a  m ia s t a ,  dr Mi­
chała Gr.oińskiego, odbędzie się wieczór dnia 15 
stycznia w sobotę.

—  Jubi leusz  dra Majera, prezesa kra­
kowskiej akademii umiejętności, z powodu pięc- 
dziesiątlecia jego lekarskiego zawodu, obchodzo­
ny ma być latem r b. , wczoraj zaś w szezu- 
plejszem gronie lekarzy, profesorów uniwersy­
tetu i członków akademii obchodzono w Kra­
kowie pięćdziesiątą rocznicę dn ia , w którym 
czcigodny jubilat otrzymał dyplom doktorski. 
Przed południem zebrało się przeszło 7u osób 
w mieszkaniu jubilata, a pierwszy przemawiał 
dziekan uniwersytetu, dr. Piotrowski, w imieniu 
lekarzy, wręczając mu dyplom. Następnie imie­
niem uniwersytetu przemawiał rektor dr. Ma­
durowicz; imieniem akademii , której adres od­
czytany został przez gen. sekretarza tejże dra 
Szujskiego, wiceprezes dr. Teichmann, a w koń­
cu imieniem, lekarzy lwowskich przybyły umyśl­
nie na ten obchód ze Lwowa protomedik kia- 
jowy dr. Biesiadecki. Zamieszkali we Lwowie 
członkowie akademii przysłali swoje podpisy do 
wspomnionego adresu. Późne t-owaizjstwa le­
karskie nadesłały telegramy gratulacyjne. Wie­
czorem odbyć się miała w7 hotelu Saskim uczta 
Da cześć jubilata.

(m) O b liczan ie  lu d n o śc i miasta Lwo­
wa, według dokonanego dnia 3 i grudaia spisu 
dopiero za kilka dni będzie ukończone. Ilomisyi 
pracującej pod przewodnictwem p. Romauowicza. 
naczelnika biura statystycznego, nastręczają sie 
wielkie trudności, spowodowane niedokładnością 
wielu kart oznajmienia. W ogóle spotyka ko- 
nnsya najrozmaitszego rodzaju pomyłki, niedo­
kładności, usterki, popełnione tak przez właści­
cieli domów7, jak przez lokatorów. Wszystkie te 
usterki muszą być sprostowane, co oczywiście 
połączone jest z znaczną stratą czasu. Oczywi­
ście, zdarzają się także zapiski wielce zabawne, 
niekiedy pełne komicznego efektu Dostarczyła 
ich między iunemi rubryka „płeć". Wyrazy: 
biała, szatynka, blondyn, śniada — powtarzają 
się bardzo często w tej rubryce. Czasem jednak 
spotyka się w tej rubryce koncepta i żarciki, 
wcale niewłaściwe przy akcie obywatelskiej do­

niosłości. Ktoś zapisał w rubryce płeć: „Można 
dowiedzieć się na pierwszem piętrze" Liczne 
nieporozumienia zachodzą co do rubryki „język 
towarzyski". Instrukcja wymagała wyraźnie, 
aby w tej rubryce wymieniano tylko jeden ję­
zyk, którym w codziennem życiu posługuje się 
rodzina. Tymczasem w licznych wypadkach wpi­
sano albo kilka języków, albo ogólnikowo „ję­
zyk krajowy “ Dużo usterek spotyka komisja 
w rubrykach „stan i zatrudnienie". W pierwszej 
z tych rubryk można spotkać się n. p. z zapi­
skiem, że ojciec rodziny, lub matka, jest „stanu 
wolnego", pomimo że małżeństwo zostało legal­
nie zawarte. W drugiej rubryce pozwolił sobie 
ktoś żartu i zapisał, że jest „zakochany" uważa 
więc widocznie ten stan sercowy za stałe swoje 
zajęcie. Wiele trudności przysparza także okoli­
czność, iż w wielu wypadkach mąż z żoną za­
pisali się razem w pierwszej rubryce, jakby 
jedna osoba. Arytmetyczne pomyłki a zwłaszcza 
w dodawaniu, są również liczne w „kartach 
oznajmienia" wypełnianych przez płeć piękną. 
Złośliwi utrzymują, jakoby miano spostrzedz, 
iż niektóre nadobne panie, które w czasie osta­
tniego spisu liczyły 30 rok życia, liczą obecnie, 
albo tyleż, albo mniej nawet jeszcze wiosen. 
Zabawne nieporozumienia z Niesieckim są także 
powodem wielu kłopotów. I tak n. p. zapisał 
ktoś, że pochodzi z staropolskiej rodziny szla­
checkiej, przydomku łtit te r  von.

—  Towarzystwo po l i techniczne tu­
tejszo odbędzie doroczne walne swe zebranie w 
sobotę dma 29 b. in. o godzinie 6 wieczorem 
w sali rysunkowej muzeum przemysłowego w 
ratuszu. Porządek dzienny: 1. Zagajenie posie­
dzenia przez pana prezesa bar. Gostkowskiego. 
2 Odczytanie protokołu z ostatniego walnego 
zgromadzenia. 3 Sprawozdanie z czynności to­
warzystwa. 4. Sprawozdanie komisji lustracyj­
nej za rok 1K80. 5. Wybór prezesa, zastępcy 
prezesa. 7 członków zarządu i 3 zastępców, 
tudzież komisji lustracyjnej z 3 członków i 2 
zastępców.

—  Opieka nad ubogimi .  Komitet to­
warzystwa dla usunięcia żebractwa zapra­
sza publiczność na wieczorek muzykalno-wokal- 
ny, który na dochód towarzystwa odbędzie się 
jutro, w piątek, w sali ratuszowej o godz 7 
ze współudziałem pani Praun. pani Sołtyńskiej. 
panny Pe W. i pp Signio, Kohlera, Men., St. 
oraz uczennic pani Praun

* S t a t y s t j k a  p o l i c y j n a .  W grudniu 
z. r. aresztowały organa c. k. dyrekcji policyi 
we Lwowie 1.223 osób, mianowicie: za mor­
derstwo ], za gwałt publiczny 2, za rabunek 
1, za puszczanie w obieg fałszywych banknotów 
i monet 5, za kradzież 299, za pobicie i ska­
leczenie 30, za sprzeniewierzenie 24, za oszu­
stwo c3, za obrazę straży 32, za prędką i 
nieostrożną jazdę 31, za złośliwe uszkodzenie 
cudzej własności 13, za lekkie i zupełne opil­
stwo 9;-, za burdy uliczne i tamowanie przej­
ścia na chodnikach 112, za nałogowe żebranie 
i włóczęgostwo 413: z sądów zaś karnych po 
odbytej karze przystawiono 231 osób Z ogól­
nej tej liczby przyaresztowanych odstawiono do 
sądów karnych 3b0. Magistratowi oddano dla 
braku przytułku i zatrudnienia, celem zbadania 
przynależności gminnej i wydalenia szupaseiu 
221 W szpitalu umieszczono 30 chorych a 
592 osób traktowano policyjnie. Oprócz tego 
ukarano za przekroczenie regulaminu dorożkar­
skiego 40 osób, za przekroczenie służbowe 30 
sług, za dręczenie zwierząt 9 osób. Pociągnięto 
zaś do odpowiedzialności 12 szynkarzy za prze­
kroczenie godziny policyjnej, a 3 '1 osób za prze­
kroczenie przepisów meldunkowych. Wypadków 
samobójstwa było 2.

* Zapiski pol icyjne.  Skradziono panu 
E. B. z pomieszkania pod nr 5 na ulicy Fur- 
mańskiej zarękawek wydrzany; pani F  E. z 
ganku pod 1. 4 na placu Strzeleckim wełnianą 
kapę zieloną, _a pani A. B. ze strychu pod 1. 
18 na ulicy Żółkiewskiej 4 koszule damskie, 
6 poszewek. 3 prześcieradła i 4 obrusy. —  
Straż policyjna aresztowała Chanego B przy­
trzymanego na kradzieży kieszonkowej a J u ­
liana M. za wyłudzanie i sprzeniewierzanie ze­
garków.

O zn  u c z n ie j  szy  oli p o ż a r a c h  W
kraju otrzymaliśmy następujące doniesienia: 
W gminie Komorówce, w powiecie brodzkim. 
zgorzał dom mieszkalny i budynki gospodarskie 
dwóch włościan. Strata ubezpieczona wynosi 
1.998 zł. Przyczyna pożaru nie została zba­
dana. —- W miasteczku Osieku. w powiecie 
jasielskim, pożar, który wybuchł w skutek nie­
ostrożności domowników u jednego z gospoda­
rzy, przy panującej właśnie burzy szybko ogar­
nął ośm domostw, które do szczętu zniszczył 
wraz z ruchomościami, narzędziami gospodar- 
skierni i zapasami. Spaliło się także kilka sztuk 
bydła domowego. Ogółem strata oceniona zo­
stała na b.'U5 zł., a tylko jeden z pogorzel­
ców był ubezpieczony. —  W karczmie dwor­
skiej zwanej ratuszem, a położonej wśród rynku 
miasteczka Witkowa, w powiecie kamioneekim, 
wszczął się ogień, który przy silnym wietrze 
rozszerzył się na przyległe budynki i zniszczył 
16 domów i >■'- sklepików kramarskich z towa­
rami. Strata wynosi 17.'>74 zł., z których tylko 
kwota 400 zł. jest ubezpieczona. Nieostrożne 
obchodzenie się z ogniem było przyczyną nie­
szczęścia. — We wsi Ustrowie, w tym samym 
powiecie, spłonęły trzy gospodarskie obejścia 
w skutek braku nadzoru nad dziećmi. — Pod-
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czas pożaru w Wiciowie, w powiecie staromiej­
skim , który powstał skutkiem nieostrożności 
przy suszeniu konopi i zniszczył całe mienie 
gospodarza Dańka Oebryaka; dwaj domownicy 
doznali poparzenia przy ratowaniu rzeczy. — 
Nareszcie na folwarku dworskim w Kępie zale- 
szańskiej, w powiecie tarnobrzeskim, zgorzały 
w skutek, jak się zdaje, podpalenia, budynki go­
spodarskie oraz zapasy zboża i siana, a w stajni 
spaliło się 7 sztuk bydła i 15 owiec. Strata 
w znacznej części ubezpieczona wynosi 8.000 
zł. Dochodzenie karne jest w toku.

—  L u d n ość  m ia sta  P r a g i ,  według 
dokonanego właśnie sp su, wynosi 1 59.50- głów. 
Przyrost w ostatniem dziesięcioleciu wynosi tyl­
ko 1789 głów, co się tłómaczy według Politik 
te rn , że gminy sąsiednie w ostatnich latach 
zabsorbowa’y znaczną liczbę mieszkańców Pragi 
1 tak Smicbów liczy obecnie 500 domów a 24 
tysiące trzysta mieszkańców, gdy w roku 1869 
liczył tylko -650 domów a 15.3 ;8 mieszkańców; 
Hory yinicne (Weinberge) 343 domów a 15.1-9 
mieszkańców, gdy w roku 18139 liczono tam 
tylko 75 domów a 1274 mieszkańców.

— Świetną niespodziankę przygoto­
wują w Peszcie Franciszkowi Lisztowi Za po­
wrotem z wycieczki do Włoch znajdzie tam 
ma.estro wspaniale urządzone dla siebie mie­
szkanie w pałacu akademii muzycznej. Panie 
węgierskie wykonały robotą ręczną wszystkie 
obicia na meble, serwety na stoły, poduszki 
i t. d., wszystko to w pewnym stylu według 
ułożonego z góry planu.

— W  p o je d y n k u  na pistolety padł 
przedwczoraj od kuli przeciwnika kamerjunker 
pruski br. Froklick w Frankfurcie nad Menem. 
Przeciwnikiem jego był emerytowauy rotmistrz 
i król. pruski mistrz ceremonii Frankenberg- 
Proschlitz. Zwada w stosunkach rodzinnych 
spowodowała ten pojedynek. — W Preszowie, 
na WTęgrzeck, strzelał się młody br. Luzsenski 
z wujem swoim, lir. Alfredem Szirmaj i prze­
szył mu kulą lewą rękę. Tegoż samego dnia 
Luzsenski miał drugi pojedynek z niejakim p. 
Guldenfingerem. Obaj przeciwnicy, strzeliwszy 
jednocześnie, padli, a Luzsenski skonał wkrótce, 
(juldenfinger żyje jeszcze.

— S t o s i e d m l c t n i  staruszek umarł w. 
tych dniach w Lowinku pod Swieciem Przed 
rokiem złamał był sobie nogę i dopiero od tego 
czasu opadał na siłach.

B r a to b ó j s tw o .  Jak donosi ćr. W arsz., 
we wsi Frampolu, położonej w powiecie lucyń- 
skim, baron Grotus zasztyletował własnego 
brata Szczegóły okropnego tego zdarzenia nie 
są wiadome.

—■ Wypadki  na morzu.  Z Brindisi 
donosi telegram, że okręt handlowy austro- 
węgierski Primo Neresinotto  rozbił się w dro­
dze z Tryestu do Bordeaus pod S. Gattaldo.- — 
Według doniesienia zaś z Gallipoli zatonął na 
Czarnem morzu statek włoski O livari wiozący 
zboże z Odessy do Genuy.

Rada miasta Lwowa.

(Posiedzenie z cl. 12 stycznia.)
(L.) Prezydent dr. G n o i ń s k i zawia­

domił Radę o podziękowaniu Zagrzebian za 
zasiłek pieniężny, jaki gmina z własnych 
funduszów i z koncertu urządzonego przez 
kasyno wojskowe wspólnie z Eeprezentacyą 
miejską wysiała na wsparcie dotknięt-j tak 
s r o d z e  ludności, a zarazem zawiadomił Eadę, 
że dr. Aleksander S e m k o w i c z  złożył 
przysięgę i objął już urzędowanie jako archi- 
waryusz miejski.

P  J a e g e r m a n n  wystosował do p. 
prezydenta następującą interpellacyę : D. 23 
sierpnia r. z. uchwaliła Eada zezwolić Towa­
rzystwu kolei konnej we Lwowie na prowi­
zoryczne otwarcie ruchu na przestrzeni z 
placu Gołuchowskieh do rogatki żółkiewskiej. 
Dzisiaj dowiedział się mówca, że powyższej 
uchwały dotychczas nie doręczono reprezen­
tantowi rzeczonego Towarzystwa. Zapytuje 
tedy p. prezydenta, czy znany mu tren fakt i 
co zamierza uczynić, aby ruch kolejowy na 
powyższej przestrzeni został w jak najkró­
tszym czasie otwarty, albo też, ażeby układ 
z Towarzystwem Socicta triestina tramuiay 
został zerwany ?

D. G n o i ń s k i odpowiada , że nie 
zna tej sprawy, i że po z^siągnięciu dokła­
dnej informaeyi odpowie na riajbliższem po­
siedzeniu.

Opróżnione miąjsca bezpłatnej nauki w 
Towarzystwie mnzycznem nadała Eada pp. 
Stanisławie Sobotowskięj, Karolinie Semkowi- 
czównej, Adeli Mayerównej, Kamili Lewickiej, 
Wandzie Błotnickiej, Zofii Czerwińskiej, Bo­
jarskiej i Kiniowerowi.

Pamiętne są ożywione rozprawy, jakie 
w r. z. toczyły się w Eadzie miejskiej z po­
wodu regulacyi dolnej części ogrodu miej­
skiego i ulicy Słowackiego. Eozprawy te za­
ostrzyły spór między gminą a Wydziałem, 
krajowym. Niektórzy mówcy utrzymali w 
Eadzie miejskiej, że przy zakładaniu funda­
mentów pod gmach sejmowy przekroczono 
linię regulacyjną że fundamenta, cokół i par­
ter stoją na gruncie miejskim, twierdzono da­
lej, że niepotrzebnie nastąpiło przetrzebienie

drzew w dolnej części ogrodu miejskiego, że 
niepotrzebnie rozszerzono kosztem ogrodu 
miejskiego ulicę Słowackiego i t. p. Wywołało- 
to ze strony Wydziału krajowego liczne re- 
monstracye, oparte przedewszystkiem na u- 
kładzie zawartym między Wydziałem krajo­
wym a poprzednią Reprezentacją miejską 
Sprawa przechodziła przez rozmaite depar- 
tamenta magistratu, komisye i sekeye, gdzie 
zapadały najrozmaitsze uchwały, aż nareszcie 
na jednem z posiedzeń Eady, odbytem w 
czerwcu r. z. zapadła uchwała, że ma być 
wybraną specjalna komisja , która wspólnie 
z delegatami Wydziału krajowego zbada rzecz 
na miejscu i załatwi ją ostatecznie. Ta m ie ­
szana komisya zebrała się w nowym gm a­
chu sejmowym w lipcu r. z. a przedmiotem 
jej obrad były zarzuty i wnioski poczynione 
przez p. Jaegermanna, do których miejska 
komisya regulacyjna dodała jeszcze 5 no­
wych wniosków, tak, że było ich razem i 5. 
Trzynaście zarzutów i wniosków pominęła 
komisya, jako zupełnie bezpodstawne, i za­
stanawiała się tylko nad kwestyą, ażali gmach 
sejmowy stoi istotnie częściowo na gruncie 
miejskim i czy schodki prowadzące z cho­
dnika pod główny ryza li t , są potrzebne lub 
nie? Protokół, spisany w tym przedmiocie 
przez komisję mięszaną daje na pierwsze 
pytanie odpowiedz negatywną, na drugie zaś 
twierdzącą. Sekeya III, (sprawozdawca p. 
G o ł ą b )  wnosi tedy, ażeby Eada przyjęła 
ten protokół do zatwierdzającej wiadomości 
i uznała cały spór za załatwiony.

P. B i c h t m a n n  jest zdan ia , że fron­
ton gmachu sejmowego stoi na gruncie miej­
skim i że gmina powinna przyjąć uchwałę, 
iż po wieczne czasy ma być dozwolony mie­
szkańcom wolny pr/.echód popod ten fronton

P. J  a e g e r m a n n  twierdzi, że f ron­
ton, równie jak boczne pawilony gmachu 
sejmowego stoją na gruncie miejskim. Nie 
ulega najmniejszej wątpliwości, że fronton 
wchodzi w ulicę Słowackiego na szerokość 
8 metrów, frontowa zaś śmana główna stoi 
na gruncie miejskim w długości 22 metrów. 
Fakt ten powinien był być stwierdzony 
w protokole komissyi, czego jednak nie uczy­
niono. Schody prowadzące z obu stron cho­
dnika pod główny ryzalit są i będą po wie­
czne czasy przeszkodą w swobodnej komuni- 
kacyi. a komissya nie sprzeciwiła się ich za­
łożenie. Mo'tejwżądm ażeby protest jegf) był 
uwidoczniony w protokole obecnego posie­
dzenia.

Dr. C z y ż e  w i c  z. Nim Wydział kra­
jowy przystąpił do budowy gmachu sejmo­
wego, była na miejscu budowy komisya E a ­
dy miejskiej, która wytknęła linię regulacyj­
ną, zg.-dziła się na to, ażeby główny ryzalit 
stał na gruncie miejskim i o tem wszystkiem 
zawiadomiła Wydział krajowy. Dzisiaj, gdy 
budowa gmachu już ukończona, wszczynamy 
spór o to, czy ryzalit stoi na gruncie miejs­
kim czy nie. Jest  to spór śmieszny, bo ry ­
zalit nie stoi na gruncie miejskim, lecz na 
gruncie odstąpionym przez miasto funduszo­
wi krajowemu, stoi więc na gruncie fundu­
szu krajowego. Ale pp. oponenci twierdzą 
dalej, że cokół pod główną ścianą frontową 
wystaje na g run t  miejski o 3ii centymetrów 
Przeczę temu stanowczo. Jako członek ko 
misyi specyalnej sprawdziłem, że niepodobna 
teraz dociec z matematyczną pewnością, czy 
linia regulacyjna została przekroczoną przy 
budowie, nie można więc twierdzić, że ta 
linia została przekroczoną o 36 centymetrów, 
przeciwnie wszystko przemawia za tem, że 
fundamenta stoją na linii wytkniętej przez 
władzę miejską. Ale i o cóż tu chodzi ? 
Gmach sejmowy stoi weałej okazałości. Naj- 
dłuższoin gadaniem nie posuniemy wstecz 
ani o włos głównej ściany frontowej Pozo­
staje więc jeszcze kwestya chodnika i schod­
ków w głównym ryzalicie. Po pod gmach 
gmach sejmowy chodzę codziennie kilka ra ­
zy i zapewniani panów, że te trzy schodki 
z jednej i z drugiej strony nie utrudniają w 
niczem swobodnej komunikacji. Całe odium  
tych schodków biorę na swoje barki i pro­
szę to oświadczenie moje uwidocznić w dzi­
siejszym protokole.

P. B a d w a ń s k i  ze stanowiska facho­
wego, tłumaczy, że cały budynek stoi ściśle 
w granicach linii regulacyjnej.

P. E i c h t i n a n n  mniema, że miasto 
powinno na gmachu sejmowym zaintabulować 
prawo wolnego przejścia popod fronton. Może 
bowiem kiedyś zajść okoliczność, że gmach 
stanie się własnością prywatną a wówczas 
wolny przechód zostanie wzbroniony.

Dr. B 1 u m e u f e 1 d tłumaczy poprze­
dniemu mówcy, że kwestya prawna, do kogo 
należy grunt, jest załatwioną samym faktem, 
iż miasto jest obowiązane własnym kosztem 
zakładać tam i utrzymywać w dobrym stanie 
chodniki, Cu zazwyczaj czyni tylko na wła­
snych gruntach.

Dr. Z u c k e r  nie podziela zapatrywań 
dr. Blumenfelda. Skoro miasto wytknęło linię 
regulacyjną, a Wydział krajowy trzymał się 
jej ściśle, więc cały grunt, na którym wznosi 
się gmach sejmowy, jest własnością kraju; 
ale ta kwestya nie stoi jeszcze w związku 
z prawem wolnego przechodu popod ryzalit.

P. S u  p i ń s k i  domaga się zniesienia 
schodków prowadzących do ryzalitu.

Dr. C z y ż e  wi c  z stara się rozchwiać 
obawy prawników co do kwestyi, do kogo 
należy grunt pod ryzalitem Gdy zakładano 
fundamenta pod gmach sejmowy, nikt nie 
protestował przeciw przekroczeniu linii regu­
lacyjnej, nikt ze strony miasta nie wytoczył 
pozwu prowizoryalnego. Owóż teraz, gdy 
ginach jest gotowy, cały grunt, na którym 
stoi ginach, jest własnością funduszu krajo­
wego i nie ma już mowy o gruncie miej­
skim.

Po przemówieniu jeszcze kilku innych 
mówców, przyjęła Eada wniosek sekcyi III  i 
tym sposobem całą tę sprawę uważać należy 
za załatwioną,

Na wniosek tej samej sekcyi uchwaliła 
Eada zakupić od p. Januszewskiego za 350 
zł. kartę plastjmzną i plan warstwowy miasta 
Lwowa, rzecz bardzo cenną a przydatną dla 
Eady miejskiej przy obradach nad budową 
kanałów i ścieków, nad niwelacją ulic i t. p. 
Karta ta złożoną będzie w muzeum prze- 
mysłowem.

W końcu uchwaliła Eada Towarzystwu 
dla usunięcia żebractwa we Lwowie dać ty­
tułem subwencji na r. b. "(A zł. P. M a r ­
k i e w i c z ,  prezez tego Towarzystwa, w dłuż- 
szein przemówieniu zaznajamiał Eadę z ce­
lami i tendencją  nowej instytucyi i prosił 
usilnie o moralne poparcie ze strony Repre­
zentacji miejskiej, przyezem żądał, aby kwe­
stya udzielenia subwencji była odłożona na 
później. Przemówienie p. Markiewicza obfi­
towało w zajmujące szczegóły. Tak n. p. 
dowiedzieliśmy się, że mnóstwo żebraków 
snujących się po ulicach i domach, symuluje 
chorobę, kalectwo i nieudolność do pracy. 
Niektórzy mają w domu dobre kożuchy a 
chodzą w łachmanach, bo tym sposobem, 
polując na łatwowiernych a miłosiernych lu­
dzi, zbierają dziennie bez żadnej pracy po 
2— 3 z ł . ! Celem Towarzystwa jest tedy nie­
sienie pomocy istotnie ubogim i nieszczęśli­
wym a wykrycie oszustów. Dążeniem Towa­
rzystwa jest także założenie instytucyi, w 
którejby ubodzy mogli znaleźć przytułek 
i pracę.

G lęM iB  M a n ia  w  Galicji.
i i .

Określiliśmy w  pierwszym artykule cel, 
jaki powinny miec badania głębszych pokła­
dów ziemi, prowadzone funduszem krajowym. 
Teraz nasuwa, się drugie pytanie, jakie naj­
ważniejsze zagadnienia geologii naftowej ma­
ją one rozwiązać? Pomiędzy wielu inuemi 
dwie kwest.ye wymagają koniecznie stanow­
czego rozstrzygnienia. Pierwsza, jak w ogóle 
występuje olej ziemny, druga do jakiej g łę­
bokości najwyższej szukać go  ̂ możua. Dziw- 
nern się prawie wydawać może, że przy kil­
kudziesięciu tysiącach studni naftowych i (jf 
tworów świdrowych w Galicyi, me wiemy 
do dzisiaj, czy olej ziemny  ̂ sączy się tylko 
ze szczelin, wypychany na wierzch ciśnieniem 
gazów lub cięższej gatunkowo od niego wo­
dy ; czy też przesiąka także skały więcej po­
rowate, po których odsłonieniu z iłów na 
nich spoczywających wypaca się w kroplach 
mniej lub więcej obficie._

O ile po rezultacie przeszłorocznych 
badań geologicznych w powiecie Gorlickim o 
ogólnych prawidłach wnosić można, zdaje się, 
że należy rozróżniać trzy rodzaje przycho­
dzenia oleju ziemuego. Albo wytryska on 
mianowicie ze szczelin i szpar w skale, albo 
spływa po powierzchni warstw nachylonych, 
albo wreszcie sączy się z_przesiąkniętyeh 
nim piaskowców i łupków. W pierwszym ra­
zie dopływ oleju ziemnego do szybu jest na­
gły i olbrzymi, i krótko stosunkowo trw a­
jący, w drugim dopływ jego mało lub nie­
zbyt obfity prędko ustaje, w trzecim wresz­
cie wypadku trwałość studni naftowej jest 
nader długą przy małym lecz nieustannym 
do pły w i e d z ie nny m .

Są to jednak tylko przypuszczenia bez 
rozstrzygających dowodów. Nikt jeszcze nie 
zbadał systemu szczelin w warstwach ropian- 
kowyeh, gdzie olej skalny przeważnie ze 
szczelin wytryska, nikt jeszcze nie opisał do- 
k łałn ie  następstwa ropy i wody i wzajemne­
go oddziaływania obu płynów na siebie. T a­
kie pytania powinny rozstrzygnąć głębokie 
badania ze strony kraju prowadzone, ale ich 
nie rozstrzygną wiercenia świdrowe, tylko 
szyby i chodniki poprzeczne. Otwór świdro­
wy chociażby najgłębszy nie okaże rodzaju 
przebitych pokładów. W Karpatach, gdzie 
najdrobiazgowszyeh potrzeba studyów petro­
graficznych do rozpoznania poszczególnych 
piąter i horyzontów formaeyj geologicznych, 
wynosi na wierzch łyżka świdrowa tylko 
szlam mniej lub więcej- p ia rżys ty ,  gliniasty 
lub wapienny, nie dozwalając oddzielenia 
warstw jednych od drugi- h. Gdzie są w u ­

życiu świdry dyamentowe, wykrawują całe 
cylindry próbne w kamieniu, tam świder 
zastępuje kopanie, ale w Galicyi wiercenia 
świdrem dyamentewym, kosztującym przeszło 
1 0  00(3 zlr. są niemożliwo, więc też tylko 
szybami i chodnikami szukać trzeba rozwią­
zania zagadnień naukowych. O ile więcej 
prawdopodobieństwa w znalezieniu bogatej 
żyły naftowej przedstawia prócz tego szyb
0 powierzchni 16 stóp kwadratowych, aniżeli 
otwór świdrowy, który często w nieznacznej 
stosunkowo głębokości zwęża się do kilku 
cali, lub ginie zupełnie w skutek usypu ze 
ścian niezamurowanych. Otwór świdrowy ża­
dnej teoretycznej kwestyi już nie rozwią­
zuje, tylko oznacza, czy w tej lub w owej 
głębokości szukać należy nafty. Świder jest 
dobry dla przedsiębiorcy górniczego, ale nie 
dla badań i poszukiwań naukowych.

Dlatego też wydaje nam się nieodpo­
wiednim projekt komisji naftowej, przedło­
żony radzie górniczej krajowej, i życzyć na­
leży, ażeby utrzymał się plan dawny sub­
wencjonowania tylko szybów i chodników 
poprzecznych. Szyb premiowany przez fun­
dusz krajowy powinien być prowadzony we­
dług wskazówek podanych przez fachowego 
geologa, powinien być o ile możności szer­
szym, aniżeli ogólnie przyjęte studnie wzdłuż
1 wszerz 4 stopowe?. Kierunek i spad każdej 
przebitej warstwy powinien być odczytanym 
jak najdokładniej, okazy i próby z każdego 
pokładu jak najsystematyczniej ułożone, aby 
umożliwić później sporządzenie jak najwier­
niejszego przekroju geognostycznegu. W y ­
stępowanie wody, ropy i gazów, ich ilości i 
jakość, tudzież wzajemny stosunek, powinny 
być obserwowane jak najskrupulatniej i w o- 
sobnyin dzienniku szybowym zanotowane. 
Do tego jednak potrzeba, aby w kopalni sub­
wencjonowanej przez fundusz krajowy był 
już fachowo uzdolniony i górniczo wykształ­
cony kierownik techniczny lub nadzorca, 
któryby sam dziennik szybowy prowadzić u- 
miał i chciał, a nie spuszczał się na podania 
robotników nie mających po większej części 
najmniejszego pojęcia o rzeczy.

Prócz tego potrzeba, aby wyznaczony 
do tego przez Wydział krajowy lub radę gór­
niczą górnik albo geolog nadzorował roboty 
w szybie premiowanym i przynajmniej raz 
na miesiąc skontrolował dziennik szybowy z 
profilem rzeczywistym. Do dokładności prze­
kroju geognostycznego nie potrzeba bynaj­
mniej pięknego wykonania -kolorami na r y ­
sunkowym papierze, wystarcza ścisłe i su­
mienne zanotowanie choćby ołówkiem na 
zwykłej kartce, ale do rozumnego korzysta­
nia. z osiągniętych rezultatów i sporządzo­
nych notatek uiezbędnem jest  u m i e j ę t n e  
zestawienie takowych.

Oo do miejscowości, gdzieby należało 
przedsiębrać głębokie badania, wybór nie jest 
zbyt trudny. Aby uzyskać rozwiązanie pyta­
nia, jak głęboko można jeszcze szukać oleju 
ziemnego, wypada rozpocząć badania w naj­
głębszym horyzoncie warstw' karpackich, t. j. 
w warstwach ropiankowych, czyli najniższem 
piętrze formacyi kredowej. Czy badania te 
będą prowadzone w7 Ropiance, Siarach, Klę­
czanach lub Osowie, jest to już rzeczą pod­
rzędnego znaczenia. Byleby warstwy ropian- 
kowe występowały siodłowato, gdyż wtedy 
najprędzej spodziewać się należy ich przebi­
cia i osiągnięcia głębszych pod niemi leżą­
cych pokładów, byjeby nie rozpoczynać ro­
bót w najwyższej ich części, t. j. bogatych 
w hieroglify, grubo uławiconych piaskowcach 
jak n. p. w Męcinie, a rezultaty z nich o- 
trzymane będą zawsze wielkiej wartości dla 
geologii naftowej i doniosłego znaczenia dla 
praktycznego górnictwa. Jako jedna z naj­
bardziej odpowiednich miejscowości uważali­
byśmy Siary w powiecie Gorlickim, a pomię­
dzy licznymi szybami w tamtejszych kopalniach 
naftowych szyb „Agatę", własność dr. Fedo­
rowicza. Szyb ten pogłębiony do września 
1880 r. do głębokości 81'5 sążni metrycz­
nych przebił już wierzchnie warstwy ropian- 
kowe, t. j. czerwone i niebieskie iły, tudzież 
bogate w krzemionkę piaskowce zielonawe i 
przedstawia najlepszą i najłatwiejszą sposo­
bność odkrycia średniej i dolnej części warstw 
ropiankowych. Chodnik poprzeczny poprowa­
dzony w głębokości >-0 sążni w kierunku za­
chodnim, wykazał możliwość prowadzenia ta­
kich chodników nawet w znacznej głęboko­
ści bez nadzwyczajnych trudów i niebezpie­
czeństw. Jedyną trudnością w poprowadzeniu 
chodników w innych kierunkach z tego szy­
bu byłoby, że, o ile wiemy, graniczące tuż 
obok kopalnie naftowe nie należą do jednego 
właściciela, tylko do kilku po większej czę­
ści drobnych przedsiębiorstw.

Jakkolwiekbądź, czy Siary czy inna 
miejscowość zostanie wybraną przez radę gór­
niczą do rozpoczęcia głębokich badań nafto­
wych, zawsze będą one wielkiej wartości dla 
geologii i dla g ó rn ic tw a , jeżeli tylko szyby 
i chodniki, a nie otwory świdrowe subwen- 
ęyonować będzie fundusz krajowy.

Przy równoczesnem prowadzeniu dal­
szych badań geologicznych powierzchni zie­
mi w okolicach naftodajnych , rozwiążą sy­
stematycznie kierowane badania głębszych 
pokładów wiele pytań teoretycznych, i po­
służą do umiejętnego wytłómaczenia wielu,



dziś jeszcze niejasnych zjawisk natury. W ier­
cenia głębokie geologii naftowej mało przy­
niosą pożytku.

D r .  W. S z .

0STAT1TIA
Polit. Corcsp, ogłasza następujący ko­

munikat: „Prasa zajmuje się w ostatnich cza­
sach politycznemi, ekonomicznemi i militar- 
nemi stosunkami w Bośnii i Hercegowinie 
i upatruje związek między artykułem W ehr- 
zeitung  o konieczności pozostawienia w tych 
krajach dotychczasowej załogi, a rzekomemi 
zamiarami ministerstwa wojny. Jesteśmy u- 
poważnieni do oświadczenia, że ministerstwo 
wojny nie wywiera najmniejszego wpływu 
na zapatrywania wspomnionego pisma fa­
chowego. “

Czytamy w Petersb. W iedom . z dnia 
9 stycznia: „Senator odbywający rewizyę w 
gubernii Kijowskiej poruszył kwestyę z a ­
p r o w a d z e n i a  i n s t y t u c y j  z i e m s k i c h  
w g u b e r n i a c h  z a c h o d n i c h .  Profesor 
jarosławskiego liceum Tarasów przebywający 
obecnie niedaleko Koziatyna, s tacji kolei 
brzesko-kijowskiej, otrzymał od senatora Po- 
łowcewa zaproszenie do Kijowa dla objawie­
nia swego zdania co do warunków i form 
zaprowadzenia tych instytucyj.“

O w y p r a w i e  a c h a ł t e k i ń s k i e j  
ten sam dziennik tak się wyraża: Według 
zagranicznych doniesień niedaleko Geok Tepe 
przyszło do wielkiej bitwy, w skutek której 
Rossyanie musieli cofnąć się na pewną odle­
głość. Czy to prawda — nie wiemy. Nie 
wiemy dlatego, ponieważ o wyprawie achał­
tekińskiej publiczność rossyjska dawno już 
nie ma bezpośrednich wiadomości, pomimo że 
bierze w niej udział przeszło 12 tysięcy Ros- 
syan. Co się tam dzieje, co się tam robi — 
o tein powtarzam, nic nie wiemy, chociaż 
zdaje nam się, że wiedzieć mielibyśmy pra­
wo. Ozem wytłumaczyć takie milczenie — 
czy utrzymaniem tajemnicy wojennej V Ale 
me nie chcemy wdzierać się w tajniki stra­
tegiczne, a chcemy tylko dowiedzieć się o 
tem, czyli rezultaty tegorocznej wyprawy są 
pomyślniejsze, niż przeszłorocznej, którą nie 
dowodził tak sławny i doświadczony generał 
jak Skobelew....

W s e j m i e  p r u s k i m  rozprawy nad 
kwestyami podatkowemi rozpoczną się dopie­
ro w przyszłym tygodniu. Obecnie sejm ten 
zajmuje się sprawami lokalnego znaczenia.

P o s i e d z e n i e  I z b y  f r a n c u s k i e j  
odbyte, onegdaj, było dosyć burzliwe. Skraj- 
11 a mwica chcąc skorzystać z nieobecności 
wie u deputowanych, spowodowanej wybora­
mi, i z braku wprawy parlamentarnej prze­
wodniczącego najstarszego wiekiem, pragnęła 
wymodz, aby Izba natychmiast przystąpiła 
do wyboiu piezesa i biór, w nadzieji, że tym 
sposobem zdoła obalić Gambettę. Zamiar ten 
nie powiódł się jednakże i odroczenie do d. 
20 b. m. uchwalono.

W s e n a c i e ,  który równocześnie od­
był posiedzenie, przewodniczący, najstarszy 
wiekiem senator , wypowiedział mowę prze­
ciwko komunistom i ich organom.

Ostateczne cyfry w y b o r ó w  d o  r a d  
g m i n n y c h  we  F r a n c y i  nie są jeszcze 
wiadome, zwycięztwo nmiarkowanycl^ repu­
blikanów jest jednak niewątpliwe i po­
wszechne.

Niezmordowany w w y n a j d y w a n i u  
n i e m a n  y c h s z p i e g ó w  p r u s k i e  li Irań­
ski deputowany Laisant, oskarżył znowu 
podobny sposób jak niedawno Girardina, 

latora Hebrarda. Tym razem firmę temu 
kryciu dał Piegu, administrator organu Lai 
ita, Petit Journal. Dzienniki paryskie a 
anowicie Etoilo fra n ca ise  z oburzeniem 
wyjmują tę nową denuncyacyę. Deputo- 
,ny angielski Bradlaugk zażądał sądu bo­
rowego w sprawie swojej z Laisantem.

W dalszej d y s k u  s y i  n a d  a d r e s e m  
izbie niższej angielskiej Lawson wniósł 

iprawkę wzywającą rząd, aby unikał rozle- 
u krwi i niszczenia własności w kraju 
assutów, kilku zaś radykalnych członków 
irlamentu powstawało przeciw środkom przy- 
usowym w Irlandyi. Rozprawy adresowe 
e zostały jeszcze ukończone. Przystąpiono 
) pierwszego czytania wniosku o zniesieniu 
iry cielesnej w marynarce.

W I z b i e  w y ż s z e j  lord Lytton w zna- 
mnitej mowie krytykował obecną politykę 
:ądu w Afganistanie i zamiar opuszczenia 
andaharu. Przeciwne zapatrywanie wypowie- 
ział książę Argyll. Lord Cranbrook dowodził 
i przyszłość Indyj zależy od czujności na

granicy afganistańskiej, zaś lord Nordbrook 
wykazywał, że Afganowie nie są przychylni 
Rossyi. Polityki rządowej bronił podsekretarz 
stanu Enfield, wykazując korzyść, jaka dla 
Anglików wyniknąć może na przypadek woj­
ny z Rossyą, z utrzymania niezależności Af­
ganistanu pod władztwem emira sprzyjającego 
Anglii.

Z Lizbony donoszą, że rząd angielski 
udał się do rządu portugalskiego z prośbą o 
pozwolenie wysadzenia na ląd w o j s k  p r z e ­
z n a c z o n y c h  d o  T r a n s v a a l u  na teryto- 
ryum  Lorenzo Marques. Decyzya rządu por­
tugalskiego jeszcze nie nastąpiła.

Prezydent wolnego państwa Oran ii za­
przeczył wiadomości o zamierzonem przy­
mierzu tej rzeczypospolitej z Boerami. Orania 
dąży tylko do uniknięcia rozlewu krwi.

Nowy w ł o s k i  m i n i s t e r  o ś w i a t y  
B a c e l l i  mianował szefem swego gabine­
tu profesora rzymskiego uniwersytetu, uczo­
nego Niemca, Jana  Schiirera.

W dniu 11 b m otwartą została w 
Belgradzie s k u p c z y n a  s e r b s k a  pod 
prezydencyą najstarszego członka Gabryela 
Popowicza. Zagajenie uroczystą mową tro 
nową ma nastąpić, jak wiadomo, dopiero 
dzisiaj, czy też, jak dawniej donoszono, w 
sobotę.

Na posiedzeniu Izby niższej angielskiej 
oświadczył Gladstone w odpowiedzi na inter- 
pellacyę Wolffa, że mocarstwa zajęte są u- 
r e g u l o w a n i e m  s p r a w y  g r e c k i e j ,  nie 
zgodzono się jednak dotąd na środki, za po­
mocą których możnaby doprowadzić do osią­
gnięcia tego celu. Usiłowania te mają natu­
ralnie pokojowy charakter. Rozumie s ię ,  że 
pierwszy minister angielski mówić tu musiał 
o środkach zmierzających do zapobieżenia 
starciu na przypadek nieprzyjęeia sądu ro­
zjemczego, na który wszystkie mocarstwa, 
oprócz stron interesowanych już się zgodzi­
ły. Poseł angielski w A tenach , C o rbe tt , za­
wiadomił ministra K om undurosa , że Anglia 
zgodziła się na projekt sądu rozjemczego, a 
nadto imieniem królowej Wiktoryi wezwał 
Grecyę, ażeby tę propozycyę przyjęła. Krok 
ten sprawił w Atenach wielkie wrażenie.

świadczenie Niemiec i Austryi jest o- 
czekiwane.

Londyn, 12 stycznia. Eskadra 
zostająca na stacyi u wybrzeży wysp 
Falklandzkicli otrzymała rozkaz udania 
się do Przylądka. Urzędowe d o n i e ­
s i e n i a  n a c z e l n e g o  d o w ó d c y  w 
N a t a l u  donoszą o jego przybyciu do 
Newcastle, i potwierdzają wiadomości 
o cofnięciu się Boerów za rzekę Buf­
falo. Słaby atak nad rzeką Wakker zo­
stał z łatwością odparty.

Wiadomości o ostatniej b i t wi e  j e n e ­
r a ł a  S k o b e le w a  z T e k i ń c a m i  są ciągle 
sprzeczne. Najnowsze telegramy londyńskie 
twierdzą, że rossyjski jenerał nietylko nie zo­
stał pobity, lecz owszem zamknął Turkm e­
nów w Geok-Tepe. Z Petersburga donoszą, 
że Tekińcy i Turkmeni napróżno usiłowali 
przełamać to obsaczenie.

W  Washyngtonie d. i l  b. m. otrzymano 
wiadomość, że stolica, Peru  L i ma  z o s t a ł a  
z d o b y t ą  p r z e z  Ob i l i j c z y k ó w.  Poseł chi­
lijski w Washingtonie nie otrzymał jeszcze 
potwierdzenia tej wiadomości. Do Pol. Corr. 
donoszą z Limy, żo konsul austryacki Kruger 
dla zabezpieczenia poddanych austro-węgier- 
skich na przypadek wkroczenia Chiiijczyków 
wyznaczył dom, do którego wszyscy członko­
wie kolonii przenieść się maja, a na którym 
położony będzie odpowiedni napis i wywie­
szona fiaga austryacka.

TELEGRAMY GAZSTF LWOWSKIEJ
Wiedeń, 12 stycznia. Polit. Corr. 

donosi, że sygnalizowane wczoraj irade 
sułtańskie w przedmiocie p o ł ą c z e n i a  
k o l e i  ż e l a z n y c h  a u s t r y a c k i o h  
z t u r e c k i e  mi  odnosi się do przewi­
dzianej w kongresie wiedeńskim con- 
ference a quatre, i zawiera formalne 
zobowiązanie się Tureyi do wzięcia u- 
działu w tej konferencyi czterech mo­
carstw.

Peszt, 12 stycznia. Konferencya 
liberalnego stronnictwa sejmu przyjęła 
wniosek ministra-prezydenta w sprawie 
wcielenia Pogranicza wojskowego do 
Kroacyi i projekt ustawy o budowie 
kolei w dolinie Bosny. W sprawie bu­
dowy koloi P e s z t - Z e m l i n  odbędą 
się dziś wieczór dalsze rokowania z re­
prezentantami „Banku dla krajów au- 
stryackich.11

Rzym, 12 stycznia. Według dal­
szych doniesień agencyi Stefaniego 
Francya, Anglia, Rossya i Włochy zgo­
dziły się już na w y s ł a n i e  n o t y  
z b i o r o w e j  do At e n .  Ostateczne o­

Wiedeń, 13 stycznia. (T el pry w.) 
Dzisiaj nareście Neue freie Presse o d ­
w o ł u j e  zmyślone przez jej lwowskiego 
korespondenta doniesienie o w r z e k o -  
my m sporze  k r a k o w s k i m w spra­
wie kosztów wesela ludowego i przy­
znaje się, że z o s t a ł a  z m i s t y f i k o -  
wa n a .o

W ie d e ń , 13 stycznia. (Tel. pr.) 
Według ateńskich depesz starej Presse 
rozpoczął się już t r a n s p o r t  w o jsk  z 
Eubea do obozu pod Lawią. Ateński 
garnizon wyrusza 25 stycznia na gra­
nice.o

Londyn, 13 stycznia. (Tel. pr.) 
Rząd ogłosił nowy zeszyt Błękitnej 
Księgi, poświęcony za j ś c i om ir la n d z ­
kim. Według rządowych dochodzeń 
popełniono w Irlandyi około 4 0 0  zbro­
dni a g r a r y j n y c h ,  a mianowicie 179 
zbrodni przeciw bezpieczeństwu życia 
i 2  0 podpaleń, nie mówiąc już o ol­
brzymiej liczbie drobnych przestępstw.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W ie d e ń ,  13 stycznia 1881, godzina 2 

m. 80. Losy kredytowe 17S-75, Węg. akcye 
kredyt. 261 '75, Akcye anglo-austr .  128 2 0 , 
Akcye banku Union 116 50, Akcye kolei Ka­
rola Ludwika AS2*50, Akcye kolei północnej 
250-25, Akcye kolei południowej 102-50, 
Akcye kolei Alfold. 157-75, Akcye kolei 
Elżbiety 201 50, Akcye kolei Lwowsko-Czer- 
niowieckiej 173-50, Akcye kolei węg. pół­
nocno-wschodniej 146‘50, Wiedeńskie losy 
115-50. Akcye kolei Rudolfa —•— , Akcye 
kolei Albrechta — •— , Węgierskie obligacye 
państwa w złocie 86‘25. Galicyjskie obligacye 
indemnizacyjne 98-50, Losy z roku 1864 
— •— , Losy regulacji Oissy 107-40, Losy 
tureckie 18.75, Węgierska renta 109-72, A k­
cye banku związkowego 128-80, Akcye ban­
ku obrotowego —•— . Akcye kolei węgiersko- 
galicyjskiej 155’50, Akcye kolei państwowej 
— ■— , Rubel papierowy D 2 2 3/*, Węgierskie 
losy 108-— , Mark. niemiecki — "— . Usposo­
bienie silne.

W ie d e ń ,  12 stycznia 1881, godzina 5 
min. 40. Akcye kredytowe 285'— , Anglo- 
Austryackie — •— , Unionsbank — '— , Kolej 
Karola Ludwika 282'75, Południowa — -— , 
Renta papierowa 72-92, Galicyjskie listy za­
stawne 102-80, Galicyjskie obligacye inde­
mnizacyjne — -— , Galicyjski bank rustykal­
ny 104-— , Losy z r. 1860 — "— , Kapo-
leondor 9-37, Rubel papierowy —■ • Uspo­
sobienie — .

W ie d e ń ,  12 stycznia 1881, godzina 10 
min. 40. Akcye kredytowe 286’25, Anglo- 
Austr. 128.50, Akcye banku Union 118*50, 
Kolej Karola L u d .— '— , Południowa 105-30, 
Renta papierowa — •—, Galicyjskie listy za­
stawne , Galicyjskie obligacye inde­
mnizacyjne Galicyjski bank rusty­
kalny , Losy z ro k i  1860 — Na-
poleondor 9 37—, Rubel papierowy D 2 2 */„ 
Usposobienie zwyżka.

T e l e g r a m y  z b o ż o w e  z d. 12 stycznia. 
W i e d e ń :  Pszenica I r 75 do 12-30 zł., ży­
to 10 50 do 11.10 zł., okowita pr. 10.000
liter procent 33.— do 33-25 zł. —  B u d a ­
p e s z t :  Pszenica 100 klgr. (na jesień) 11.72 
do 11.75 zł., rzepak (sierpień —  wrzes) 12 1 2  
zł. B e r l i n :  Pszenica żółta (na jesień) 208-50, 
żyto — ■ — , spiritus loco 54.30, olej rzepa­
kowy 54-— . S z c z e c i n :  Pszenica — , rze­
pik — ■— . P a r y ż :  mąki 159 klgr. 6L75, 
olej rzepakowy 71-50, spirytus —•— . W r o ­
c ł a w :  Pszenica — ■— , żyto — •—, owies 
— spirytus — , kukurudża — , K o ­
l o n i a :  Pszenica — ■— .

Odpowiedzialny redaktor: Władysław Łóziński.

Zaproszenie do przedpłaty.

Przedpłata na „ Grazetę Lwowską 
wynosi całorocznie w miejscu (od 1 
stycznia do końca grudnia) 12 zł., 
pocztą 16 zł.; półrocznie (od 1 stycznia 
do końca czerwca) w miejscu 6 zł., 
pocztą 8 zł.; ćwierćroczme (od 1 sty­
cznia do końca marca) w miejscu 3 zł., 
pocztą 4 zł.; miesięcznie (od 1 do koń­
ca każdego miesiąca) w miejscu 1 zł., 
pocztą 1 zł. 35 ct.

Prenumeratorowie cało- i półroczni, 
( k t ó r z y  p r e n u m e r u j ą  od  1 s t y ­
c z n i a  do  k o ń c a  g r u d n i a ,  l u b  od 
1 s t y c z n i a  do  k o ń c a  c z e r w c a )  
otrzymują „Przewodnik naukowy i lite­
racki11, dodatek miesięczny do „Gazety 
Lwowskiej11 bezpłatnie; ćwieróroczni zaś 
i miesięczni za dopłatą: pierwsi 75 ct., 
drudzy 30 ct. Przewodnik prenumero­
wany osobno kosztuje rocznie 4 zł., 
półrocznie 2 zł., ćwierćrocznie 1 zł.

W  celu ustalenia nakładu prosimy 
o wczesne nadsyłanie prenwneraty.

W y k a z
wyciągniętych w dniu 12 stycznia 1881 rok 
w c. k. urzędzie loteryjnym Lwowskim pięciu 

liczb.
3 0  2 1  1 5 S  5

Następne ciągnienia przypadają w dniu 
26 styeznia i 9 lutego 1881.

X  c. Ir, u rzęd u  lo te r y jn e g o .
Spostrzeżenia meteorologiczne.
z dnia 13 stycznia 1881 o godzinie 7 rano.

Barometr 726.73mm. przy temp. 0°C. Psychro­
metr suchy — 7.2“C. Psychrometr wilgotny — 7.9*C. 
Prężność pary 2.1mm. Wilgoć 81°/.. Zachmurzenie 8. 
W iatr SE2. Ozon 9.

Temperatura powietrza — 5.8°R.
Barometr opada.

Stan barometru nad poziom morza 753.33mm.

P r z y je c h a l i  d o  L w ow a.
dnia 1 3  stycznia 1 8 8 1 .
Hotel Europejski.

Pp L. Grosicki z Rossyi. F. Karoli 
z Radziwiłowa. J. Ohanowicz z Miłowauia. M 
Zaleski z Podola. W. Żurowski z Bereska. J  
Zieleniewski z Odessy. M. Hofherr z Wiednia 

Hotel George’a.
Pp. Dr. K. Źywioki z Tarnopola. L 

Szawłowski z Przewłoki.
Hotel JLanga.

Pp. Dr. K. Maramorosz z Kołomyi. F
Baudisek z Nowego Sącza. E. Schenirer z Wie 
dnia.

Hotel Angielski.
Pp. Dr. E. Sternkiar z Tarnopola. K

Rudnicki ze Strzałek. Z. Słoneck: z Jurowic 
Hotel Warszawski.

Pp. A. Bohlen z Królestwa. F. Tarnaw­
ski z Brzeżan. W. Prohaska z Brzeżan. M
Marcinkowski z Rohatyna. T. Uleaiecki z Iwo 
nicza

Hotel K ukną,
Pp J. Kiuzi z Kiernicy. M. Taraczyńsk 

z Kołomyi. J. Żurowski z Tarnopola 
Hotel Narodowy.

Pp. Dr. M. Letz z Czerniowiec. M
Sekmahl z Wiednia. S. Tenen z Tyśmienicy, 

O d j e c h a l i  ze L w o w a .
Pp. S hr. Badeni do Radzieehowa. Dr. 

W. Rosenbach do Przemyóla W. Bematowica 
do R ob yi. W Janicki do Stubna. K. Mała- 
ohowski do Brodów. F. Przedpełski do Rossyi.

Pociągi kolejowe. 
Przychodzą do Lwowa.

Według południka peszteńskiego.
X  K r a k o w a : o godz. 5 min. 20 rano (pi 

ciąg pospieszny); o godz. 9 min. 7 wi 
czór (pociąg osobowy); o godz. 11 prz< 
południem (pociąg mięszany).

*  C z e r n i o w i e c :  o godz. 9 min. 40 wb
czór (pociąg pospieszny); o godz. 3 mi
45 rano (pociąg mięszany); o godz. 
min 32 po południu (pociąg mięszany' 

X e  S t a n i s ł a w o w a : (na Stryj) do Lwów 
o godz. 8 min. 10 wieczór.

N P o d w o l o c z y s k :  (na dworzec w Poi
zamczu); o godz. 6 min. 8 rano (pocit
mięszany) o godz. 3 min. 36 po połt 
dniu (pociąg mięszany);

*  P o d w o l o c z y s k :  (na dworzec lwowsi
główny); o godz 10 min. 10 wieczór (pi 
ciąg pospieszny); o godzinie 3 min. § 

rano (pociąg osobowy;: o godz. 3 min. 52 i 
południu (pociąg mięszany).

O d c h o d z ą  z e  L w o w a .
Według południka peszteńskiego 

I> o  K r a k o w a :  o godz 10 min. 3 w n 
cy (pociąg pospieszny); o godz. 4 mi 
33 rano (pociąg osobowj): o godz. 4 mi 
39 po południu (pociąg mięszany),

K o  P o d  w  o t o c z y  t ik :  ( z dworca lwot 
skiego głównego) o godz. 5 min. 40 rai 
(pociąg pospieszny); o godz. 12 min ] 
w południe (pociąg mięszany;) o godz. ] 
min. U  w nocy (pociąg mięszany).
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Cennik lwowskiej Izb y  handlowej i p rzem ysłow ej.
Lwów dnia 12 stycznia 1881.

1. Akcye za sztukę.
Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. & 
Kol. lwow.-ezer.-jas. po 200 zł. w. a. 
Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. N 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a.

3. Listy zast. za 100 zł.

Tow. kredyt, galic. 5 pr. w. a. o 
„ 4 pr. w. a. g>

n „ „ o  pr. okresowe &
Banku kip. galie. 6 pr. w. a.

„ „ 5 pr. w. a. wylo-
sowalne z 10 pr. prenjią . .

Listy dłużne g. Z. kr. wł. ti pr. w. a. &

3. Listy dłużne za 100 zł. ^
Ggóln. roln. kred. Zakład dla Gal. A 

i Buków. 6 pr. los. w 15 lat

4. Obligi za 100 złr.

Indemniz. galic. 5 prc. ni. k.
Olig. Komunalne gal. Zakł. kred.

włościańskiego 0 proc. w. a. 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 0 pr. w. a.

5. Losy miasta Krakowa . .
„ „ Stanisławowa .

6. M o n e t y .
Dukat holenderski 5 48 5 58
Dukat cesarsk i................................. 5 51 5 61
N a p o le o n d o r ................................ 9 33 y 43
Półimperyał ........................... 0 65 u 75
Rubel rossyjski srebrny . . . 1 50 i 65

„ papierowy . . 1 21*/. 1 231/a
100 marek niemieckich . . . 57 75 58 60
Srebro ................................................ 99( 50 100 50
Knpony w s r e b r z e ..................... WA "25 100 "25

płacą żądają
walutą austr.

złr. et. złr. ct.

281 — -284 —
171 50 174 50
257 50 301 —
255 — 258 —

98 40 99 40
91 75 92 75
98 40 99 40

102 25 103 25

"4-S 25
101 50 lOi-fiu

'■'11 — 94 —

98 20 99 20

101 — 102 50
luu 5u 102 —

19 50 21 50
24 — 26 -

72.90 73.05 
73 h- 73.15

73.90
73.85

74-05 
74 —

Kurs giełdy wiedeńskiej
z dnia 8 stycznia 1881.

1 ; D ł u g  państwa.- płacą żądają

Jednolity dług państwa w banknot, 
maj-listopad . . . .
luty-sierpień . ...........................

Jednolity dług państwa w srebrze
styczeń -lip iec ...........................
kwieeicń-październik

Losy z roku 1854 po 250 zł. m. k.
„ „ 1800 po 500 zł. w. a. 5 pr.
„ „ 1800 po 100 zł. 5 pr.
„ „ 1804 po 100 zł.
„ „ 1804 po 50 zł.

Renty Com. po 42 lir. austr. . .
L isty zastaw, domen państw, po 120

złr. 5 p r c - .....................................
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 18S1 5 pr.
Austr. renta zł. wolna od podarku 4 pr.

3^ O b l i g a c y e  indemu. 5 pr. (za 100 zł. m. k.)

Czeoli . . . 104.50 —.—
Bukowiny . . 97.— 98.—
Galieyi . . .  . . .'8.50 98.90
Niższej Austryi . 105.— 105.5u
Siedmiogrodu . . 95.75 90.50
W egier . . 97.— 97.50

122.25 122.75 
130.80 131.20
135.25 135.75 
171.— 171.50 
170.— 171 —

144.50 145. 
.100.50 191.— 
88.20 88.im

3. A k c y e .
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. lżu  127.75 128.— 
Inst. kred. dla handlu po 100 złr. 283.— 283.25 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 800-— 810.— 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . —.— —.—
Gal. bauk d. han. i prz. a 200 zł. wpł. 40 pr. —.— —•— 
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 złr. —.— —•— 
Banku austro-węgiersk. a. 600 złr. 826.— 828.— 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze 77. 78.—
Aust. Tow. żeglugi par.dun. po 500 zł.mk. 565.— 567.— 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. „ 202.— 202.50 
Kol. Preszów-Tarn. (w.c.) a 20o zł. —.— — •— 
Północna kolej po 1000 zł. m. k. 2497.— 2501.—
Kol. Kar. Ludw. pn 200 zł. m. k 281.50 282.

Lwow. Czerń, kolej po 200 zł. wa. w sr. 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. mk. 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 
1. kol. wąg. gal. a 200 zł. w srebrze

płacą żądają 
171.50 172.—
279.75 280.25 
1(M.50 102.—
147.75 148.50

4. Listy zastawne losowane.

Ogólny roluiezo-kredytowy Zakład dla
Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. —.— —.—

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 5 pr. w sr. 116.75 117.--
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 181. 6 p ’-. 100.— 102.—

„ „ „ „ w 20 1. 7 pr. 106.50 107.50
„ „ „ „ w * 1 .5 ‘/sp r. 95.50 —

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 proet. . 92.25 93.25
„ „ „ „ „ po 5 proet. . 18.50 99—
„ „ „ ,, „ po 5 proet w

3i iatach zwrotne . . . 98.50 99.
Gal. banku lup. po 6 proc. . . 102.75 103.25
Gal. Zakł. kred. włość, po 6 pr. 103.75 104.25
Banku austro-węgiersk. po ń pr. 102.35 102.50
Węg. Tow. ziem. akc. po 51/aproe. 99.— 100 .—

„ Zakł. kr. ziems. po 5X/S proc. 101.60 102.—

5„ O b l i g a c y e  z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kol. Albi ech a u 300 zł. 5 pr. w. a. 89.50 S9.75
Tow. kol. żel. Preszów-Tai no w (w.cz.)

a 3uÓ zł. 5 proc. w st ebrze 85.50 85.80
Kol. pół. po 100 zł. ni. k 105.70 106.—

ii n po 100 zł. w. a. 102.25 102.75
Kol. gal. Kar Lud. po 3UU zł. 5 pr. 105.— —.—

n n )» „ 11 emisyi 1U2.50 —.—
n n 11 „ III. n 102.— —.—
n ii n „ IV. n 101.— —.—

Kol. Lwow. - C zer.-Jas s. III euiis. a 300
złr. 5 proc. w srebrze z r. 1865 91.50 92—

z r. 1S67 97.15 97.40
z r. 1868 91.60 92—
z r. 1872 89.90 90.40

Węg. gal kol. a 200 złr. 5 prc. w sr. 86.50 86.75

6. Ł o s y .

Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a. 178.50 179.—
Clarego po 40 zł- m. k. . • . . 40.50 —.—
Tnw.żegl. par, na Dunaju po 190 zł.)tik. 104.50 105.50

Keglevieha po lo  zł. m. k. . .
Losy miasta K r a k o w a .....................
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a.
Palflego po 40 zł. m. k .......................
Fundacya szpitala Arcyks. Rudolfa .
Salma po 40 zł. m. k ...........................
St. Genois po 40 zł. m. k. . . .
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. w.a.) 
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. . .

„ „ po 50 zł. w. a. . .
Waldsteina po 20 zł. m. k. . . .
W indisehgratza po 20 zł. m. k. . .

płaca żądają. 
17.50 —.—

39.—
37.25 
18.5o
51.25 
48.75 
25.—

126.50

32." 50
38.25

40—
37.75 
19.
51.75 
49.25 
25.50

33—
38.50

7 . W e k s l e  (na 3 miesiące).

Augsbnrg na 100 zł. w. p. n. . . —.
Berlin za 100 mark w. p. u. . . . —.
Frankfurt za 100 mark p. . . —.
Hamburg za 100 mark w. p. u. .
Londyn za 10 ft. szt........................
Paryż za 100 fr. . . . .

118.45
40.85

118.70
46.85

K i u '8 z ł o t a .
Dukat cesarski men. 

„ pełnej wagi .
K o r o n a .....................
20-fraiikówka . . . 
liossyjski imperyał . 
Talar związkowy 
Srebro ......................

5.56.— 
5.55.—

9936!
9.66—

5.58.-
5.57.-

9.37!-
9.68.-

Z lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.
Telegrafowany kurs wiedeński

z dnia 12 stycznia 1881.
Jeduolity dług państwa w banknotach 

„ „ „ w srebrze . .
Renta w z ło c i e ...........................................
Losy pożyczki z roku 1860 . . . .
Akcye banku austro-węgierskiego . .

„ „ kredytowego . . . . •
Londyn ...........................................................
Srebro . . .  . .
N ap o leo n d o r................................................
Dukat cesarski men.....................................
100 marek niemieckich . . . ■ 1 .

zł. | ct.
72 90
73 90
88 40

130 25
824 —
284 80
118 40

9 361/
5 57

58 05
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L. 56.419. C. k. sąd krajowy we Lw o­
wie uwiadamia niewiadomego z miejsea po­
bytu Jaua  Zabielskiego. że na prośby tow a­
rzystwa zaliczkowego dla rolnictwa i p rze ­
mysłu rolniczego, wydano przeciw niemu u - 
chwałą z duia 30 października 1880 1. 48.499 
nakaz zapłaty sumy wekslowej 750 zł. w. a. 
z pn. i takową doręczono do rąk równocze­
śnie w osobie adw. dra Eoińskiego z za­
stępstwem adw. dra Dzidowskiego, dla n ie ­
go ustanowionego kuratora.

Wzywamy tedy Jaua  Zabielskiego, aby 
u ustanowionego kuratora lub też w sądzie 
osobiście albo przez zastępcę się zgłosił i 
celem przestrzegania swoich praw stoso­
wnych użył kroków, inaczej niekorzystne 
skutki sobie przypisze.

Lwów, 24 grudnia 1880.
(309 1— 3) Obwieszczenie.

L. 9803. O. k. sąd powiatowy w W a ­
dowicach podaje do publicznej wiadomości, 
że celem zaspokojenia rusztującej sumy p o ­
życzkowej 113 zł. 41 ct a. w. odbędzie się 
na rzecz galicyjskiego zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie, w tutejszym sądzie 
w 3 terminach dnia 3 marca 188!. dnia 7 
k w ie td a  1881 i dnia 5 maja 1881, każdym 
razem o 10 godzinie rano egzekucyjna lic j - 
taeya realności dłużnika Wawrzyńca Stopy, 
pod 1. 10 w Jaroszowicach, w powiecie wa­
dowickim położonej, ciała hipotecznego nie 
stanowiącej.

Cena' wywołania wynosi 500 zł. w. a.
Wadyum 50 zł. w. a.
Protokół zastawniczego opisania i re ­

sztę warunków licytacyjnych można p rz e j ­
rzeć w tu t registraturze

0. k. sąd powiatowy.
Wadowice 31 grudnia 1880.

(216 1-3) E d y k  t L. 5211.
Na zaspokojenie wierzytelności b a n ­

ku hipotecznego Lwowskiego 556 zł. 7 ct. 
odbędzie sąd tutejszy za jakąkolwiek cenę 
dnia 24 lu«ego 1881 licytacyjną sprzedaż 
realności dłużnika Schmerla Ecka pod 1. dc. 
31 w Janowie położonej.

W adyum wynosi 5 prc. ceny wywoła­
nia 2312 złr.

Bliższe warunki i wyciąg tabularny 
w registraturze do przejrzenia.

0. k. sąd powiatowy.
Janów dnia 30 października 1880.

(195 1 - 3 )  E d y k  t
L. 55043. 0. k. sąd krajowy we L w o­

wie niniejszym edyktem wiadomo czyni, że 
Józef Lewin i Wolf Wittlin przeciw Roma­
nowi Szymanowskiemu o zapłacenie sumy 
1500 zł. z pn. pod dniem 7 grudnia 1880
1. 55043 pozew wnieśli i o pomoc sądową 
prosili, w skutek czego pozew wspoamiony 
uchwałą z dnia 18 gro dala 1880 1. 55043 
do pisemnego postępowania z terminom 
wniesienia obrony w przeciągu 90 dni de­
kretowany został, ponieważ miejsce pobytu 
Romana Szymanowskiego nie jest wiadome, 
a zatem c. k. sąd krajowy do zastępowania 
i na jego koszt i szkodę, tutejszego ad w o ­
kata Dr. Balko z substytucyą adwokata Dr 
Majewskiego kuratorem miaaował, z którym 
niniejsza sprawa wedle ustawy ądo.-cj dla 
Galieyi przepisanej przeprowadź. :;ą będzie

Niniejszym więc edyktm . wzywa i - f  
zapozwanego, aby w należytym czasie o so ­

biście stanął, Jub potrzebne tytuły prawne 
ustanowionemu zastępcy udzielił, lub innego 
zastępcę wybrał i sądowi oznajmił, słowem 
stosownych do obrony środków użył, gdyż 
wynikające z zaniedbania skutki sam sobie 
przypisać będzie musiał.

Lwów duia 18 grudnia  1880.
(273 1— 3) E d y k t

L. 9671. O. k. sąd powiatowi w L e ­
żajsku oznajmia, że duia 25 lutego, 29 m ar­
ca i 6 maja 1881, każdym razem o godzi­
nie 10 rano odbędzie się przymusowa sprze­
daż łąki wykazem hipota-zoyai 1 48 obję­
tej, na 120 złr. oszacowanej, w gminie k a ­
tastralnej Brr-yskawola położonej, da n ie le t­
niego Fedka Bzaonia vel. Stołek, lależącej, 
na zaspokojenie wierzytelności Leiby Eagel-  
b trg a  w kwocie 22 zł.

Zakład wynosi 12 zł.
Warunki licytacyjne, wyciąg hipotecz­

ny i odnośne akta złożone w sądzie do 
przejrzenia.

L°żajrk 19 listopada 1880.
(275 1— 3) E  d  y  Ss t .

L. 13111. 0. k. sąd po -ia tow y  Sokal- 
sbi zawiadamia, iż dnia 1. marca, 4 kwiet­
nia i 3 * aja 1881 o godzinie .10 raao  przy­
musu» a sprzeSsiż realność’ Iwana Maehibra- 
d , w Komarjwie pod 1. „p. L9 położonej 
ciała tabularnego niestacowiąeej, na zaspoko 
jej k  wierzytelności Kajetana Barczuka wy­
nosząc-) 42 zł. 75 ct, z pn. przedsięwziętą 
a przy trzecim i ł m i n i e  nawet poniżej ceny , 
szalunkowej sprzedaną zostanie.

Cena wywołania 545 zł., zakład 54 zł. ; 
50 ct.

Reszla warunków, tudzież protokół --pi­
sania i cenienia mogą być przejrzane w re ­
gistraturze.

Sokal dala 25 listopada 1881.
(284 1— 1>) E d y  k  t.

L. 57750. O. k. sąd krajowy we L w o ­
wie niniejszym edyktem wiadomo czyni, że 
na prośbę e. k. uprzyw. galie. akcyjn. b an ­
ku hi potocz a  go wydał przeciw Janowi Za- 
bielskiemu nakaz zapłaty z dnia 6 listu pada 
1880 1. 49847 o zapłacenie sumy wekslowej 
400 zł. w. a. z pn. a ponieważ miejsce p o ­
bytu Jana  Zabielskiego nie jest wiadome, a 
zatem e. k. sąd krajowy do zastępowania 
go, tutejszego adwokata dr. Roińskiego ku­
ratorem mianował, a zastępcą adw. dr. D z i­
dowskiego.

Niniejszym więc edyktem wzywa się 
zapozwauego, aby w należytym czasie osobi­
ście stanął, lub potrzebne ty tu ły  prawne n- 
stanowionemu zastępcy udzielił, lub innego 
zastępcę wybrał i sądowi oznajmił, słowem, 
stosownych do obrony środków użył, gdyż 
wynikające z zKniedbania skutki sam sobie 
przypisać będzie musiał.

Lwów dnia 31 grudnia ? 880.
(303 1 - 3 )  E d  y  k  <.

L. 5594. O. k. sąd powiatowy w Jaro­
sławiu wit-domo czyni spadkobiercom ś. p. 
J a tó b a  Głowatego, że na prośbę Araoama 
Rfeffera uchwałą z dnia l-5go października 
1879. 1. 10235 dozwolono z a i n t a b a l wanie 
wykresie iia w stanie biernym 1/i części 
realność-’ pod i.L  60 na Głębockie® f  -zed- 
mieściu w Jarosławiu położonej, na rzecz 
Jakó-.-a Głowateg ■ u t dom. 5 pag. 1.57 u. 7 
o r .  K-tabui..-watr- -prawa v:as'ewu dla sumy 
100 zł m. k.

Ponieważ spadttobiercy Jakóoa Głowa- 
tego, mianowicie Tomasz i Maciej Głowaty 
zmarli i tychże prawni spadkobiercy nie są 
znani, przeto ustanowił sąd dla laasy leżą­
cej po Tomasza i Macieju Głowatym kura­
tora w osobie adwokata di: Gottlieba, któ­
remu zarazem uchwałę z dnis, 15 paździer­
nika 1879 1. 10235 doręczono.

Jarosław 20 lipca 1880.
(297 1 - 3 )  E d y  k  t.

L. 17815. O. k. sąd obwodowy w T ar­
nopolu zawiadamia niuuijszem Abraham Gali - 
nera, że z powodu niewiadomego rniejsi & 
pobytu jego ustanowiono dla niego na jego 
koszt i niebezpiebzeń-two kuratora w osobie 
adwokata dr. Glogera z zastępstwem ad ta 
dr. Mava, któremu t. s. uchwałę z dnia 17 
listopada 1880 1. 15S01 wyds-ną w sprawie 
Abrahama Safrana przeciw Abrahamowi 
Gaiiner pto 800 zł. w. a. z pn. doręczono.

Wzywa się przeto Abrahama Gallnera, 
by ustanowionego kuratora uakżyeie  poin­
formował, lub innego  ̂ zastępcę mianował, 
gdyż inaczej wyniknąć mogące złe sżutki 
sam sobie przypisze.

Tarnopol 15 grudnia 1880.

(258 1— 3) E d y  k  i.
L. 11.496. Sokalski e. k. sąd powiato­

wy wyznaczył « celu wydobycia wierzytef- 
Bości Ohauyv G-tti Holzman w ilości 50 zł. 
przymusowy jawny przetarg^ należącej do 
dłużników Kiryły i Maryi Nyezajów, ciała 
hipotecznego aiestanowią-ej, 11/» morga 
objętości, zawierającej, na 150 zł. wec-nicnej 
łąki z pod 1. 79 w Dobraezyoie daia 7 m ar­
ca, 5 kw etnia i 9 msja 1881, zawsze od 10 
godziny rano w gmachu sądowym.

Porę zae 15 zł.
W pierwszym i drugim terminie n a ­

być można nieruchomość tę tylko za cenę 
wyższą lub nie niższą od ceny szacunkowej, 
w trzecim zaś nawet poniżej ceny tej.

Resztę warunków, tudzież protokoły 
opisania i ocenienia łąki tej, przejrzeć można 
w registraturze sądu tegoż.

Sokal. 27 października 1880.

(249 1— 3) E d y  k  t.
L. 2431. O. k. sąd powiatowy w Ra 

dłowie zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Łukasza Podsadę, że w .sprawia Jana  
Franciszka Stanisława 3 imion br. Konopki 
przeciw niemu o naruszenie w posiadania 
łąki „Oicop“ ustanowione dla niego, celem 
ukończenia sporu, kuratora w osobie Grze­
gorza Urbana.

Wzywa się zatem Łukasza Pods&dę, aby 
bądź osobiście się stawił lub innego sądowi 
wskazał zastąpcę w przeciwnym bowiem ra ­
sie skutki z zaniedbania tego wynikłe sam 
sobie przypisze.

Radłów dnia 19 września 1880.
(200 1— 3) E d y  fe t .

L 8621. O. L sąd obwodowy w Zło­
czowie ogłasza, że f ,a  zaspokojenie pre tens j i  
galic Towarzystwa kredytowego ziemskiego 
we L-r. owie w kwocie 87983 złr. 5)8V* e^ 
w. s. odbędzie przymusowa sprzedaż dóbr 
Kalne w  dług pozyey? 9 karty B. wykazu 
hi;.. Józefa Tys/dfows**t-go własnych w Sta- 
Hr ..i-o/w Br u żańsfcmiti dożon.ych-. tutejszem 
zabudowania sąd. dnia 22 marca 1881 o

godzinie lOtej przed południem jednak tyl­
ko za lub w.-,żej sumy 120.000 złr.

Wadyum wynosi 18245 zł. dalsze wa­
runki przeglądnąć można w registraturze. Dla 
wierzycieli, którzy by po dniu wydania ek s ­
traktu tabularnego do tabuli weszli, lub któ­
ry mby uchwała licytację dozwalająca, albo 
dalsze licytacyi lub ekstrykacyi dotyczące 
uchwały wcale lub wcześnie nie zostały 
doręczone adwokata Dr. Dawida Biłlet ze 
zastępstwem przez adwokata Dr. Ludwika 
Heyae na kuratora ustanorriono.

Złoczów 4 grudnia  1S80.
(127 1— 3) E a  y fc t.

L. 18442. O. k. sąd obwodowy w Sam­
borze uwiadamia z życia i miejsca pobytu 
nieznanego Józefa Jakopchieh że Karol Ba­
rański przeciw niemu wniósł pozew de oraes. 
20go grudnia 1880 do 1. 18442 o wykre­
ślenie sumy posagowej 10.000 zł. poi." na 
rz«cz pozwanego w  stanie biernym części 
dóbr Radławice wedle poz. 2 karty C w y­
kazu bip. I. 58 zaintabulowanej, ze stanu 
biernego taj części dóbr.

Oraz postanowił sąd dla tego pozw a­
nego kuratora w osobie p. a d w  Dra Kohna 
z zastępstwem p. aawok&ta Dra Budzy- 
nowskiego i poleca pozwanemu, ażeby ' eo 
do swej obrony z kuratorem się porozumiał, 
lub innego pełnomocnika sądowi wczas przed­
stawił, inaczej złe skutki z zaniedbania sam 
sobie przypisać będzie ma siał.

Sambor dnia *21 grudaia  1880.
(202  !— 3) Obwiesczenie,

L. 11441. 0. Ir. sąd powiatowy w Li- 
manowie zawiadamia, że dla uznanego za 
marnotrawcę Antoniego Slszyka z pod Nr. 
13 w Stopnicach królewskich, ustanowiono 
kuratorem Wincentego Czepiela.

O. k. sąd powiatowy.
Limanowa dnia 27 grudnia 1880.

(126 1—3) Obwieszczenie.
L. 12.745. O. k. sąd obwodowy w Ko­

łomyi zawiadamia, że w masie rozbiorowej 
Siirsli Jaeger na terminie z dnia 15 j rudnia 
1880 adwokat Trachtenberg  zawiadowcą tej 
masy rozbiorowej, Iser Kriss tegoż zastępcą, 
zaś Josel Chajes, Joel Lazar, Rubin Osterer, 
Abraham Scharf i J. Goldhaufen członkami 
wydziału wierzycieli wybrani i przez sąd tu­
tejszy na podstawie § 74 ust. konk. zatwier­
dzeni zostali.

Kołomyja, dnia 23 grudnia 1880.
L. 145. Ogłoszenie. (205)

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości!
C. k. sąd krajowy dla spraw karnych 

orzekł na mocy § § 489 i 493 sn. k. i §. 
37 u. p., że treść artykułów umieszczony h 
w nr. 1 czasopisma „Batkiwszczyzoa* z dnia 
1 stycznia 1881 pod napisem „Rok 1880“ 
w ustępie od słów : „Pomoczy ruskij narid" 
do słów: „wełykoi w ahy“ i pod napisem : 
„Wisty z kraju Pyśmo z n a d B u h a “ w usępie 
od słów: „Nastała pora“ do słów: „lipssoi
doli“ zawiera znamiona występku z §. 300 u. 
k. i artykułu III. ustawy z 17 grudaia  1862 
zatem usprawiedliwioną jest  zarządzona przez 
c. k. prokuratora rządowego konfiskata tego 
czasopisma.

W skutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rczpo-nszeghnianie tego artykułu, a 
zabrany uakład ma być zuiszczony.

Lwów dnia 7 stycznia 1881.
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(268 2 - 3 )  E  d  j  k  t .

L. 5 286. 0 . k. sąd powiatowy w A n­
drychowie zawiadamia z miejsca pobytu i 
życia niewiadomych Mateusza Chlebowskiego 
Tekla Szarańską, Józefa Wysockiego i Kas­
pra Wysockiego, że przeciw nim wniósł 
W ojcitch Paluch pozew pod dniem 28 
września 1880 1. 5286 o wykreślenie sumy 
1050 zł. w stanie biernym realności w Gie­
rałtowicach pod Nr. 3 na rzecz Agnieszki 
Byrskiej zaintabulowanej wraz z nadciężarem 
w kwocie 200 złr. na rzecz Tekli Szarań- 
skiej zaintabulowanym i że w tej sprawie 
termiu do ustnej rozprawy na dzień 18go 
stycznia 1881 wyznaczonym został.

Wzywa się dlatego tychże, by ustano­
wionemu kuratorowi p. Marcinowi Gaycza- 
kowi w Andrychowie potrzebnej informacyi 
udzielili lub innego zastępcę mianowali, ile 
że wyniknąć mogące złe skutni sami sobie 
przypiszą.

Andrychów 29 września 1880.
(266 2— 3) Obwieszczenie.

L. 12094. 0 . k. sąd powiat, m. deleg. 
w Złoczowie podaje do wiadomości, że w 
sprawie Anny i Antoniego Frankiewiczów 
przeciw Ewie i Jędrzejowi Hupało o 18 złr. 
w. a. z pn. odbędzie się w tu. sąd. gmachu 
dnia 21 stycznia, 18 lutego i 16 marca 1881 
publiczna egzekucyjna sprzedaż realności 
pod Nr. 137 na Folwarkach położonej.

Oena szacunkowa i wywołania 310 zł. 
50 et. poręczne 31 zł. 5 ct.

Złoczów 30 listopada 1880.
(270 2 - 3 )  E  d  y  k  t>

L. 10034. C. k. sąd powiatowy w Le­
żajsku oznajmia, że dnia 18 lutego 18 mar­
ca i 19 kwietnia 1881, każdym razem o go­
dzinie 10 rano odbędzie się przymusowa 
sprzedaż realności pod Nr. konsk. 36 w 
Gwizdowie poŁżonej na 980 złr. oszacowa­
nej, Walentego Kołcza własnej, na zaspo­
kojenie wierzytelności Markusa Wanga 
w kwocie 240 zł.

Zakład wynosi 98 złr.
Warunki licytacyjne i odnośne akta 

złożone w sądzie do przejrzenia.
Leżajsk 30 listopada 1880.

(267 2— 3) E  d  y  k  t
L. 2982. 0 . k. sąd powiatowy w An­

drychowie zawiadamia, że w sprawie egze­
kucyjnej Dr. Jana Markla przeciw Maryan- 
nie Ziębowej o 100 złr. z pn. zarządza 
sprzedaż realności pod 1. k. 17 w Przybro- 
dzu położonej 1. wyk. hip. 63 objętej, w łas­
ności Maryanny Ziębowej, pod następujące- 
mi warunkami:

Przedaż realności odbędzie się w c k. 
sądzie powiatowym w Andrychowie na dwócn 
terminach w dniu 14 lutego, 14 marca 1881 
o 9 z rana, na których realność za cenę 
szacunkową lub wyższą sprzedaną będzie.

Gdyby realaośe na tych terminach na­
wet za cenę szacunkową nie mogła być 
sprzedaną, wyznacza się termiu do ułożenia 
warunków ulży waiąeych na dzień 20 kwiet­
nia 1881 o 9 z rana

Cena szzeunkowa a zarazem wywoła­
nia jest kwota 1220 złr.

Wadyum wynosi kwotę 122 złr.
Kuratorem niewiadomych i z miejsca 

pobytu nieznanych wierzycieli jest adw. Dr. 
Henryk Krobicki w Wadowicach.

Andrychów 30 czerwca 1880.
(139 2—3) E  d  y  k  t .

L. 6657. 0. k. sąd powiatowy w Trem­
bowli podaje do wiadomości, że celem za­
spokojenia pretensyi Mykiety Luchów w kwo­
cie 3 zł. 20 et. w. a. odbędzie się w tutej­
szym sądzie przymusowa sprzedaż półtora 
morga pola w Trembowli położonego ciała 
tabularnego nie stanowiącego Franciszka 
Kościelniaka własnego już uchwałą z dnia
10 stycznia 1880 1. 7603 dozwolona dnia
11 lutego 1881, na którym to terminie pole 
powyższe nawet niżej ceny szacunkowej 
sprzedane zostanie.

Cenę wywołania stanowi kwota 225 zł.
Wadyum wynosi 22 złr.

alność ta tylko za lub wyżej ceny wywoła­
nia sprzedaną zostanie.

Na wypadek niesprzedania rzeczonej re­
alności w tych terminach wyznacza się do 
ułożenia lżejszych warunków licytacyjnych 
termin na dzień 29 kwietnia 1881 o godzi­
nie 9 przed połodniem, poczem trzeci ter­
min wyznaczony i należycie ogłoszony będzie.

Resztę warunków przejrzeć można w 
tusądowej registraturze w godzinach urzę­
dowych.

G. k. sąd powiatowy.
Lubaczów 10 grudnia 1880.

(177 2 —3) O b w i e s z c z e n i e .
L. 6614. 0. k. sąd powiatowy w Lu­

baczowie podaje do publicznej wiadomości, 
że na dniu 18 lutego, 18 marca i 29 kwie­
tnia 1881, odbędzie się tu w sądzie każdym 
razem o 10 godzinie przed południem przy­
musowa sprzedaż w drodze publicznej licy- 
tacyi realności gruntowej pod 1. 72 w Ba- 
łajach położonej, ciała tabularnego nie sta­
nowiącej, a dłużnika Jana Michalczyszyna 
własnej, w sprawie i na rzecz Hersza Sil- 
bersteina pto. 136 zł. 56 ct. w. a. pod na­
stępującemi warunkami:

1. Cenę wywołania stanowi kwota 303 
zł. w. a. jako wartość tej realności.

2. Wadyum wynosi 30 zł. 30 ct. a.w.
3. Na pierwszych dwóch terminach 

realność ta tylko za, lub wyżej ceny w y­
wołania, na trzecim terminie także niżej ce­
ny wywołania sprzedaną zostanie.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w tutejszej registraturze w go­
dzinach urzędowych.

Z c. k. sądu powiatowego
Lubaczów dnia 8 grudnia 1880.

(184 2— 3) O b w Ie s ie c iB e iile .
L. 3401. C. k. sąd powiatowy w Grzy­

małowie podaje niniejszem do publicznej 
wiadomości, że na zaspokojenie sumy 60 zł. 
z pn. przymusowa sprzedaż realności pod 
nr. k. 139 w Ostapiu położonej, dłużnika 
Jana Smalucha w łasnej, w tutejszym c. k. 
sądzie w dzodze publicznej licytacyi na rzecz 
Mojżesza Rosenzweiga dnia 9 lutego, 3 mar­
ca i 30 marca 1881 każdym razem o g o ­
dzinie 9 przed południem z tern przedsię­
wziętą zostanie, że na pierwszych dwóch 
terminach realność ta tylko za cenę wywo­
łania 520 zł lub wyż6j tejże, zaś na trze­
cim terminie także niżej ceny wywołania 
sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 10 procent ceny sza­
cunkowej.

Resztę warunków, tudzież akt opisania 
i oszacowania przejrzeć można w tutejszej 
registraturze.

C. k. sąd powiatowy
Grzymało v dnia 30 listopada 1880. 

(262 2— 3) E d y k t.
L. 27.556. Uchwałą c. k. sądu obwo­

dowego w Samborze z dnia 9 listopada 1880
1. 16.221 uznany został Ołeksa Huk z Ga­
jów wyżnych marnotrawcą. Kuratorem jego 
jest Pawło Huk.

G. k. sąd powiatowy.
Drohobycz, dma 25 listopada 1880. 

(264 2 - 3 )  E d y k t.
L. 12.071. 0. k. sąd powiatowy mdlg. 

w Kcłomyi zawiadamia, że w celu wydoby­
cia sumy 103 zł. w. a. z pn. przez Joela 
Majera Preisa przeciw Petrowi Serbeniuko- 
wi wywalczonej odbędzie się przy 2 termi­
nach licytacyjnych, t. j. dnia 16 lutego 1881 
i dnia 24 marca 1 8 U , każdym razem o go­
dzinie 10 rano w zabudowania t. s. przy­
musowa. publiczna sprzedaż realności w 
Oskrzesińcaeh pod 1. 208 położonej, według 
wykazu hip. 1. 187 księgi gruntowej tejże 
gminy wlasnoś.ią Piotra Serberniuka będą­
cej na 100 A. a w. oszacowanej.

Zakład wynosi 19 zł. a w.
Oena wywołania 190 zł. a. w.
W razie niesprzedania rzeczonej real­

ności na powyższych terminach za ceaę sza­
cunkową, odbędzie się z wierzycielami hipo­
tecznymi rozprawa celom ułożenia ułatwia-

Resztę warunków licytacyjnych przej-i jących warunków na 2gim terminie licyta-
rżeć można w tusądowej registraturze.

0. k. sąd powiatowy.
Trembowla 20 listopada 1880.

(225 2 —B) O g ł o a z e u i e .
L. 195. Niniejszem podaje do powszech­

nej wiadomości, iż z dniem 1 stycznia 1881 
wpisuje się Dr. Józefa Steuermanna w listę 
adwokatów z siedzibą w Samborze.

Z Wydziału Izby adwokatów w Sambo­
rze dnia 19 grudnia 1880.
(179 2— 3) Obwieszczenie.

L. 6985. 0. k. sąd powiatowy w Lu­
baczowie podaje do publiczej wiadomości, że 
na dniu 18 lutego i ua dniu 18 marca 1881 
odbędzie się tu w sądzie każdym razom o 
godzinie 10 przed południem przymusowa 
sprzedaż w drodze publicznej licytacyi real­
ności pod 1. k. 135 Sec. I w Lubaczowie 
położonej, ciała tabularnego niestanowicąej, 
a dłużnika Józefa Argasinskiego własnej w  
sprawie i na rzecz Towarzystwa zaliczkowego 
w Lubaczowie pto. 120 zł. w. a. z pn. pod 
następującemi warunkami

cyjnym o godzinie 3 po południu.
Akt oszacowania i warunki licytacyjna 

mogą być w tusądowej registraturze przej­
rzanemu

Kołomyja, dnia 22 października 1880. 
(239 1—3) O b w i e s z c z e n i e .

L. 5052. O k. sąd powiatowy w Brze- 
żanach podaje do wiadomości, że w sprawie 
Salamona Rubin przeciw Uszerowi Eljukim 
Holzman, a względnie tegoż masie spakowej 
i Salamonowi Ber pto 600 zł. w. a. z pn. 
publiczna sprzedaż re-Jnośei pod nr. 199 w 
Brzeżanach w mieście położonej wedle dom. 
VI pag. 371 n. 9 haer i dom. VII p»g. 366 
i dom VIII pag. 36 n. 14 haer. dłużników 
własnej w dwóch terminach na dzień 16 
lutego 1881 i na dzień 16 marca 1881, 
zawsze o godzinie 10 z rana w zabudowa­
niu sądowem przedsięwziętą będzie z tem, że 
przy tych dwóch terminach realność ta tylko 
za lub wyżej ceny szacunkowej sprzedaną 
zostanie.

Cenę wywołania stanowi szacunek wJ UJ tjrtj O ŁŁł 1 n u t uuuuu ii . ,
1. Cenę wywołania stanowi kwota 135 | ilości 1053 zł. 30 ct., a wadyum wynosi 

j,l. w. a. jako wartość realności. ! 105 zł. 33 ct. a. w. w gotówce. Gdyby re-
2. Wadyum wynosi 13 zł. 50 ct. w. a, altiość ta przy ustanowionych terminach
3. Na pierwszych dwóch terminach re- sprzedaną nie została, wyznacza się do u io-

Gazeta Lwowska Nr. 9 z dnia 13 stycznia 1881.

żenią warunków ułatwiających termin na 
dzień 24 marca 1881 o godzinie 10 z rana 
w zabudowaniu sądowem.

Resztę warunków, wyciąg tabularny i 
akt ocenienia w tusądowej registraturze przej­
rzeć można.

O tem zawiadamia się strony, Ger- 
sehona Ber Eisnera i Nuehima Scharera, a 
względnie tych, że masę spadkową nieobję­
tą no rąk kuratora adw. dra Finkelsteina, 
Jakóba Eisenberga, Władysława Lewickiego, 
Altę Goldenthal, Juttę Redlicb, Abrahama 
Falber, Esterę Falber, Sarę Berger, Pinię  
Wald, c. k. prokuratoryę skarbu, c. k. urząd 
podatkowy w Brzeżanach, gminę miasta 
Brzeźan, zaś wierzycieli, którzyby po 24 
maja 1880 do tabuli weszli, lub którymby 
postanowienia należycie doręczyć nie można 
przez kuratora p. adw. dr Finkelsteina.

0. k. sąd powiatowy.
Brzeżany dnia 30 września 1880.

(178 2 — 3) Obwieszczenie.
L. 6930. 0. k. sąd powiatowy w Lu­

baczowie podaje do publicznej wiadomości, 
że na dniu 18 lutego, 18 marca i 29 kwie­
tnia 1881 odbędzie się tu w sądzie, każdym 
razem o godzinie 10 przed południem przy­
musowa sprzedaż w drodze publicznej licy­
tacyi realności gruntowej pod 1. 66 w F u­
torach połeżonej, ciała tabularnego niesta- 
nowiącej, a Piotra i Haśki Kosijow własnej, 
w sprawie i na rzecz Jakóba Herrberga pto 
180 zł. pod następującemi warunkami:

a) Cenę wywołania stanowi kwota 940 
zł., jako wartość tej realnośei,

b) Wadyum wynosi 94 zł. w. a.
c) Na pierwszych dwóch terminach 

realność ta tylko za cenę wywołania, zaś na 
trzecim terminie także i niżej ceny wywo­
łania sprzedaną zostanie.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w tut. registraturze w godzinach 
urzędowych.

O czem chęć kupienia mających sie za ­
wiadamia.

Z e. k. sądu powiatowego.
Lubaczów, dnia 11 grudnia 1880.

(191 2 — 3) E d  y k t.
L. 27159. 0. k. wyższy sąd krajowy Lwow­

ski podaje w myśl §§. 14 i 20 ustawy z dnia 
25 lipca 1871 Nr. 96 Dz. u. p do wiadomości 
powszechnej, iż termin celem zgłoszenia praw 
i pretensyj z powoda zamierzonego utworze­
nia nowego ciała tabularnego dla realności 
pod 1. k. 15 we wsi Ożanki w Jaworowskim  
powiecie sądowym i podatkowym położonej, 
jako też intabulacyi małżonków Autyma i 
Jewki Petraszów za właścicieli tej realności 
pierwszym tutejszo-sądowym edyktem z dnia 
27 kwietnia 1880 1. 6254 wyznaczony minął 
i przeto wszystkich tych, którzy z przyczy­
ny istnienia lub porządku tabularnego wpi­
sów odnoszących się do wspomnionego ciała 
tabularnego za pokrzywdzonych się uważają, 
niniejszem wzywa, by zarzuty swe do dnia 
1 marca 1881 włącznie c. k. sądzie powia­
towym w Jaworowie zgłosili w przeciwnym 
bowiem razie rzeczone wpisy moc wpisów  
księgi gruntowej osiągną.

Wreszcie czyni się także uwagę, iż 
restytucja lub przedłużenie terminu powyż 
szego dla stron pojedynczych miejsaa nie ma.

Lwów dnia 23 iistopada 1880.
(294 2— 3) Ogłoszenie.

L. 1448. Niniejszem ogłasza się kon­
kurs na następujące stałe posady nauczy­
cielskie :

A. Przy szkołach etaiowych
1) W Grabowcu, w Jankowcaeh i Pło- 

tyczy z płacą roczną 300 zł.
2) W Palezyńeaeh z płaeą 148 zł 88 

ct. i 39 korca zboża.
3) W Kałahorówce z płacą 250 zł, 20 

ct. i 15 korca zboża.
B. Przy szkołach filialnych.

1) W Gzartoryi z płaeą 182 zł. i 20  
korcy zboża.

2) W Dyczkowie z płacą 177 zł. 50 ct. i
18Y* korcy zboża.

3) W S k o m o r o c h a c h  z płacą 177 zł. i
17 korcy zboża.

Prawo prezentowania przysłużą Radom
szkolnym miejscowym.

Podania zaopatrzone w dokumenta s łu ż ­
bowe wnieść należy za pośrednictwem swych 
władz przełożonych najpóźniej do 31 mar­
ca 1881.

Podań spóźnionych lub nieopatrzo- 
nych w potrzebne dowody nie będzie się u- 
względniać.

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej.
W Tarnopolu, 3 stycznia 1881.

(150 2—8) E d  y fc t. ̂
L. 2515. 0 . k. sąd powiatowy w Rud­

kach rozpisuje celem ściągnięcia należącej 
się Izaakowi Mayer sumy dłużnej 520 zł. 
a. w. z 6 prc. odsetkami od dnia 9 grudnia 
1875 i kosztami egzekucyjnemi 5 zł. 28 ct 
22 zł. 40 ct., 4 zł. 95 ct., 16 zł. 72 ct. i 
4 zł. 21 ct. przymusową sprzedaż w drodze 
publicznej licytacyi niestanowiącycn ciał ta­
bularnych realności dłużników a to realno­
ści nieobjętej masy spadkowej Iwana Kocz- 
kodana pod 1. k. 36 w Laszkach zawiąza­
nych, realności Tymka Pańezyszyn pod 1. k.

38 w Laszkach zawiązanych, realności An- 
drucha Bałabuch pod 1. k. 45 w Laszkach 

’ zawiązanych, realności Filipa Wojciechow­
skiego pod 1. k. 65 w Laszkach zawiąza­
nych, realności Fedka Mikrut pod 1. 42 w 
Laszkach zawiązanych, realności Iwana Wdo- 

: wiak pod 1. k. 41/65 w Laszkaeh zawiąza­
nych, realności Maksyma Patrzak pod 1. k. 
24 w Laszkach zawiązanych, realności Hryń- 
ka Spolak pod 1. k. 91 w Laszkach zawią­
zanych i realności Wasyla Spolaka pod 1. k. 
91 w Laszkach zawiązanych, która to sprze­
daż w sądzie dnia 28 lutego, 28 marca i 
27 kwietnia 1881 każdym razem o godzinie 

, 10 przed południem odbędzie się.
Na pierwszych dwóch terminach zo­

staną rzeczone realności tylko za cenę wy­
wołania, lub wyżej takowej, na trzecim ter­
minie zaś także niżej ceny wywołania zaja- 
jąbądź cenę sprzedane.

Cenę wywołania każdej realności sta­
nowi wartość szacunkowa takowej a to real­
ności nieobjętej masy spadkowej Iwana Ko- 
czkodana pod 1. k. 36 w kwocie 139 zł., 
realności Tymka Pańczyszyna pod 1. k. 38 w 
kwocie 80 zł., realności Andrucha Bałabucha 
pod 1. k. 45 w kwocie 168 zł., realności 
Filipa Wojciechowskiego pod 1. k. 65 w 
kwocie 140 zł., realności Fedia Mikrut pod
I. k. 42 w kwocie 235 zł., realności Iwana 
Wdowiaka pod 1. k. 41/65 w kwocie 158 z ł ,  
realności Maksyma Patrzak pod I. k. 24 w 
kwocie 145 zł., Hryńka Spolaka pod 1. k. 
91 w kwocie 120 zł. i realnośsi Wasyla 
Spolaka w kwocie 120 zł.

Wadyum wynosi 109/0 ceny wywoła­
nia każdej realności.

Sprzedaż każdej realnośei nastąpt z 
osobna.

Reszta warunków licytacyjnych, tudzież 
protokół zastawniczego opisania i protokół 
oszacowania można przejrzeć w registratu­
rze tut. sądu.

Rudki, 30 września 1880.
(130 2— 3) E  d  y  k  t .

L. 10232. 0. k. sąd powiatowy miej­
sko delegowany w Kołomyi sprzedaje w 
sprawie egzekucyjnej Naebmana Fiedlera 
przeciw Wasylowi Babinkowi pto. 50 zł. 
realność pod 1. k. 242/2 w Diatkowcach po­
łożoną, wedle wykazu hipotecznego 1. 13 
księgi gruntowej gminy Diatkowce na imię 
dłużnika Wasyla Babinka wpisanej, w trzech 
terminach t. j. na 8 lutego, 9 marca i 12go 
kwietnia 1881 każdym razem o godzinie 10 
rano.

Oena wywołania wynosi 80 zł. a. w.
Zakład 8 zł. a. w.
Innne warunki licytacyjne mogą być 

w ts. registraturze przejrzane.
Kołomyja dnia 15 października 1880. 

(183 2—3> Obwieszczenie.
L. 9699. 0. k. sąd powiatowy w Bu- 

czaczu ogłasza, iż dnia 24 lutego, 28 marca 
i 28 kwietuia 1881 o godzinie 10 rano na­
stąpi licytacya nietabularnej, niepodzielnej 
połowy realności Macieja Sosnowskiego wła­
snej, l.k. 104 w Podzameczko, na kwotę 300 
zł. w. a. oszacowanej, celem ściągnięcia pre­
tensyi Hetzla Fioł pto. 380 zł. w. a. z pn 
pod warunkami, które razem z aktem opi­
sania i oszacowania wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

0 . k. sąd powiatowy
Buczaez dnia 15 grudnia 1880.

(185 2—3) Obwieszczenie.
L. 9876. Na zaspokojenie wierzytelno­

ści c. k. uprz. zakładu kredytowego wło­
ściańskiego we Lwowie w kwocie 91 zł. 52 
ct. odbędzie się w tutejszym sądzie 18 lu ­
tego, 18 marca i 22 kwietnia 1881 licyta­
cyjna sprzedaż realności dłużnika Michała 
Zaprzały własnej, pod 1. 84/127 położonej.

Wadyum wynosi 10 prc. ceny w yw o­
łania 250 zł.

Bliższe warunki, akt detaksacyi dostar­
czy registratura.

G. k. sąd powiatowy 
Jarosław 30 października 1880 

(199 2— 3) E  d  y  k  t .
L. 231. 0. k. sąd obwodowy w Tarno- 

polu 7awiaaamia niniojszem Ire Rossnzwejg 
że pod 31 grudnia 1880 do 1. 18.882 prze­
ciw niemu wniósł prośbę o wydanie nakazu 
zapłaty na sumę wekslową 100 zł. w. a. i że z 
powodu niewiadomego jego miejsca pobytu u- 
stanowiono dlań na jego koszta i niebezpie­
czeństwo kuratora w osobie pana adw. dra 
Sternklara, z zastępstwem pana adw. dra 
Marksteina, któremu też wydany nakaz za­
płaty doręczono. Wzywa się przeto Irę Ro- 
senzweig, by ustanowionego kuratora nale­
życie poinformował, lub innego zastępcę mia­
nował, gdyż inaczej wyniknąć mogące złe 
skutki sam sobie przypisze.

Tarnopol, 7 stycznia 1881.
(156 1 - 3 )  E  d  y  k  t .

. . L. 8848. C. k. sąd powiatowy wzywa 
niniejszem Fedia Hołubca, a względnie te­
goż ojca Michała, aby w ciągu roku do spad­
ku po ś. p. Pazi Moroz 28 stycznia 1879 w  
Michowie bez pozostawienia ostatniej woli 
rozporządzenia zmarłej zgłosili, gdyż w razie 
przeciwnym spadek będzie pertraktowany z 
innymi spadkobiercami i tegoż kuratorem 
Iwanikiem Michałem z Michowy.

Dobro mil, 24 grudnia 1880.



8
(169 “2— 3)

R o z p o r z ą d z e n i e
L. 12878/pr.

c. k. Prezydyum Nami-stnictwa z duia 31 grudnia 1880 r. L 12878/pr., względem nie­
których zmian w dotychczasowem odgraniczeniu okręgów reprezentacyj powiatowych

Królestwa Galicji.
Na mocy reskryptu wysokiego c. k. Ministerstwa spraw wewnętrznych z dnia 27 

grudnia 1880 L ł0310, rozporządza się w myśl ustawy z dnia 13 lutego 1879 dz. ust. i 
rozp. kr. Nr. 78, w porozumieniu z Wydziałem krajowym, jak następuje :

Miejscowości, gm iny i obszary dworskie, wymienione w rub. II zaleczonego w y­
kazu zostaję z dniem 1 stycznia 1881 roku w yłażone z okręgów Reprezentacyj p o w i a t o ­
wych, oznaczonych w rub. I i wcielone do okięgow Reprezentacyj powiatowych ozna­
czonych w rub. III.

Alfred hr. Potocki 
c. k. Namiestnik.

" W  - y  f c n  *

Z okręgu 
Rady pow. Nazwy miejscowości, gmin i obszarów dworskich

Do okręgu 
Rady powiat.

Biała Bierna, Giemieuiec, Łodygowice, Żywiec

Bobrka Holeszów, Łapszyn, Uruskie, Zydaczów

Bochnia Poręba, Uszwica, Brzesko

Bohorodezany
a) Hwozdź, Nadwórna

b) Drohomirczany, Radeza, Stanisławów

Brody Ożydów, Angelówka, Złoczów

Brzozów Gwoznica dolna & górna, Lutcza, Rzeszów

Buezacz Sapowa, Polesinki, lvel Polesniki), Podhajce

Gz»nków
Budzanów, Laskowce, Wierzbowiec, Kulczyce, Sko- 

morosze,
Trembowla

Dobromil Hłomcza, Łodzina, Sanok

Drohobycz Brygidau, St-yj

Dolina Bołoehów, Kałusz

Gorlice Berdyohów, Bugaj, Grybów

Gródek Borki dominikańskie & Borki janjwskie, Lwów

Grybów Mochuaczka niżna & wyżną, Nowysącz

Husiatyn Iwanówka, Budy, Trembowla

Jasło

aj Nnsolowa, Jodiówka, Kozłówek, Tarnów

b) Błażkowa, Sworzowa, Januszkowice, Pihno

c) Głęboka, Olszyny, Gorlice

Kałusz Broszniów, Dolina

Kolbuszowa

a) OisowIbs, GwoździtC, Korabin, Nart nowy i stary. Nisko

b) Pogwizdów, Przewrotne, Hucisko, (ad Przewrotne) Rzeszów

Krosno

Rostajne, Żydów,-kie,t Wyszowadka, Grab, Ożenna 
Majdan, Żmigród, Żmigród stary, Siedliska, Łyss- 
góra, Grabanica, Sadki, Mako+dska, Nienaszów, 
Brzozowa. Skalnik, Kąty, Deszuica, Jaworzec, Hal- 
bów, Krępna, Świerzawa, Mytarska, Kotań ,Toki, 
Świątkowa wielka & mała,

Jasło

Łańcut Wulka prd lasem, Rzeszów

Lisko
Obersdorf, Smoloica, Wolica, Krościenko, Rudawka, 

Nanowa, SteinDls, Stebnik, Dobromil

Mielec

a) Hueina, Przyłęk, Kolbuszowa

b) Dom&ciny, Durdy, Kuapy, Smjkle, Tarnobrzeg

Myślenice
Chabówka, Panice, Rdzawka, Rokieciny, Sieniawa 

& Biela ka, Nowytarg

Nowysącz

a) Lipnica wielka, Grybów

b) Szczawnica dolna & górna, Miodziuś, Szlachtcwa. 
Jaworki, Ozarnowocla, Białowoda, Tylmanowa, Nowytarg

Z okręgu 
Rady powiat. Nazwy miejscowości, gmin i obsz-rów dworskich

Do okręgu 
Rady powiat. 1

Pilzno

a) Dąbrówka wisłocka, Dulcza wielka, Ruda, Zdzia- 
rzec, Żarówka & Łączki brzeskie, Mielec

b) Braciejowa, Bobrowa, Wola bobrowska, Brzeźnica, 
Dębica, Gawrzyłowa, Gumniska, Fox, Góra moty- 
czna, Grabiny, Kawęcin, Korzeniów, Latoszyn, Na- 
gawszczyzna, Nagoszya, Podgrodzie, Grabówka, 
Pustynia, Kondzierz, Kozłów, Straszęcin, Stasiów- 
ka, Stobierna, Wola wielka & Zawierzbie, Wola 
żyrakowska, Wolica, Zawada, Żyraków,

Ropczyce

Przemyśl Ciemierzowice, Dmytrowiee, Kaszyce, Grabowiec, So­
śnica, Święte, Zadąbrowie, Tapin, Jarosław

Przemyślany
a) Strychańee, Potoczany, Rekszyn, Krasnopuszcza, Brzeżany

b) Firlejów, Józefów & Kleszczowa, Rohatyn

Rohatyn Ohorostków, Międzybrodzie, Siemikowce , Stanisławów

Ropczyce

a) Jaszczurowa, Jeżowe (ad W iśniowa) Kalembina, 
Kożuchów, Niewodna, Różanka, Szufnarowa, Wi­
śniowa, Tulkowice, Zawadka,

Jasło

b) Domatków, Huta, Poręby huciskie, Leszcze, Zapole, Kolbuszowa

c) Biały bór, Bliznę, Tuszyma, Mielec

d) Dąbrowa, Rzeszów

Rzeszów Oparówka, Kozłówek, Jasło

Rudki Ohiiple & Wola, Sadkowice & Wola, Mościska

Sambor

a) Łukawica, Łużck dolny, Stronna, W inniki, Uroż, 
Łopuszna, Manasterzec, Podusan&sterek, Drohobycz

b) Błożew górny, Koniów, Towarniea, Wola rajuowa, Staremissto

Sanok Brzezowice & Kuty, Ccaszyu, Zubeńsko, , Lisko

Staremiasto

a) Smereczua, Prinzenthal, Dobromil

b) Zdzianna, Drohobycz

Tarnobrzeg

a) Przyszów szlachecki, Pławo, Chyły & Swoły, Nisko

b) Krząaka c. att., Drozdów, lzkow, Klatka, Magiera 
(yd  Maziarma), Wygoda, Kolbuszowa

Tarnów Jawornik, Zdziary, Pilzno

Tłumacz Bobrowniki, Komarówka, Ladzkie, Buczacz

Wadowice Budzów, Myślenice

Wieliczka

a) Brzezie, Chrośó, Ciihawa, Czyżów, Dąbrowa, Gru­
szki, Jaroszówka, Klęczany. Krakuszowice, Marszo 
wice, Niegowice, Niewiarów, Nieznanowice, Pierz- 
chów, Pierzchowice, Podborze, Stauiątki, Świątni­
ki, Swidówka, Szarów, Szczytniki, Wiatowice, Zbo- 
rzyee,

Bochnia

b) Brzączowice, Zasań, Myślenice

Zaleszczyki
Szuparka, Szyszkowce, Chudyjowce, Korolówka, Ju 

ryampol, Skowiatyn, Muszkarów, Bilcze, Dobrokół, 
Maua-terek, Oleksińce, Szerszeniowce, Kapuścińce,

Borsrczów

Żydaczów Dzieduszyce małe, Stryj

(204 2—3) E  d  j  k  t .
L 7052. 0. k. sąd powiatowy w Ra­

domyślu podaje do wiadomości publicznej, 
iż na zaspokojenie wierzytelności w kwoeie 
788 zł. w. a, z pn. odbędzie się w dniu 8 
lutego i 8 marca 1881 każdym razem o go­
dzinie 10 z rana przymusowa publiczna sprze­
daż realności pod 1. k. 94 w Radomyślu w e­
dle Tom. I pag. 194 i 476 n. 4 haer. Tau- 
by 1 Griinowy 2 śl. Kartagenerowej własnej.

Cenę wywołania stanowić będzie war­
tość szacunkowa w kwocie 3200 zł. poniżej, 
której realność ta w terminach powyższych 

i sprzedaną nie będzie, 
i Wadyum wyuosi 640 zł.
j Resztę warun ów. wyciąg hipoteczny i
i akt oszacowania przejrzeć można w registra­
turze sądowej.

Na wypadek, jeżeliby przy pierwszych 
dwóch terminach nikt przynajmniej ceny

szacunkowej nie zaofiarował wyznaeza s 
termin ua dzień 5 kwietnia 1881 o godzin 
10 z rana, na który wierzyciele hipotecz 
stawić się wrinai, celem ułożenia lżejszyc 
warunków, według których następnie sprz 
daż w trzecim terminie rozpisaną zostani 

O rozpisaniu tej licytacyi zawiadam 
się strony obydwie, c. k. urząd podatków 
c. k. prckuratoryę skarbu wszystkich wierz 
cieli hipotecznych, a wszezególności wierz 
cieli z miejsca pobytu niewiadomych i tyc 
którzyby po dniu 28 stycznia 1880 do hip 
teki tej realności weszli, lub którymby uchw 
ła lieytacyę rozpisająca z jakiegokolwiekbąc 
powodu nie została doręczoną do rąk kurato: 
który niniejszem w osobie Judy Stieglitza 
Radomyśla ustanowionym zostaje tudziez prz; 
edykta,

C. k. sąd powiatowy. 
Radomyśl dnia 21 listopada 1880.
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(815 1— 8) E d y k  I.

L. 12479. C. k. sąd powiat, m. d. dla 
okolic miasta Lwowa S. l i .  podaje do po­
wszechnej wiadomości, i ż na rzecz Hermana 
Koethe w celu „zaspokojenia dłużnej sumy 
400 zł. 6 prc. odsetkami od dnia 6 paździer­
nika 1877 bieżącemi i kosztami sądowemi 
w kwotach 11 złr. 88 ct. 5 zł. 88 ct. 8 zł. 
50 ct., 13 z łr  43 ct. i 8 zł. 27 c t , jnż 
przyznanymi jako też dalszemi kosztami 
w kwocie 8 złr. 52 ct. w. a. egze­
kucyjna sprzedaż realności pod 1. 48 w Ja- 
ryczowie nowym położonej, wedle wyk. hip.
1. 248 poz. 1 włas. księgi gruntowej gminy 
katastralnej Jaryczów nowy na imię Jankla 
From zapisanej, w protokole zastawniczego 
opisania z dnia 4 sierpnia 1880 1. 10134 
objętej w drodze licytacji w dniu 19 stycz­
nia 1881, dnia 21 luteg> 1881 i dnia 21 
marca 1881 każdym razem o godzince 10 
przed południem w tut. sądzie przedsięwzię­
tą zostauie.

Cenę wywołania stanowi 300 złr. a 
chęć kupienia mający mają złożyć wadyum 
w kwocie 30 zł. w gotówce lub książeczkach 
gal. kasy oszczędności.

Bliższe warunki przejrzeć można w tut. 
sądowej registraturze.

Lwów 30 września 18S0.
(314 1— 3) E d y  k  t.

L. 10368. 0 . k. sąd powiatowy miejs. 
deleg. Sek. II we Lwowie podaje do po­
wszechnej wiadomości, iż i-elem zaspokoje­
nia sumy 100 złr. w. a z pn. odbędzie się 
w sądzie tut. w biurze 3 dn-a 14 stycznia, 
15 lutego i l5  marca 1881 zawsze o godzi­
nie 10 rano na rzecz Towarzystwa zalicz­
kowego we Lwowie egzekucyjna publiczna 
sprzedaż realności pod 1. k. 14 w Krzyw- 
czycach położonej, wedle wykazu hipotecz­
nego 1 41 cowej księgi gruntowej gminy 
katastralnej Krzywczyce, dłużnika Szymona 
Wojnaro tfieza własnej z tern, że takowa na 
pierwszych dwóch terminach  ̂ tylko za lub 
wyżej ceny szacunkowej, zaś na trzecim  
terminie nawet niżej ceny szacunkowej za 
jakąkolwiekbądź cenę sprzedaną zostanie.

Oenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 400 złr.

Wadyum 10 pr. czyli kwota 40 zł.
Resztę warunków licytacji, wyeiąg h i­

poteczny i protokół oszacowania można 
w tut. sąd. registratnrze przejrzeć lub od- | 
pisać, 1

Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
adw. Dr. Józef Smolka, zastępcą adw. Dra 
Stand j

Lwów 16 sierpnia 1880.
(-316 1— 3) E d y k t.

L. '-2478. C. k. s ą d  powiatowy miej. 
del. S. II we Lwowie p o d a j e  niniejszem do 
w i a d o m o ś c i  publicznej, że celem zaspokoję- !
nia sumy 100 z ł .  z pn. o d b ę d z i e  się przy- '
m u s o w a  s p r z - d a ż  realności p o d  1. k. 195 w
G r z y b o w i c a c h  p o ł o ż o n e j ,  w e d l e  w y k a z u  h i p .
1. 292 księgi gcuutowej gminy katastralnej 
G r z y b  iWice, dłużnika Mikołaja Chrypiaka 
własnej, na rzecz Jakóba Pasławskiego w 
trzech terminach a mianowicie: dnia 19 sty­
cznia, dnia 24 lutego i dnia 21 marca 1881 
każdvtn razem o g dżinie 10 przed połu­
dniem w tut. sądzie w B. N. 3 pod nastę- 
puiącemi warunkami: t _ .

1 Li cy tacy a powyższej rodności odbę­
dzie się w trzech terminach, a mianowicie 
na pierwszych dwóch terminach za lub wy­
żej ceny szacunkowej, «a trzecim zas termi­
nie także i niżej ceny szacunkowej.

2. Jako cenę wywołania sprzedać się 
mającej realności ustanawia się wartość sza- 
cunkową takowej kwotę 820 zł. wynoszącą, j

3. Każdy chęć kupienia mający winien ; 
przed rozpoczęć em licytacyi złożyć do rąk , 
komisyi licytacyjnej jako wadyum kwotę 82 j 
w gotówce lub w ksiąłecze galicyj. kasy o- . 
szczędności. I

4. Ekstrakt tabularny i akt oszacowa- j 
nia mogą chęć kupienia mający przejrzeć w j 
t. s. registraturze. i

O tern zawiadamia się Mikołaja Obry- '■ 
piaka, Barucha Hermelina, Iwana Zelmaua, j

c. k. prokuratoryę skarbu im. wys. skarbu, 
Jakóba Pasławskiego niemniej wszystkich 
tych w ierzycieli, którzy po dDiu wy j 
dania wyciągu tabularnego t. j. po dniu 8 1 
września 1880 jakiekolwiek prawo zastawu 
na sprzedać się mającej realności uzyskali, 
lub którymby niniejsza uchwała dozwalająca 
lieytaeyę albo nie w czas, albo wcale dorę­
czoną być nie mogła przez kuratora w oso­
bie adw. Dr. Standa z substyt. adwokata Dr. 
Geldberga ustanowionego i maiejszym edy-
ktem. , a no a

Lwów dnia 30 września looU.
(283 1— 3) E d y  b  * .

L. 56925. 0. k. sąd krajowy we Lwo­
wie zawiadamia niniejszem w skutek poda­
nia Frydryka i Amalii Schwalbicow de 
praes. 19 grudnia 1880 do 1. 56925 o po­
lecenie niewiadomym z życia i miejsca po­
bytu Katarzynie Kietlinskiej, Domiceh Jani­
ckiej i możliwym spadkobiercom Heleny 
Lenczewskiej usprawiedliwienia prenotacyi 
sumy 1000 złp. w stanie biernym dóbr Zna- 
mirowice niżne, Znamirowice wyżnę i Sęd- 
ków uskutecznionej tychże niewiadomych z 
życia i miejsca pobytu, że zarazem dla tych­

że kuratora w osobie adw. dr. Romanow- łów nabytych, w jednym terminie, a to dnia 
skiego z substytucyą adw. dr. Małego usta- 7 lutego 1881 o godzinie 10 rano w tutej- 
nowiono i temuż uchwałę doręczono z we- szym sądzie.
zwaniem, do wykazania na terminie 31 sty- ' Genę wywołania stanowi kwota 1354 zł.
cznia 1881 o godzinie 11 rano iż prenotacya Wadyum 135 zł. w. a.
sumy 1000 złp. została usprawiedliwiona lub Resztę warnnków licytacyjnych jako i
w toku usprawiedliwienia się znajduje, ina- j ulżających. tudzież akt opisania i oszacowa- 
ezej ekstabulaeya tej prenotacyi nastąpi. ' nia przejrzeć można w tutejszo - sądowej re-

Lwów dnia 24 grudnia 1880. j gistraturze.
(301 1—3) E d y k t. Ropczyce dnia 12 grudnia 1880.

L. 3315. G. k. sąd powiatowy w Hu- (308 1— 3) E d y k  t. 
siatynie czyni wiadomo, że w sprawie Dawi- j  L. 13473. W c. k. sądzie powiatowym  
da Barbasza przeciw Józefowi Lewites pto. i Sokalskim dnia 15 lutego 1881 o godzinie 
900 zł. odbędzie się publiczna sprzedaż je- 10 rano, odbędzie się jawny przetarg real-
dnej połowy realności dłużnika w Husiaty 
nie pod 1. 460 położonej w dniach 24 sty­
czniu 1881, 21 lutego 1881 i 21 marca 1881, 
każdym razem o godzinie 8 przed południem. 
Przy pierwszych dwóch terminach połowa 
tej realności powyżej ceny szacunkowej, przy 
ostatnim także poniżej ceny szacunkowej 
zawsze najwięcej ofiarującemu pozbytą zo­
stanie.

Oeua wywołania 672 zł. w. a.
Zakład 67 zł. w. a.
Bliższe warunki przejrzeć można w t 

s. registraturze.
Husiatyn, 2 listopada 1880 

(299 1— 3) E  d  y  k  t .
L. 11.871. 0 . k. sąd obwodowy w Prze­

myślu ogłasza, iż w sprawie c. k. uprzyw 
powszechnego austryackiego zakładu kredy­
towego ziemskiego w Wiedniu/ przeciw Ada­
mowi Ziętarskiemu pto 45.970.15 franków z 
pn. celem zaspokojenia resztujaeego dłużne­
go kapitału w kwocie 45 970.15 franc. fran­
ków z pa. i 1562-50 franków z pn. publi­
czną licytacyjną sprzedaż dóbr Stuposiany 
Górne z Bereszkami i Stuposiany dolne z 
przyległośeiami dłużnika Adama Zielarskie­
go własnych w trzech terminach, a to dnia 
10 lutego 1881, dnia 10 marca 1831 i dnia 
8 kwietnia 1881, każdym razem o godzinie 
10 przed południem w sądzie tutejszym roz­
pisano.

Genę wywołania ustanawia się na 50.000  
zł. w. a , która to kwota przez c. k uprzyw. 
powszechny austr. bank kredytowy ziemski 
na podstawie statutów jako wartość przyjętą 
została.

Na pierwszych dwóch terminach dobra 
te zostaną tylko za lub wyżej ceny, zaś na 
trzecim terminie także niż^j ceny wywoła­
nia, jednakowoż nie n;żęj ceny 45 000 zł. 
sprzedane.

Wadyum wynosi 10% ceny wywołania, 
iDozaa takowe w gotówce, albo w papierach 
państwowych, albo w listach zastawnych 
w.e-Jehskiego powszechnego zakładu kredy­
towego ziemskiego, galic. zakładu kredyto­
wego ziemskiego, gali-’, akcyjnego banku h i­
potecznego, lub w obligacjach indemniza- 
cyjnych, lub wreszcie w książeczkach galic. 
kasy oszczędności złożyć. 
łahnl«?,fSZtę wAar,mków licytacyjnych i ekstrakt 
przejrzeć Qa w tusą,dowej registraturze

- ,• ^ ^cJtacy; zawiadamiamy wierzy- 
» ł .L Z zamieszkania znanych do rąk
c m k / p 1’ prawonabywców ś. p. Fran-
n Lr, Irzesztrzelskiego, z życia, nazwiska i 
miejsca pobytu nieznanych 'Wilhelma Fau- 
iab-L f a S in ic a m i pańsU a mieszkającego, 

L wierzycieli hipotecznych, którzyby 
wydań? Października 1830, jako dniu
n JL ‘nia w yoągu tabularnego prawa tabular- 
tu d z i l  licytować się mających nabyli,
eh w ł  wierzycieli, którymby V
ecLLt minf'lsz > lub inne w tej spiawie 
lub za :*ść m gące albo wcale nie,
Dowodu z jakiegokolwiekbądź
cześnie ,rę<5Zon.e nie zostały do rąk rów no- 
adw d "^now inrtego kuratora w osobie
dra T',i !  , 0S9’:il!3clia z zastępstwem adw, 

Lnżeckiego i przez edykta.
,onn i rz®myśl, 9 grudnia 1880.
(300 1 - 3 )  E  d  y  k  t .

k- powiatowy w Bndza- 
Lol ,podaJe do powszeebnej wiadomości, 

^  -do masy sPadkow-.j ś. p. Juliana G z e m e ry n s k ,^ ^  graaU  Qrm  wraz z ęhata 
>7 Budzanowm koło papierni położone w 
przestrzeni 20 morgów 184 kwdrat. sążni 
ciafa tabularnego nie stanowiące, na 1295 
zł. w. a. oszacowane w drodze przeprowa­
dzenia spadku przez dobrowolną publiczną 
hcyta yę  ̂ vy dniach 8 lutego, 8 marca, za 

wfżej ceny szacunkowej, z -ś 8 kwietnia 
1881 r także poniżej tejże, pod warunkami, 
które w registraturze sądowej przejrzeć mo­
żna, najwięcej podającemu zawsze o godzi­
nie 10 z rana, w biurze sądowym sprzeda­
ne zostaną. Wadyum wynosi 129 zł. 50 ct. 
wal. austr.

C. k. sąd powiatowy 
w Budzanowie d. 4 stycznia 1881. 

(307 1— 3) E d y k  t.
L. 4570. G. k. sąd powiatowy w Rop­

czycach zawiadamia, że na zaspokojenie w ie­
rzytelności Samuela BFra w kwocie 1012 złr. 
w. a. z pn., odbędzie się w tutejszym sądzie 
ponowna przymusowa sprzedaż publiczna 
realności włościańskiej pod 1. k. 2 w Borku
wielkim, ciała tabularnego niestanowiąca, 
dłużników Wojciecha i Katarzyny małż Pię-
tów własna z wyłączeniem jednak dziew ięciu ■ złożone w sądzie do przejrzenia, 
stajań przez małż. M ichała i M aryannę Dy- Leżajsk 81 października 1880

nosci małoletniego Mateusza Bilińskiego w 
Krystynopolu pod 1. sp. 112 położonej.

Zakład 50 zł.
Warunki licytacyjne przejrzeć można 

w registraturze.
Sokal 14 grudnia 1880.

(302 1— 3) E d y  k  t.
L. 7597. Na zaspokojenie wierzytelnoś­

ci Macieja Ledwosa 170 zł. z pn. odbędzie 
się w tutejszym sądzie 18 lutego, 18 marca 
i 22 kwietnia 1881 licytacyjna sprzedaż re­
alności, dłużnika Sebastyana Zawady wła­
snej, pod 1. k. 81 w Tuczempach położonej.

Wadyum wynosi 10 pr. ceny wywo­
łania 1315 zł.

Bliższe warunki, akt dttaksacyi i wy­
ciąg tabularny dostarczy registratura.

C. k, sąd powiatowy.
Jarosław 15 października 1880 

(295 1— 3) E d y k  t.
L. 17640. Zawiadamia się Stanisława i 

Barbarę Zaczyńskich z miejsca pobytu nie­
wiadomych, że przeciw nim wystąpił Anto­
ni Szmidziński z skargą de praes. 31 grudnia 
1880 1. 17640 o odszkodowanie w kwocie 31 
zł. w, a. z pn., oraz że termin do rozprawy 
drobiazgowej na dzień 28 lutego 1881 o go­
dzinie 9 z rana wyznaczono, ustanawiając dla 
pozwanych kuratora w osobie adw. krajowe­
go Dr. Zaykowskiego w Gorlicach.

Wzywa się przeto pozwanych, aby na 
terminie sami stanęli, lub ustanowionemu ku­
ratorowi udzielili srodkow obrony lub inne­
go zastępcę sobie obrdi i sądowi wskazali, 
albowiem w razie przeciwnym skutki zanied­
bania obrony sami ponosić będą.

0. k. sąd powiatowy.
Gorlice 31 grudnia 1880.

(304 1 - 3 )  E d y k t.
L. 3045. W c. k. sądzie powiatowym  

w Łące na prośbę ogólnego roluiczo-kredy- 
towego zakładu dla Galicyi i Bukowiny, ce­
lem zaspokojenia wierzytelności 375 zł 43 
ct. i 194 zł. z pn. odbędzie się w dni eh 8 
lutego, 8 marca i 5 kwietnia 1881, każdym 
razem o 10 godzinie przed południem przy­
musowa licytacyjna sprzedaż realsośei pod
1. 6 w Bilinie wielkiej Prokopa Bilińskiego 
Tarasowieza własnej, ciała tabularnego nie- 
stanowiąeej.

Za cenę wywołania stanowi się sumę 
1200 zł. jako wartość szacunkową, za wa- 

jdyum 120 zł.
D alszi warunki i akt zastawniczego o- 

pisania znajdują się w registraturze do przej­
rzenia.

Łąka, 30 sierpnia 1880.
(232 1— 3)  ̂ E d y k Ł

L 8965. 0 . k. sąb obwodowy w Zło­
czowie podaje do powszechnej wiadomości,
iż celem zaspokojenia należących się gali­
cyjskiemu akcyjnemu bankowi hipotecznemu 
od Ghśima i lity  Halberthalów sum 414 zł. 
414 zł. i 8566 zł. 77 ct. wa. z ubocznemi nale- 
żytościami, odbędzie się w c. k. sądzie obwo­
dowym w Złoczowie przymusowa ^sprzedaż 
publiczna realności pod 1. 220, 221, 222 w 
Złoczowie położonej, do dłużników Ohaima 
i Itty Halbeithalów należącej, w terminach 
dnia 21 lutego 1881, dnia 21 marca 1881 i 
dma 25 kwietnia 1881, zawsze o godzinie 
10 przed południem, na których to termi­
nach rzeczona realność poniżej ceny szacun­
kowej 18.000 zł. a. w. nie będzie sprzedana.

Wadyum wynosi 1800 zł. a. w.
Bliższe warunki sprzedaży przejrzeć 

można w registraturze c. k. sądu obwodo­
wego.

Dla wszystkich wierzycieli hipotecznych 
położonej w Złoczowie pod 1. 220, 221, 222, 
Chaima i lity  Halberthalów własnej realno­
ści, którzyby po dniu 2 sierpnia 1880 hipo­
tekę uzyskali, lub którymby uchwała z duia 
27 listopada 1880 1. 8965 z rozpisaniem li- 
cytaeyi tej realnośei lub jaka późniejsza u- 
chwała nie mogła być należycie doręczona, 
ustanawia się kuratorem adw. dra Mijakow- 
skiego z zastępstwem adw. dra Biileta.

Złoczów, 27 listopada 1880 
(271 1— 3) E d y k t.

L. 7140. 0. k. sąd powiatowy w Le- 
żajsku oznajmia, że w sprawie egzekucyjnej 

> Arona Rebbuua przeciw Chaimie Winter 
| pto. 450 zł. w. a. z pn. dnia 25 lutege, 29 

marca %  29 kwietnia 1881, każdym razem 
o godzinie 10 rano, odbędzie się przymuso­
wa sprzedaż realności pod 1. k. 527 w Gro­
dzisku dolnem położonej na 440 złr. osza­
cowanej.

Zakład wynosi 44 zł.
Warunki licytacyjne i odnośne akta

(317 1— 3) E d y fc t .
L. 1294. Ges. kr. sąd krajowy jako han­

dlowy we Lwowie otwiera niniejszem kon­
kurs kupiecki na wszystek ruchomy, jakoteż 
na wszystek nieruchomy, a w krajach, w 
których obowiązuje ustawa konkursowa z 
dnia 25 grudnia 1868 nr. 1 d. p. p. po­
łożony majątek Rubina Sehlimper i tegoż 
małżonki Blimy Sehlimper,

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się panu radcy e. k sądu krajowego Niki- 
sebowi jako komisarzowi konkursowemu, zaś 
tymczasowym zawiadowcą masy ustanawia 
się pana Adw. Dra Saula WLldmanna, wzy­
wając zarazem wierzycieli, aby po przedłoże­
niu dokumentów, służących do wykaza­
nia ich pretensyj, poczynili swe wnio­
ski co do zatwierdzenia tegoż, lub ustano­
wienia innego zawiadowcy masy i aby przed­
sięwzięli wybór wydziału wierzycieli, w któ­
rym to celu wyznacza się termin na dzień 
25 stycznia 1881 godzinę 10 przed połu­
dniem.

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądi 
pretensyą do wspólnej masy rozbiorowej, ma 
takową zgłosić w tym sądzie krajowym, we­
dle przepisu ustawy konkursowej pod rygo­
rem zagrożonych tamże szkodliwych skutków 
prawnych przed upływem 15 marca 1881 i 
podać ją ua terminie na dzień 5 kwietnia 
1881 godz. 10 przed południem wyznaczonym  
do uzDania płynności i oznaczenia prawa 
pierwszeństwa, chociażby nawet o nią spór 
już był wytoczony.

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensjami, przysłużą prawo wybrać 
na tym terminie w miejsce dotychczasowego 
zawiadowcy masy, zastępcy onego i człon­
ków wydziału wierzycieli inne osoby, posia­
dające ich zaufanie.

Na terminie, wyznaczonym do wykaza­
nia płynności zgłoszonych wierzytelności, ma 
być usiłowane przyprowadzenie do skutku 
ugody w myśl §. 68 ust. konkursowej.

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy 
konkursowej umieszczane będą w Gazecie 
Lwowskiej.

Z c. k. sądu krajowego.
Lwów, dnia 11 stycznia 1881.

(298 1—3) Konkurs.
L. 26. Przy sądzie krajowym Krakow­

skim opróżnioną została posada woźnego z 
roczną płacą 300 zł. dodatkiem aktywalnym  
75 zł. umundurowaniem i prawem postąpie­
nia na wyższą płacę etatową.

Podania o tę lub inną przy sądach ko­
legialnych lub powiatowych opróżnić się mo­
gącą posadę w myśl rozporządzenia Minister­
stwa obrony krajowej, z 12 Iipca 1872 1. 98
d. p. p. ułożone wnieść należy w czterech 
tygodniach od dnia 15 stycznia 1881 do 
Prezydyum sądu Krajowego Krakowskiego.

Prezydyum c. k. sądu krsj. wyższego
Kraków, 7 stycznia 1881.

(272 1 - 3 )  E d  y  k  t.
L. 9170. C. k. sąd powiatowy w Le­

żajsku oznajmia, że w sprawie egzekucyjnej 
Ohaima Ratha przeciw Maciejowi Smyczowi 
pto. 7 zł. 40 ct. w a. z pn. dnia 25 lutego 
29 marca i 6 maja 1881 każdym razem o 
godzinie 10 rano, odbędzie się przymusową 
sprzedaż realności pod 1. k. 356 w Woli 
Zarczyckiej położonej, na 39 złr. oszaco­
wanej.

Zakład wynosi 3 złr. 90 ct.
Warunki licytacyjne i odnośne akta 

złożone w sądzie do przejrzenia.
Leżajsk 9 listopada 1880.

(305 1— 3) E d y fe t.
L. 1383. Wzywa się niewiadomych z 

życia i miejsca pobytu Abrahama Drimera 
i Mojżesza Drimera, ażeby się w ciągu roku 
względem przyjęcia spadku swojej matki 

I Sury ¥ol Zurteli z Leitnerów Drimerowej, 
zmarłej w Nadwórnie 17 stycznia 1867 bez 
pozostawienia ostatniej woli rozporządzenia 
w tutejszym sądzie oświadczyli, gdyż po 
bezskutecznym upływie tego czasu będzie 
rozprawa spadkowa bez nich z ustanowio­
nym dla nich kuratorem Nuchimem Leitne- 

. rem przeprowadzona.
I 0. k. sąd powiatowy

Nadworna 11 listopada 1880.
(306) Ogłoszenie.

L. 198 0. k. sąd powiatowy w Niżan- 
kowieaeh ogłasza, że dochodzenia miejscowe 
w sprawie zakładania księgi gruntowej dla 
gminy Berendowice z dniem 24 stycznia 
1881 rozpocznie.

Każdy, kto ma interes prawny w zba­
daniu stosunków posiadania, może przed kie­
rującym dochodzeniami się zgłosić i wszyst­
ko przytoczyć co dla wyj śnienia lub obro­
ny swych praw za stosowne uzna.

Niżankowice dnia 9 stycznia 1881. 
(812) Ogłoszenie.

L. 6. 0 . k. sąd powiatowy zawiadamia, 
iż dochodzenia miejscowe, celem założenia 
księgi hipotecznej dla gminy katastralnej 
Ohrząstówki dnia 17 stycznia 1881 rozpo­
czyna.

Każdy, kto ma interes prawny w zba­
daniu stosunków posiadania, może się zgło­
sić i wszystko przytoczyć, co dla wyjaśnie­
nia lub ochrony swych praw za stosowne 
uzna.

Jasło dnia 9 stycznia 1881,
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(121) Obwieszczenie.

L. 18.265. 0. k sąd obwodowy w T ar­
nopolu jako sąd handlowy podaje do wiado­
mości, że w roku 1881 umieszczać będzie 
wszelkie ogłoszenia dotyczące wpisów do r e ­
jestrów handlowych w Gazecie rządowej 
Lwowskiej i wiedeńskiej tudsież w Przeglą­
dzie sądowym i administracyjncm lwowskim, 
dotyczące zaś wpisów do rejestrów spółek 
zarobkowych i gospodarczych tylko w dzien­
niku urzędowym rządowej Gazety Lwowskiej.

Tarnopol, dnia 18 grudnia 1880 
L. 146. Ogłoszenie. (164)

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości!
C. k. sąd krajowy dla spraw karnych 

orzekł na mocy §. §• 489 i 493 sp. k. i § 
37 u. p., że treść artykułu umieszczonego w 
numerze 19 czasopisma „Strażnicy polskiej" 
z dnia I stycznia 1881 pod napisem, „Wią 
zanka Lwowska" w ustępie od słów: „któ­
ryż z Lwowian" do słów : „znakomitych m ę ­
żów" zawiera znamiona występku z § 300 
u. k. zatem usprawiedliwioną jest. zarządzo­
na przez c. k. prokuratora rządowego kon­
fiskata tego czasopisma.

Wskutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnianie tego artykułu, a 
zabrany nakład ma byc zniszczony.

Lwów, 5 stycznia 18*1.
(8803 3— 3) E  d  y  b  t .

L 18593. Sąd krajowy wyż-zy w K ra ­
kowie p daje do wLdom ś i, że dla gm in 
katastralnych:

Siekierczyna w okręgu sądu powiato­
wego w Ciężkowicach;

Zmiąca w okręgu sądu powiatowego
w L im anow y;

Krauszów w okręgu sądu powiat >wego 
w Nowym Targu;

Kamień w okręgu sądu powiatowego
w Liszkach;

Warzyce w okręgu sądu powiatowego
w Jaśle;

Domacyny w okręgu sądu powiatowego
w Ttrnobrzegu;

Błędowa w okręgu sądu powiatowego 
delegowanego miejskiego w Rzeszowie;

Lutcza w okręgu sądu powiatowego 
w Strzyżowie;

Bratucice z miejscowością Okulice w 
okręgu sądu powiatowego w B chui;

Przeciszów w okręgu sądu powiatowe­
go w Wadowicach
położonych, otwerto nowe księgi gruntowe 
i że termin w«znaczony pierwszym edyktem 
z dnia 20 maja 1879 1. 6242, do zgłoszenia 
praw rzeczowych, odnoszących s ,u tio n ie ru ­
chomości wymi-nicnemi księgami gruuto* 
mi objętych z dniem 3 Igo si rpuia 18S0 
upłynął.

Wzywa się z-tem wszystkich, którzy 
przez istnienie lub hipoteczny stopień pierw­
szeństwa jakiego wpisu wt wyrażonych ksi§- 
gach uskutecznionego, w prawach swych 
uważają się za pokrzywdzonych-, ażeby swe 
zarzuty w czasokresie d i  dni* 31 sierpnia, 
1881 włącznie, w sądzie powiatowym w kto 
rego okręgu dotycząca gm ina jest  położoną 
zgłosili, gdyż inaczej wp’sy te nabędą skul 
ku wpisów hipoteczny' h

Ostrzega się p m te m .  iż termin powyż­
szy nie może. być ani przedłużonym, ar 
też z powodu zaniedbania do pierwotnego 
stsnu przywrócony:'..

Ki-rd-ów 17 o-i-ndrd" l* 4-’!!
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Doniesienia prywatne

P r a c o w n i a
su k ien  damskich

C h o r a ż c z y z n a , ró g  u l. Ś lu s a r s k ie j
1. 3  u a  d o le , przyjmuje wszelkie roboty 
w zakres wchodzące, oraz bieliznę damską i 
męzką, szycie n a ‘maszynie, plisowanie falbsn, 
hafty rozmaite ete. p o  c e n a c h  starter 

u m ia r  k o w a n y c h .

Udziela się równio! nau li kroju.
J. Ju rk iew icz ,

(227 2 -6 )

£1 z E i i i m
Królestwa Galicyi i Lo- 

domeryi z Wielkiem 
Księstw. Krakowskiem 

n a  r o k

1881
nabyć można po cenie SS *1. c t .

w Ekspedvcyi 
„ G A Z E T Y  L W O W S K I E J . 11 

Zamiejscowi zechcą przesłać S£ z ł ,  
70 ct.  z których przypada 10 rt 
na opakowanie i list frachtowy.
I p y  Nzematyzin p rzesy ła m y  ty lk o  z-w 

u iszczen iem  z urtr!
Z a  p ob ra n iem  it»le*j-t«»ś**ł ule 
p rzęsy l a m y  ‘•a-c otuty rm jp -

zińsF.i

LEOPOLD WARCHAŁOWSKI
budowniczy z upoważnieniem w ład z rządu  

zap rzysięg ły  rzeczoznaw ca sądowy.

Wykonuje wszelkie roboty w zakres budownictwa 
wchodzące, przyjmuje prowadzenie robót tak w mie­

ście Lwowie jak i też i na prowineyi. 
Zamówienia przyjmuje Plac Kapitulny 1 2ga 

I piętro. L w ó w ,
________________ (167 6—30)

^  djvą Pracownia vą\ sukien damskich.
A  S u k n ia  z w y k ła .........................  3  z ł .  ^
A  S u k n io . s tr o jn a  . . .  4  z ł .  jj
P S u k n ia  j e d w a b n a ......................... 5  z ł .  b
ł  S u k n ie  t a r ła  (a n o  w e od 3  z ł .  do 3  z ł .  w

S u k ie u k i  d z ie c in n e  od 1 do 3  z ł .  ^  
^  Przyjmuje się ws/.elkie zamówienia na pro- K 
ł  wincyę i wykonywa się wszystko w oznaczonym ^  
^  czasie podłu najświeższych żurnali.

A Aniela Dziadoszy js
4  ulica S k a r b k o w s k a  1. 1 3  (lub od ulicy & 
h  S t r z e le c k ie j  1. 4 .)
2  .310 1 41 ^

ÓOOOOOOŚMOÓĆOOOO
Z n a k o m i t e

Powidła
w ęgierskie lszej sorty 

po 40 ct. kllog. 
rozseła pocztą w zgrabnych saganach drew­
nianych po 5 kilog.— Koleją w beczułkach po 

100 kil. za y .ir . 3<».
( '567  19—?) ------------------

Suszone
&  S i

d u ż e  tureckie po 48 ct. kllog. 
węgl-rskle po 40 ct. kllwg.

p ó l e o a  l i a n d e l

St. MARKIEWICZA
tve Lw ow ie w  RynJcu l. 4 2 .

O M C K M > G O O d G O O G b o

s Księgarnia 
F . ® . H lC H fE B A

- w w i e
p o l e c a

$ 5

♦
♦
t
♦
♦
♦
♦
♦
♦
♦
♦

w y d a n e  p r z e z  c z ł o n k ó w  k o ł a  l i t e ­
r a  k i e g o  l w o w s k i e g o  i zawierające 33 
pr< ■ pióra najznakomitsi yi-h pisarzy, w rzędzie 
k..-[-ych znajdują sir powieści, poezje, tm m - 
roski, opowiadania historyczno, rzeczy nauko- 
v.\- itp. Wydanie Ah nura nadzwyczaj staranne 
kosztuie w miejscu 1  z ł  3 0  e t,. ,  z przesyłką 
rekomendowaną 1 z ł .  6 5  e t . ,  a '-aly dochód 
p> zezna-zony je-t na rzecz dotkniętych trzę­
sieniom ziemi nieszczęśliwye. naszych pobra­
ta n  ów. W nadziei, że publiczność polska po- 

- e zacne usiłowania „ko ła  literackiego" po­
leca owo Album

Księgarnia F. H. RICHTERA
w  e ł .  w  o  w I <*.

(280 1—3)
f i w a m m -  ~

g  P l a s t e r  T h a p s i a
LE PERDIEL-REBOULLEflU

tiln - p rzy ję ty  w Szpitalach  
jako najlepszy, najdogodniejszy, 

najpewniejszy i najmniej kosztovvny 
ze środków

p r z e c iw

KATAROM, KASZLOM, ZAPALENIU 
jOYCHAWEK PŁUC, CIERPIENIOM I BOLOM 

REUMATYCZNYM I ARTRETYCZNYM,
etc., etc.

n x m
Dla uniknięcia narzekań słusznie zarzu­
canych plastrom naśladującym Thapsia 
Le Perdiel-Reboulleau wymagać na­
leży we wszystkich aptekach, rysunku 
i podpisów powyżej umieszczonych 
(poczwórnie zmniejszonych).

S k ła d  we Ltoowie w aptekach P . M ikolascha  
i K rzy żanów  kh>nn;m f : serniowicach w aptece 
P . f.rJRJ

I  Toalety |
^  balowe i wieczorkowe S

u a  o h e c iij ' h a r i t u u a ł  wykonuję 5^5 
J I  z największą starannością — również na J*4k

K łaskawe zamówienia „ g o to w e  s u k -  Y f  
n ie  b a lo w e 4* z własnych materyj i jj*  

J ł ( kwiatów uskuteczniam po cenach bardzo 5X  
W  przystępnych. w

Plac. H alick i 1. 14, I-sze piętro. <łĄ,
A  (282 1 - 8 )  £ £

XXXXXXXXXOXXX»Ot

Mleczarnia
pod godłem „krowiej główki,,

now o o t i ł o n o n a
i  R yniu 1. 28, obole handlu i  M w o ilz M e p ,
poleca w y b o r n y  n a b i a ł ,  sprowadzany z dóbr 
o godzinę drogi koleją oddalonych, zawsze świeży, 
jako t o : M a n i o  n a jp r z e d n ie js z e , ś m ie -  
t u a k e ,  ś m i e t a n ę ,  m le k o  s ło d k ie  i 
k w a ś n e , p o d ś m ie t a n ie , m a ś la n k ę , s e r  
itd. — Dla dogodnoś.i ogółu, sprzedaje się także na 
szklanki: I ła w a  w ie js k a  10 et. p o d ś m ie t .

5 ct., m le k o  3 et. itd.
Doskonale m le k o  św ie ż e  niezbierane od godziny 

6tej rano i 41/2 po południu.

Chleb Grahama i inne pieczywo.
m r  A b o n a m e n t  z d o s ta w ą  d o  d o m u .

(8816 5—?)

Hurtowny handel

%
*

* ?r

Nowe Tańce
wydane nakładem 

K S I Ę G A  R N I

Karola Wilda
w ę t A r i e

ni. Akademicka 1. 3 .
I I .  ( l e i s t l c n e r o w a  op. 4o. „Les eonsul-

90 ct. 
90 ct.
/  A .

. tat ions" Walec 
>3 .1 . H o j » f  op. 157. „Modehilder" Wab-e 
s- iS . l i n k ó w  I t c - h i  op. „En e--rir
o  re ' G a lo p ......................................
S B .  B a k ó w  i e e k i  op. . „Fautasma-

•Sf gorye" W a l c e .................................... złr. 1
& B .  R u k o w l e c h l  op 9. „Dawno 
B czasy" Mazury . . . .  64 ct.

Op. 7/9 w jednym zes/.ye e 1 złr. 80 ct.
W uowun w-;,daniu wyszły:

35I „ K r a k o w ia c y  i <Ełdrale‘ * Kadryle W. 
g M adurow icza, op, 32. . . 72 ct.
S Nowe tańca Straus- -, Fausta. Tymolskiego 
gl itd. Potpouni i tańce z oper Boccaccio. Ksią­

żątko, Zielona wyspa, kadet okrętowy. Dzwony 
z Corndyilie r ó w n i e ż  n a  s k ł u d z t e  

  (8820 6—6)

Podziękowanie.
Ocknąwszy się cokolwiek w ciężkim smutku, 

jakiego doznaliśmy z powodu śmierci najlepszego 
męża i najukochańszego i najtroskliwszego ojca ś. p. 
F r a u e i s » . k a  K o z d n e k i e g o ,  byłego gr. kat. 
kapelana, zmarłego dnia 2ógo grudnia 1880 w Tela- 
czem — składamy dzięki ffmii Zenonowi Cywińskie­
mu, właścicielowi dóbr Telacze, który to, tak w czasie 
słabości jak też w chwili śmierci, pierwszy pospieszył 
z. radą i czynną pomocą dla osieroconej familii zmar­
łego. - Oby Bóg raczył Ci stokrotnie Wny i czci­
godny Fanie wynagrodzić za wyświadczoną troskli­
wość i łaskę. ‘ (293)

T e l a c z e  dnia 6 stycznia 1881.
Glikyrya Bozłucka, w d o - Eugenia z Rozłuc- 
kieh i Gabryel M edyccy. —  Michał, Klemens, 

Dymitr, W łodzim ierz, Aleksander, synowi-

£K sc sc asTssasfis^os x  aeas ae a s x  a» 
H
M

U W
H
M 
H 
K 
H 
M 
M 
M 
N

k Koniak i Kozolisy
M j»<» uąjtsiuszycli cenach tak H
[j -a m i a r ę  j a k  i w b u te lk a c h .  M
w  1 ’ (8346 27—?) R

«e x  s  s  :e sże x  z  x z z z ^

Wina
w ęg iersk ie
H ustryaekie
fra u eiifsk ie
r e f iA ie
m o -se lsk ie
m i t i n g u
m a d e r e

Do wygrania!
13 stycznia  

na promesy Cisańskie
z ł r .  lO O .O O O . PHOMKSA złr. 2.50

Promesa Salma
z łr . 4 0 . 0 0 0 . PROMESA złr. 3Vą.___

1 Uitcgo 
P o ż y c z k a  1 8 6 0

z łr .  .3 0 0 .0 0 0 . PKO Al ES A złr. 4.

Losy Jarosławskie 
s  Losy dla ubogich .

50
20

Na los ioteryi wiedeńskiej
rtu k alń w  1 0 0 0 .  3 0 0 ,  IOO i t. rt.

Oenri losu 50 centów.

Do nabycia w HANDLU HERBATY

Fryflaryia RcliaUntUa i Syna
-»ve L W O W I E , i t ;  u e k  4 5 . »

(172 2 -2 -  >
j W W W J W W W W *

<
l<

i- i  s r if . i U i n i i u j s t m i i W _  Eoften-GraCt-Anslalt.
Bci der am 3 .  J a n u e r  1881  stattgehubten a e h tu n r tzw a n z ig ste n  Z ie h u n g  der 57,igen 

8 i I ł o m j i u e i i - 1*1:1 urtlu-iel"e wurdeu nachfolgende Nummern gc/.ogen:
Nr. 21901 bis ĆiOou Nr. u8'501 bis !)S700 Nr. 212801 bis 212900 Nr. 217101 bis 271200 Nr. 367701 bis 
367800 Nr. 448401 bis 448500 Nr. 23301 bis 23400 Nr. llJoOl bis 9->60O Nr. 245201 bis 24;>300 Nr. 316401 
bis 316500 Nr. 3»2:01 bis 382300 Nr. 459701 bis 45'800 Nr. 29401 bis 2-1500 Nr. 100001 bis 100100 Nr. 
257*>0l bis 257700 Nr. 316601 bis 316700 Nr. 395101 bis 3 )5200 Nr. 460301 bis 400400 Nr. 42701 bis
42800 Nr. lu llO l bis 1O120U Nr. 206901 bis 267000 Nr. 342301 bis 342400 Nr. 432701 bis 432800 Nr.

.482401 bis 4825,OU Nr. 48201 bis 48300 Nr. 114401 bis 114500.
Die Itiickzahluug dieser gezogenen Pfaudkriefu erfolgt voxu 1 Mśirz 1881 au bci den C a ś S e n  r t e r

A u ś tu łt  iu W ie u  und P t i m .
B ie  V e r z in s n u g  d ie s e r  P fa n d b r ie f e  k o r t  m it  1 M a r z  1881 a u f . I>ie  C o u -  

p o n s  d e r  g e z o g e u e u  P fa n d b r ie f e  u e r d e n  z u fo lg e  A rt. 146  d e r  S ta tu te n  zw a r  
fo r ta n  a u s g e z a b tt , je d o o b  w ird  d e r  B e t r a g  d e r s e lb e n  b e i  d e r  L in ló s u n g  d e r  
P f a n d b r ie f e  t o m  C a p ita l  iu  A b z u g  g e b r a c b t .

Nachverzeiehuete bei den fruheren Ziehungen yerloste Domanen-Pfandbriefc siud bis heute zur E in- 
losung nicht pnisentirt wordeu, nud zwar:

6606 625 627 628 630 635 039 - 640 642—045 648 651 654—656 658—662 13501—512 529
531— 548 551—588 598— 600 13501— 600 17518 18138 111— 143 146 177 181 184-191 lo6—200 19143 
—144 148—150 165— 167 921— 927 934—938 975— 976 980 983— 9 4 986 20000 33401 431— 434 461—  
464 466—467 470—473 476— 497 2  6937 2  7605—606 609— 614 622—630 634 636—641 643—645 649—  
650 657— 677 670 686 693— 695 6.(8—700 3  8664 31300—310 3  5739 949 —953 3  7543— H 6 41526 552 
581— 584 601—607 634— 637 656 664 667 671 676—70') 867 898— 900 52208—212 235— 244 272 309— 
33" 350— 335 53102— 104 181— 190 0  0501— 502 504 573 576 579 583 590 595—597 600 6  2052 0  4847 
-■848 73178—179 184— 187 199 -  200 7  5805 808 7  6995—996 7  9902—904 919—922 924— 931 937 940 
-9 4 1  943 947—949 951—964 973—983 986 993 8  0009 8  3  332 85406 410— 413 490 533 549 563 600 
89123— 124 157 167 170 174 18.) 93836 859 870 877 9  8011 487 -  496 102902 906—907 910—914 916 
—910 924—93,) 941—944 950—052 955 964—966 *>70—974 985—086 988 9.:1—994 104701 -706 107554  
110751 112692— 694 I14j36 110701—719 841— '42 122624 1453 40 -344  151316—320 356 358— 400 
526 673— 676 1 54  449 474 158101 115 119 143 798— 800 159977 161.(88-929 936 165640 167950
170909 912 915—916 919—928 932—938 956 987—"88 :>90 175205— 206 229— 230 266—2(57 186133—  
143 D)9— 200 188001 004 - 007 015— 035 100 197525— 520 572 201691 2 0 4 7 8 6 —790 2 0 7 2 0 7 —208 
2 0  9050 210617 212603— 608 611—613 616—617 623 038 641— 648 652—656 677—683 688—700 
221201 218—232 264 282—2S(.225601—625 234298—2.)') 2 3  5  447-45.) 470— 485 488—490 499— 500 
237000—608 018—064 087 -0)1*096 2 3  8001—602 639— 640 644—645 0 8 — 071 688 699—700 721—760 
771—772 2  4  4090—091 2 4  7838 444—848 854 2  4  905" 252 2501 02—109 111— 112 120 150— 166 169 
— 175 182— 198 409 443— 448 477 2  5  2808— SM 2 5  4513—554 550—563 565— 566 570 2  57134—135 180 
— i 84 358—362 2  59484—486 2  6  7635 636 8 690 3  69181 140 100— l i i i  913—914 9! 6 988 2  7  0590
— 591 691 706 2  7  4840 -  841 2 7  5  210 -2 1 3  210—222 227 960—261 165 276 284— 285 296—298 281450  
283572 289938—942 291647 -.663-664 297302- -304 360-814 320 327—343 386 391—393 306207  
652— 655 658 659 063-672 678—682 687—689 697 4 8 310346—547 961— 904906 923—930 939— 947 972
—USl-.’92—996 311000 318164‘820— 821944—948 999 313142— 164 618 314001 004 005 009— 010 012—  
014 020—023 025—031 048—058 060— 061 064 066-068 073- 079 021 092—098 318040 -  041 
320-140 556— 507 321034 3 2 2  (59 6.i0 3  3  0339 475 3  3  6054 008 071 3 3  8681 340104— 166 606—607 
009. 629:-'643 695 3  4  3026— 023 029— 038 079—084 137 3  4  4454 3  4  6754—755 3  4  8243 267—269 3  5  5612 
026—628 3  5  6402—4J3 3 577 01 -721  728 730—731 733—736 738 740—750 771—772 777—782 784—788 
7.(3— 800 3  5  9609 630—631 697 3  6  2489—494 496—500 3  6  8001— 002 C12 022 035 060— 061 092—093 
096 371724 734 3  7  3561 3 7  5031— 035 3  7  8301— 302 315 317—321 327— 336 338—343 348—349 351—  
400 38160:N— 12 3  8 7257 278 2S4—292 294 748—750 789—795 388120 12,8—136 170— 172 193 190—  
197 389388 394 801 804-806 "49 391417—424 426 3  9  4530— 331 556 4  0  0701 4 0  5406 492— 494 
408601— 602 611—629 631—633 656 676— 682 687—688 690 693—699 412749—751 414569 572 
423852—857 423550 4  29138— 181 185 431796 4  3  4450 435174 179 430801—805 815—818 454881 
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